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zy Hitler będzie Kanclerzem? 
Rozmowa w „cztery oczy 1 1 z Hindenburgiem.-Gen. Schleicher za odda­
niem władzy narodowym socjalistom.-Przed likwidacją przesilenia. 

Demonstfracie komunistów w Berlinie. 
Berlin, 19 listopada. 

Dziś o godz. 11.31) prezydent Hin­
denburg przyia.1 na przeszło półtorago­
dzinnej audiencj Hitlera. 

Rozmowa miała początkowo charak­
ter poufny i odbywała się w cztery o-
czy miedzy Hindenburg cm a Hitlerem. 

Dopiero potem zaproszony został 
sekretarz stanu von M e i s n e r . 

Komunikat of cjalny podkreśla, że 
pertraktacje,kontynuowane będa w cią­
gu dni najbliższych. 

Z kół narodowo - socjalistycznych 
dpnoszą. żc Hitler zażądać miał odda­
nia mu teki kanclerza. 

Wiadomość 0 w-zyde Hitlera zelek­
tryzowała tłumy Jego zwolenników, 
którzy od wczesnych godzin rannych 
gromadzili się przed kancelaria Rzeszy 
i urządzili Hitlerowi burzliwa owację. 

Berlin, 19 listopada. 
Urzędowo zapowiedziana druga au­

diencja Hitlera u prezydenta Hindenbur­
ga wywołała w kolach politycznych na­
strój optymistyczny co do możliwości 
rychłej likwidacji kryzysu gabinetowego. 

Jak zapewnia prasa, dzisiejsze roz­
mowy toczyły się w atmosferze zupeł­
nej harmonji, przyczem udało się osiąg­
nąć pewne zbliżenie między prezyden­
tem Rzeszy a przywódcą narodowych 
socjalistów. Na uwagę zasługuje, że 

wczoraj, w przeddzień przyjęcia Hitle­
ra, odbyt on dłuższą konferencję z mini­
strem Schleicherera. W związku z tem 
krążyły dziś pogłoski, że min. Schlei­
cher interwenjować miał jakoby u pre­
zydenta Hindenburga na rzecz powie­
rzenia Hitlerowi urzędu kanclerskiego. 
W kołach politycznych utrzymuje się 
pogląd, że mis'ę tworzenia gabinetu o-
trzyma Hitler lub jeden z desygnowa­
nych przez nierjo przywódców partji na­
rodowo - socjalistycznej. 

Jeżeliby komibnacje z narodowymi 
socjalistami zawiodły, wówczas — jak 
przewiduje „Deutsche Allgemeine Zlg." 
— nie jest wykluczone, że wypłynie zno 
wu kandydatura ministra Schleicher a. 

Przerwa z rozmowach prezydenta Hin­
denburga z przywódcami stronnictw ma 
być wykorzystana dla porozumienia się 
partyj co do przyszłej koncentracji na­
rodowej, zarówno co do osoby kancle­
rza jak i co do zgodnej platformy progra 
mowej. 

Wieczorem prezydent Hindenburg 
przyjął przedstawiciela bawarskiej par­
tji ludowej Schoeffera. 

Berlin, 19 listopada. 
Nocy ubiegłej w różnych dzielnicach 

robotniczych doszło w Berlinie do licz­
nych demonstracyj komunistycznych. 

Policja wielokrotnie interweniowała, 
rozpraszając tłum. Demonstracje te łą-

Atak na granice polskie. 
15 min. Curftus mówi w Ameryce 

nsm tfesncii Bcorniorzea 
Waszyngton, 19 listopada 

Przemawiając na posiedzeniu Ameri­
can University yomens Associeton były 
niemiecki minister spraw zagranicznych 
Curtius oświadczył: 

Niemiec i dla reszty Europy. 
Żaden rząd niemiecki nie może uznać 

wykreślenia wschodniej granicy, które 
sprzeciwia się proklamacjom pokojo< 
wym Ameryki i depcze uzasadnione ią< 

Dopóki sprawiedliwości nie stanie się dania jedności kulturalnej i gospodar-
zadość polski korytarz będzie stanowi) czej, zdobytej przez Niemcy pracą ty-
najniebezpieczniejsze źródło kryzysu dla siąca laL 

czą się z grożącem zaostrzeniem kursu 
polityki, w razie dojścia do udziału w 
rządzie hitlerowców. 

Partja komunistyczna ogłosiła w swo 
im organie „Rote Fahne" odezwę, wzy­
wającą do jednolitego irontu proletariac­
kiego. 

Równocześnie „Kollnische Zcitung" 
ogłasza sensacyjne rewelacje o terory-
stycznych planach komunistów niemiec­
kich, jakie miały być rozważane na po­
siedzeniu moskiewskiego Politbiura w 
dniu 14 sierpnia r. b. 

Przedstawiciel trzeciej międzynaro-
rodówki, Manuilski, w referacie o roz­
woju sytuacji politycznej w Niemczech, 
wskazał wówczas na wielkie niebezpie­
czeństwo, jakie przedstawia dla komuni­
stów dojście do skutku koalicji między 
narodowymi socjalistami a centrum. 

Przywódca międzynarodówki rewolu­
cyjnych związków zawodowych Losow-
ski. porusza kwestję wykorzystania mo­
mentu osłabienia aparatu rządowego 
przez komunistów dla roboty wywroto­
wej w Niemczech przez organizowanie 
strejków, aktów sabotażu i drogą teroru 
masowego i indywidualnego. 

Pozatem ustalona ma być lista osób, 
wobec których stosowanoby teror w 
pierwszym okresie walk rewolucyjnych 
przyczem szczególną uwagę zwróconoby 
na przywódców centrum. 

Wypłata zapomóg robotnikom SchEiblera i Grohmana. 
Przez *?ały dzień dzisiejszy przygotowuje się listy płacy.— 

Fabryki będą nieczynne conajmniej 2 tygodnie. 
(i) Wczoraj, o godzinie 2 po pol. za­

marły warsztaty zakładów przemysło 
wych Scheiblera i Grohmana. Gdy 
dzienna zmiana ukończyła swą pracę, 
fabryki zostały unieruchomione. 

Wbrew pierwotnym zamierzeniom, 
nie wypłacono jeszcze wczoraj robotni­
kom tygodniówek, ponieważ okazało się 
niemożliwą rzeczą przygotować tak 
szybko listy plac dla 6100 osób i doko­
nać wypłaty w ciągu jednego dnia. Jak 
wiadomo, w ostatnich dniach personel 
biurowy zajęty byt przygotowywaniem 
t. zw. kart zapomogowych, co zajęło 
niemal cały tydzień. 

Ze względu na to jednak, że przy u-
nieruchomieniu fabryki nie można od­
wlekać wypłaty tygodniówek do przy­
szłego czwartku, klóry jest normalnym 
dniem wypłacania zarobków, dyrekcja 
opracowała specjalny plan wypłat. Wy­
płaty rozpoczną się w poniedziałek ra­
no, grupami. Wszyscy robotnicy podzie­
leni zostali na parlje i każda z łych par­
tyj otrzymała zawiadomienie, kiedy ma 
się zgłosić do odbiór pieniędzy — w po­
niedziałek, wtorek, środę i czwartek. 

W związku z tem personel biurowy 
przystąpił wczoraj rano 

DO SPORZĄDZANIA LjST PŁACY. 
Praca ta trwała w ciągu całego wczoraj­
szego dnia i przez noc dzisiejszą. Dzis 
również, mimo niedzieli, wykończać się 
będzie listy płac, tak, by na jutro rano 

wszystko było przygotowane. I rencję z zarządem Funduszu Bezrobocia,] 
Jak nam wyjaśnił p. dyr. Kokeli, celem zapewnienia robotnikom jaknaj-

>rzedstawiciele dyrekcji odbyli konie- 1 szybszej pomocy zasiłkowej. Na zapy-
nr. ilUill 

K i n . Beck wyjechał do Genewy. 
W Derlinfe minister spolkał sie 

z wicemin. Siembekiem 
Warszawa. 19 listopada. 

Dziś o godz. 12.30 w południe p. mi­
nister Beck w towarzystwie szefa gabi­
netu ministra spraw zagranicznych, p. 
Dębickiego i sekretarza osobistego p. 
Frydrycha, wyjechał do Genewy na sesję 
rady Ligi Narodów, rozpoczynającą się 
w dniu 21 b. m. 

Minister Beck przybędzie do Genewy 
w niedzielę wieczorem. 

Na dworcu w Warszawie żegnali p. 
ministra: ambasador Francji, o. Larociie, 
oraz wyżsi urzędnicy ministerstwa apraw 
zagranicznych z naczelnikiem wyd/iału 
wschodniego, min. Schaetzlem na oc l ę . 

W Berlinie minister Beck sr^tka się 
z wiceministrem Szembekiem. i którym 
odbędzie dalszą podróż do Genewy. 

Berlin, 19 listopada. 
Dziś o godz. 9-ej wiec/, przybył tu 

z Warszawy minister spraw zagranicz­
nych. Józef Beck. 

Na dworcu powitali ministra członko­
wie poselstwa Rzplitej w Berlinie z po­
słem Wysockim na czele. 

Po jednogodzinnym pobycie minister! 
Beck w towarzystwie podsekretarza sta 
nu Szembeka odjechali do Genewy. 

Wielkie manewry sowieckie 
Paryż, 19 listopada. 

Prasa francuska, aonosząc o tajnych) 
manewrach wojsk sowieckich na Kauka­
zie, w obecności dwuch misyj wojsko­
wych: niemieckiej i włoskiej, zaznacza, 
że w manewrach tych.brały udział szyb­

kie tanki nowego typu, samoloty bombar 
dowe wielkiego kalibru i szybkie samo­
loty myśliwskie. 

Pozatem armja czerwona demonstro­
wała karabin automatyczny kalibru' 7,5 
milim. 

tanie nasze, czy dyrekcja w dalszym 
ciągu nie jest w możności wyjawić po­
wodów zamknięcia fabryk oraz terminu 
ponownego ich uruchomienia — dyr. 
Kokeli odpowiedział przecząco. Jest tyl­
ko rzeczą pewną, że conaimniej dwa ty­
godnie fabryki będą nieczynne. 

Pracownicy umysłowi firmy nie o-
trzymali obecnie wymówień. Ostatnie 
wypowiedzenia opiewały na okres do 
31 października. Nowych przedłużeń o-
kresu wymówionego firma nie udzieliła. 
W związku z lem pracownicy umysłowi 
firmy obawiać się mogą ewentualnych 
wymówień z dniem 1 grudnia r. b. Jak 
dotąd w sprawie tej dyrekcja zakładów 
nie wypowiedziała się wogóle. 

Zapomogi dla robotników, mających 
prawo do zasiłków, liczyć się będą za 
okres, rozpoczynający się w dziesięć dni 
po uwolnieniu robotników z pracy. 

Firma Leonhardl 
redukuje. 

Wymówiono pracą 650 robotnikom 
W dniu wczorajszym w czasie wypłat 

robotnicy fabryki „Leonhardt, Woelker i 
Girbardt", w liczbie 650, otrzymali wy­
mówienie pracy na dwa tygodnie. 

Wymówienie to stoi w, związku z za­
mierzeniami redukcyjnemu które firma 
zamierza w najbliższym czasie realizo­
wać, (a) 
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Zjazd peowiaków w Warszawie 
rozpoczął wczoraj su/ofe obrady. — Wśród uczestników zjazdu jest kilku ministrów, podsekretarzy 
stanu i generałów. — Przemówienia prez Stawko, gen, Rydza*Smigłega i wojnw. Koćciałkowikiego 

Owacja na cześć Marszałka Piłsudskiego. 
Warszawo, 19 jj|jtopada. 

Dziś w klubie urzędników państwo-
wych w Warszawie rozpoczął się walny 
zjazd peowiaków przy udziale przeszło 
400 delegatów ze wszystkich środowisk 
oraz licznych gości. Wśród uczestników 
z których każdy prawie nosił w klapie 
marynarki ligftng m a k i bajowe widać 
był§ mundury we|sk©wq, szare rąuflc-u-
ry strzeleckie i t. d, i t. d. 

Na podjum u s t a w i o n o popiersie Mar­
szałka Piłsudskiego, u góry zawieszono j 
portrety Prezydenta Rzplitej i Marszal­
ka. Zjazd otworzył wojewoda białostoc­
ki, Zyndram - KościałkowskL 

_ — Sądzą, żeśmy spełnili swój obo­
wiązek — podkreślił mówca w swem 
przemówieniu — obowiązek dany nam 
>rzez Józefa Piłsudskiego. Idziemy da-
ej, naprzód, realizując hasła Marszałka, 
mało wyścigu pracy. Na porządku o-
łrad — mówił dalej wojewoda Kosciał-
cowski — znajduje się punkt dotyczący 

połączenia związku peowiaków ze zwią­
zkiem legionistów. Między POW a le­
gionistami nigdy nie było różnicy. Róż­
nicą była tylko kwestja walki na róż­
nych odcinkach. 

Przemówienie zakończył mówca o* 
krzykiem na cześć Marszałka Piłsud­
skiego, który to okrzyk sala gorąco pod­
jęła. 

Zebrani przez powstanie oddali hołd 
pamięci i. p. Tadeusza Hołówki. Na­
stępnie rozpoczęto przemówienia powi­
talne. Pierwszy zabrał głos podsekre­
tarz stanu w prezydjum rady ministrów, 
Lechnicki, witając zjazd z polecenia pre 
zesa rady ministrów Prystora, który, nie 

.TOi&S.P.^ybyć ną zjazd osobiście, pole-, 
cif złożyć najserdeczniejsze słowa powi­
tania. Nie jest do pomyślenia praca rzą­
du w Polsce bez oparcia na masie. O-
parcie to w pierwszym rządzie spoczy­
wa na peowiakach, zahartowanych w 
bojach o niepodległość a tkwiących przy 
swych warsztatach śród szarej masy. 

Owacyjnie witano przemawiającego 
zkolei generała Edwarda Rydza-Śmigłe-
go, który podkreślił, że z rozmowy z de- J 
Iegaqą peowiaków, która zjawiła się 
dziś rano u niego skarżąc się na kryzys 
i indyferentność tłumu, odniósł przeko­
nanie, że POW, to stara gwardja, która 
zawsze umie walczyć o swoje ideały i 

Utrzymać szacunek dlą swych sztanda­
rów bojowych. 

Prezes pułkownik Sławek, witany 
również gorącemi oklaskami całego zgro 
madzenia zaznaczył, że dziwny m u jest 
trochę zjazd peowiaków jako osobnej 
Organizacji, gdyż j e s t to tak, jakgdyby 
witać s a m y c h S U j b j e , Walczyliśmy 0 
niepodległość Polski mówił pik. Sła­
wek, a potem i dzisiaj i zawsze wal r 

ęzyź będziemy o potęgę Polski. Czyni tff 

z nas, ma|fj gromady siłę tak dużą, źe 
mażemy brać odpowiedzialność za Pol­
skę, j 

Zkolei generał Górecki powitał zjazd 
imieniem Federacji i Fidacu, następnie 
wygłosił przemówienie komendant le-
gjonu młodych Stachurski, poczem od-
czytano depeszę od pani Marszalknwcj 
Piłsudskiej) ministra spraw Wiwnętr*-
ny«h pjerftekle|a ( min, Becka, podse­
kretarza stanu W ministerstwie skarbu 

Stefana Starzyńskiego, prezesa PKO. 
Grubera, OS* POW ze Śląska cieszyń­
skiego i z Czechosłowacji. 

Przyjęto następnie regulamin obrad, 
poczem min. Schaetzel wygłosił dłuższy 
referat o polityce zagranicznej a b. min. 
Matu s 2eW5ki wygłosił referat o sytuacji 
tfosnpdąrpaąl. 

Zkolei min. H"bick| -r, prąges POW. 
wygłos i ł sprawozdanie za okręg ub. 

BaUiy g|ąg Obrad jątrp. 

Jutro sesja rady Ligi Narodów 
Na porządku dziennym konflikt japońsko-chiński i skarga 

niemiecka w sprawie reformy rolnej w Polsce. 
Kto będzie następcą Wysokiego Kom. Rostinga? 

Genewa, 19 listopada. 
Rada Ligi Narodów wznawia w po­

niedziałek pod przewodnictwem de Va-
lery prace swej 69 sesji, przerwanej w 
połowie października. 

Głównym punktem obrad będzie spra­
wa mandżurska. Jak wiadomo, 3 paź­
dziernika ogłoszony został raport Lytto-
na, przedstawiający historję całego kon­
fliktu i m. inn. zalecający pewne zarzą­

dzenia. Japonji przyznano wówczas 6-
tygodniowy termin dla przedstawienia 
uwag. Złożenie tych uwag nastąpiło 
wczoraj, są one obecnie tłumaczone i zo­
staną niebawem opublikowane. Doku­
menty te będą podstawą do dyskusji w 
Radzie, a następnie w komitecie 19-tu. 

W pewnych kołach sekretarjatu ist­
nieje tendencja powołania nowego orga­
nu doradczego, w którym uczestniczyły-

Wysokim Komisarzem w Gdańsku 
winien bul nrzcdstan&£ie£ nicutratnego państwa 

Gdańsk, 19 listopada. 
W związku z projektem przedłużenia 

mandatu tymczasowego Wysokiego Ko­
misarza Ligi Narodów Rostinga do stycz 
niowej sesji Rady Ligi, „De^iziger Neu-
este Nachrichtcn ' donoszą, że podobno 
anglicy nastają kategorycznie na to, aby 
Wysokim Komisarzem był anglik, wzgl. 

przedstawiciel wielkiego mocarstwa. 
Ten punkt widzenia znajduje popar­

cie podobno..u .Wioch, a pawet. u Fran­
cji, Polska natomiast sprzeciwia się ka­
tegorycznie,' * będąc zwolenniczką nomi­
nacji przedstawiciela. państwa neutral­
nego. 

£}. pos. Tymowski sfonzany 

Studenci skazane 

Warszawa, 19 listopada. 
(St) Na ławie oskarżonych w sądzie 

grodzkim zasiadło dziś pięciu studen­
tów oskarżonych o stosowanie icc ru 
i.wybijanie szyb w antykwarniach ży­
dowskich na ul- Świętokrzyskiej. 

Sąd skazał dwuch studentów a tnja-
nowiciu Dobrzańskiego i Marchlewskie­
go, obydwu członków O. W. P. po 1 
miesiącu więzienia- Pozostałych oskar­
żonych sąd uniewinnił. 

Przed nową zniżką 
CEN PAPIERU 

Warszawa, 19 listopada-
W dniu 29 b. m. odbędzie się posie­

dzenie rady Centropapieru, na którem 
miedzy innemi omawianą będzie spra­
wa możliwości dalszej zniżki cen niektó 
rych gatunków papieru, a zwłaszcza 
pakowego. 

Sprawa ta stała się obecnie szczegół 
nie aktualna ze względu na spodziewa­
ny ną początku grudnia napływ z zagra 
tucy pewnych ilości papieru, nabytego 
przez niektórych importerów na mocy 
uzyskanych w swoim czasie zezwoleń. 
•i[ irjaaaaoaaqqoQanntxirTinaprxiannn 

W s p ó l n i k a 
z kapitałem 4-smiO,-- r.l do wkładu krawiec-
kiego w śródmieściu Poznania na powioksee-
nie l zaprowadzenie działu koulekcji przylusij. 
Oferty do Republiki J . P," 

za naeSużifda ttantbowe 
Warszawa, 19 listopada. 

(St) W sobotę rano nastąpiło wzno­
w i ć . - e o,i cesu przeciw b.Jcmu posto­
wi, właścicielowi Banku Narodowego 
i twórcy tow. „Rozv/ój" Tadeuszowi 
Dymowskiemu. 

Dymowski. jak wiadomo, oskarżony 
został o przywłaszczenie gotówki i wo; 
ksii, działalność na szkodę kPjcntów i 
sporządzenie fałszywego bMansu. Roz­
prawa byta początkowo przerwana w 
celu przeprowadzenia ekspertyzy bu-
chalteryincj bilansu. 

Ekspeici orzekli, że bilanse były nie­
dokładne i że sumy przyrzeczone wpi­
sane byty jako wypłacone* Ponadto 

na 1 i p ó ł roftu więzienia 
stwierdzono niedozwolone operacie we­
kslami depozytowemi. 

Oskarżony Dymowski w czasie do­
datkowych wyjaśnień padł nagło zem­
dlony na ziero'e. 

Sąd po naradzie ogłosił wyrOk, ska­
zujący Dymowskiego po 1 roku więzie­
nia , za każr'c z trzech ujawnionych i 
stwierdzonych przez ekspertów prze­
stępstw, a więc razom na trzy lata wię­
zienia. 

Sąd wymierzył skazainctmu łączną 
karą w wysokości 1 1 pół roku więzie­
nia, darowując mu jednak trzecią karę 
na mocy amnestji- Równocześnie sąd za 
sądził powództwo cywilne w wysoko­
ści 45 tys. złotych. 

H1GJENICZNY 
TAPCZAN 
METALÓW V_ 
c e n a od 1ooz I .x 

ze skrytką na pościel, z siatką kanadyjską i sprężynami stożkowemi, zastępujący: 
łóżko, otomanę, kanapę, wygodny lotel. Pod ładną narzutą jest O z d o b ą W p o ­

koju . Wszelki* wymiary od 70 do 150 cm. szerolc 
C e n y n i s k i e . W a r u n k i d o g o d n e . 

C t n f o n Q T D F M f i P D W a r s z a w a , Al-Jerozolimska 6% tel. 982-77, 
M e t a n o i k ł i n u c k N o W y ś w i a t 1 9 , t « i 5 0 9 . 9 9 , 
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by mocarstwa, nie należące do Ligi, a 
mianowicie Stany Zjednoczone i Sowie­
ty, idea ta ma jednak niezbyt wielkie 
szanse realizacji ze względu na stanowi­
sko samych zainteresowanych. Stany 
Zjednoczone, świadome, że mogą i tak 
wywierać silny wpływ na decyzje Ligi, 
nie są skłonne angażować się formalnie, 
Rosja zaś wogóle unika mieszania się do 
konfliktu japońsko - chińskiego. 

Pozatem na porządku dziennym figu­
rują również sprawy interesujące Pol­
skę, mianowicie, kwestja kas kolejo­
wych na terenie w. m. Gdańska, . a ze 
spraw mniejszościowych, kwestja stoso­
wania reformy rolnej. Sprawa ta swe­
go czasu została wniesiona do Rady 
przez rząd niemiecki a następnie ode­
słana do komitetu, który dotąd nie 
przedstawił Radzie swych wniosków. 
Możliwe jest, że obecnie komitet trzech 
zakończy swe prace i złoży raport Ra­
dzie. 

Ponadto 1 grudnia kończy się man­
dat prowizorycznego wysokiego komisa­
rza Rostinga. Rada Liga Narodów bę­
dzie musiała zająć się sprawą obsadze­
nia tego stanowiska. Nie jest wykluczo­
ne, że Rada . odłoży sprawą do sesji 
styczniowej, przedłużając mandat Ro­
stinga. 

Trocki przybył 00 Neapolu 
Neapol, 19 listopada. 

Przybył tu na pokładzie okrętu włos­
kiego „Praga" Trocki z żoną i przyja-
cófmi. 

Paryż, 19 listopada. 
Według otrzymanych tu wiadomo­

ści Trocki z małżonką odbył dzisiaj wy­
cieczkę samochodową do Sorrento i 
Pompei. 

O godzinie 18-oj Trocki o d j e c h a ć ma 
do Marsylii skąd koleją uda się do Ko­
penhagi. 

Wyrok w procesie 
p r s e e s w „ f t o n c e i r t o r p i 

m o M f t i e m u " 
Gdynia, 19 listopada. 

Po trzydniowej rozprawie w sensa­
cyjnym procesie przeciwko „Morskiemu 
Koncernowi Handlowemu" sąd ogłosił 
dziś wieczorem wyTok skazujący Błasz­
kiewicza na 2 lata więzienia, Pawluka na 
1 rok i 8 miesięcy, a Steckiego uniewin­
niono. 

Obu skazanym zaliczono areszt pre­
wencyjny. 

L E K O 
wprost od krowo 
z dostawa do domu z folwarku Poznańskich w 
oddzielnych zapieczętowanych bańkach w do­

wolne! ilości (od 1 litra). 
Zgłoszenia: Piotrkowska 40 do p. Hermana w 
dni powszednie od 10—13 w południe i od 4 -6 
popołudniu lub telefonicznie 173-90 w tychże 

godzinach. 
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J a k t o s i e s t a ł o ? 
Jak to się stało — o tem jeszcze dłu­

go i obszern i będą mówić historycy 
gospodarstwa polskiego, a niejedna le­
genda u :ć swą opiecze o niebotyczne 
łódzkie kominy. Faktem jest dziś, że 
potężne, jedne z najpotężniejszych w Eu­
ropie fortuny nababów łódzkiego prze­
mysłu prysły, iak bańki mydlane, że 
setki mijouów złota uleciały gdz*es* 
z dymem dziejowych pożarów, a setki 
tys'ęcy robotników pozostały bez ua-
dz-e> i bez jutra.*. 

Jak to się stało?... 
My n ; e mamy ani tarcz herbowych, 

sławnych w bojach hstorii, ani wspo­
minek historycznych o czynach chwale­
bnych, ani murów szacownych, pamię­
tających wieki odległe, ani pysznych 
wykwitów artyzmu... Lódz miała tylko 
kilka nazw jsk—pionierów i twórców 
wielk'ej pracy i olbrzymiego talentu or-
ganizacyjnego w dziedzinie gospodar­
czej. N*c więcej... To nazwiska — to był 
patryciat przemysłowy, a zamiast palek 
1 m'rt w koronach miał smukłe konPny 
fabryczne, a miast piuropuszów nad 
herbami, pióropusze dymu, w dz-en* i •* J 
nocy unoszące się nad warsztatami lu 
dzk'ego wysiłku* 

Jak amerykanie z duma mówią o mil­
ionach swych bankierów i o królach że­
laza, nafty i szmalcu, tak myśl: ł i mó­
wił łodzianin o tych potentatach w r z e 
c-cn i książętach krosien, których na-; 
zw'ska świeciły Jak słońca nad szarym 
tłumom plcbsu nacisk'ego... W ich świe­
tle kiedyś grzały się ciepłem odlcgtcm 
setki tysięcy zmęczonych, strawionych 
praca robotników, o schylonych nad 
warsztatem sucholn'czycb p'crs'ach, 
dla nich w dalekich polach Ameryki 
zbierali bawełnę śpiewający pieśni tęs­
kne murzyn', a milczący turkmeni na 
niwach Duchary; ich płutnem okrywał' 
nagość swą polscy chłopi 1 kupcy rosyj­
scy, tatarzy krymscy, baszk-rowie i sa-
raojedzi, tunguzi i ch'uczycy. persOwte 
i czcczcrlcy, mongołowio 1 koreańczy-
cy, kozacy i (urcy, rumuni i Czeremis', 
finowie i czuwasi, kamczadałowic i sar 
ci, łotysze i mnisi tybetańscy... Do nich 
płynęło złoto szerokim korytem, groma 
dziło się w kasach pękatych, syciło ban 
ki, rozpływało się strugą ożywczą po 
wszystkich dziedzinach ludzkiej pracy 
i produkcji. 

Wysiłki w k'erunku odbudowy indywi­
dualnych zakładów przemysłowych, od­
dzielnych firm wielkiego przemysłu n e 
doprowadzi do niczego dobrego. Zmie­
niły się radykalnie warunki pracy, zme 
nil się całkow'c'e rynek i charakter na­
szej konsumpcji. Jedyną drogą do celu 
iest zorganizowanie przemysłu, jako ca­
łości, związanie się w naf*eiślejszy trust. 
Być może, że będzie to na początku ra­
zić nieco naszą ambicję, że nie odrazu 
oswoimy się wszyscy ze sobą, i e będą 
tarcia i kwasy. Ale zamiast czterech 
czy pięciu ogromnych firm przemysłu 
bawełnianego utwórzmy jeden w*elk> 
koncern, który będJe prowadzi} jedno­
litą politykę, dostosowaną do warun­
ków i potrzeb* Jeżeli uczynimy ina­
czej — los nasz iest przesądzony, i to 
[os wszystkich.'. 

Dyl to głos wołającego na puszczy. 
Jedni uważał', że są zbyt wysoko uro­
dzeni, by siadać z innemi do stołów I na­
rad* Inni myśleli, że mniejszo iobow<ą-
zania zagraniczne pozwolą im wyfc/ć 
z ciężk'cgo położenia, podczas gdy tam­
ci ugną s<ę pod brzemieniem wierzycie­
li. Jeszcze inni obawiali s'ę o kontrolę 

$eumatycy 
t c c e r p l ą a j n a tfćfe rierfflwe 

oowinnl we własnym interesie wypróbować tabletki 

Togal Tocai uśmierza bole. Nieszkodliwy dla serca, 

żołądka I Innych organów. Soróbulclc I przekonaj­

cie i le M m i . tęcz iada ide we własnym Interesie 

tylko o r y g i n a l n y c h tatMetek togal. 

Do nabycia we wszystkich aptekach. 

które m ;aly udzielić pożyczek na pora-
(unck. 

Jakoś to będzie... Było coraz gorzej, 
znów gorzej* Łudzono się mirażami to 
eksportu, to pukano do kredytów rzą­
dowych, (o pocieszano się konwersja 
długów, to zalegano z zapłatą podat­
ków. Ale koszty eksploatacji były wciąż 
ieszcze niesłychanie wysokie, wysokie 
pensje i tanljemy, jak apauażo domów 
królewskich, kiedy już państwa ledwo 
dyszą pud naciskiem ciężarów publicz­
nych* 

I tutej nagłe wyszło na Jaw wszystko, 
swych pensji i zarobkowi 0 to. aby n c , 0 w e m o s t r z e g a n o w r o k ł l l 9 l 8 . K i e d y 

byli oszukani i wy wiedzeni w pole i o k a z a | o ^ ż e n J e m a d ! a w g 2 y 8 ł k } c h 

Huragan wojny zniszczył moszczo­
ne drogi, przerwał prądy i postawi) ta 
my. Rekwizycie niemieckie zrabowały 
bogactwa i splądrowały spichrze, wy­
szczerbiły rany w potężnych fabrykach. 
Trzeba było wszystko znów nawiązy­
wać i budować, leczyć i dostosowywać 
do odmiennych warunków. Jeszcze 
ostatni żołnie-z okupacyjny n'e opuścił 
polsk'ej ziem', k'cdy pootwierano zar­
dzewiałe zamki potężnych zakładów 
przemysłowych i zabrano się do uprzą­
tnięcia i przygotowania pod nową pra­
cę. I znów, iak dawniej, na czele tych 
trudów i mozołów stanęli łódzcy patry-
cjusze, te same nazwiska... 

Czy ci sami ludzie? 
W roku 1918 Jeden z nich, ze star­

szej generacji tłumaczył i sumUował: 
— Jesteśmy na fałszywej drodze. 

przez członków trustu. 
Z dobrej koncepcji pozostało wspo­

mnienie, dziś już mocno przyszarzałe 
i zatarło. 

Każdy na swoją rękę, każdy na swo 
Je ryzyko i z wiarą we własny talent 
i dobrą gwiazdę zabrał się do dzieła. 
W gorączkowej atmosferze spadku wa­
luty szybko warczały wrzeciona, kro­
sna pracowały przez całą dobę, towar 
szeroka strugą płynął na nicograntczenic 
chłonno rynki, przez kasy przewalały 
się miljony i npljardy papierowej mone­
ty i błyskawicznie ginęły z powrotem 
w kasach banków państwowych, za­
mieniane na dolary i funty. Zdawało s c 
pozornie, że wróciły znów czasy najlep 
szej świetności, kom W dymiły beżu 
sianku, masy ludzi ciągnęły ze wsi ri< 
miasta, by dać ręce do pracy, rosły for 
tuny każdego, kto parał się z łokcien 
i wekslem... 

Wysoko, wysoko nad tym tłumem, żą­
dnym zarobku i użycia, w fotelach preze 
ów I członków zarządów włókienni­

czych gigantów, królowali znów poten- •. 
.ad przemysłu włókienniczego, d ^ - j l ! ^ 

miejsca w Lodzi, zaczęto gryźć się z so 
bą na śm'crć i życie* Aby zdobyć po­
trzebno zasoby, wyzbyto się wszelkiej 
kalkulacji i wszelkiego rozsądku. Kiedy 
'eden ginął 1 w osłalecznem zwątpieniu 
rzucał ua rynek towary po każdej ce-
n ;e, pociągał za sobą innych w przepaść 
ruiny 

W Łodzi zapanował kompletna za 
raza, jedna firma zakażała się chorobo 
twórczemi bakcylami od drugiej, Lód/ 
stała się bagnem najdzikszej konkuren­
cji, która musiała wreszcie położyć 
kres wszystkiemu i doostatka spalić to, 
' O miało jeszcze jakieś oznaki zdrowia 
i organizacji wytrzymalszej. 

Kryzys światowy przyśpieszył ten 
u-oces, ale gdyby kryzysu n*e było, pro-
:es byłby tylko odwleczony, agonja 
Przedłużałaby się chronicznie. 

Na tronach siedzieli jeszcze prezesi 
i członkowie rad i zarządów, ale wszys­
cy wiedzieli, że trony mają gliniane 
n o g C 

V 

oczenie i niedokładność. Płaci wszyst-
kiem — całą swą egzystencją. 

e wielkich nazwisk i wielkich fortun* 
Aliści nazwiska dziadów nie były 

talentami dziadów, a te same szyldy 
firm nie oznaczały tych samych daleko­
wzrocznych koncepcji.*. Ledwie- minęła 
gorączka inflacji, kiedy iuż wprawne 
oko musiało ujrzeć początek końca le­
go, co się działo... 

Działo się źle I codziennie gorzej. Na 
rynku zabrakło pieniądza i puszczono 
s ;ę na zdradliwą falę wekslową. Kredy­
ty wydłużały się ponad miarę i rozsa­
dek, handel ssał przemysł bezlitośnie 
i zdradliwie, by później zaniechać ma­
sowo płatności. Koła rozpędowe fabryk 
nie mogły się zatrzymać, bo tymczasem 
poczyniono inwestycje i zamówlen'a. 
bo w toku były pertraktacje z bankami. 

ko, albowiem dopełn la się miarka* Te 
raz wszyscy wiedzą, że to kwestia 
przesądzona* Albowiem brak był i jest 
brak niesłychany w tem państwie włó­
kna i krosna n°wej twórczej myśli, za-
pladu'aiaccj energji, nowego, młodzień­
czego zapału, zrozumienia nowych cza* 
sów i nowych wymogów, brak geniu­
szu, który potrafi w najtrudniejszych 
warunkach przystosować się prężnie i 
szybko, nie obawia się ofiar, a myśl 
kategoriami dalekie) przyszłości. I wta 
śn :e dlatego u progu niepodległej Polski 
przemysł łódzki nie umiał zorganizo­
wać się, nie umiał obliczyć ani swych 
finansowych możliwości, ani chłonności 
rynku, ani możliwości eksportowych, 
nie potrafił sam nałożyć wędzideł °rga 
ijizacyjnych swej własnej produkcji-
Dziś płaci za każdy błąd, za każde prze-

Byłoby jednostronne, niesłuszne i n*e-
prawiedl'we, gdybyśmy cały rięiar kię 

ski chc'eli złożyć tylko na barki samego 
przemysłu i jego k*erOwn'ków. N*e* Ci 
kapitanowie produkcji, którzy dziś pa ' 
trzyć muszą na awarie, nie grzeszyli 
ani lenistwem, aui brakiem zapobiegli­
wości, ani tępotą. 

Jeśli jednak mówić o winie, to n'e-
mniejszą winę w tem, co się stało, po­
noszą kierownicy całci naszej polityki 
przemysłowe], ogólniej nawet mówiąc— 
gospodarcze). 

Z wysokości stoików warszawskich 
od roku 1919 spłynęło na Lódź niejedno 
nieszczęście, niejedna katastrofalna de­
cyzja. Przecież doskonale pamiętamy te 
czasy, kiedy tak popularna stała się w 
Polsce oficjalnie nieomal głoszona teor­
ia, że przemysł włókienniczy w Polsce 
nie tylko jest niepotrzebny, ale nawe?).* 
zkodl'wy. P* Grabskiemu rdawało s'ę 

chwilami, że Lódź iest głównym czyn-
likiem biernego bilansu handlowego po­
nieważ sprowadza z Ameryki bawełnę. 
Jakgdyby wystarczało wydać zarzą­
dzenie ralnlsterjalno, aby bawełna sowi­
cie obrodziła w Polsce, może na pias­
kach nadwiślańskich! 

Przemysł włókienniczy traktowany 
był jako czynnik ieśU nie wrogi, to 
przynajmniej obojętny. Do produkcji 1 
obrotu włókienniczego odnoszono się 
nieprzyjazne, bez cienia tej opieki, ja­
kiej ta gałęź produkcji doznaje we 
wszystkich krajach świata, bez cienia 
staranności i troskliwości. To, że może 
nawet ten czy inny przemysłowiec dzię 
ki swym stosunkom i talentom towa-
warzyskim mógł uzyskać jakieś ulgi, 
czy ułatwienia nie tylko nie rozwiąza­
ło problemów, ale odwrotnie — kompli­
kowało ie 1 wywoływało groźne skutki 
w postaci uprzywilejowania n'e Jedno­
stek najzdolniejszych gospodarczo i nai 
bardziej przystowanych do życia eko­
nomicznego, ale właśnie jednostek z 
punktu widzenia gospodarczego naj-
raniei nadających się do życia. 

W tym okresie w całej polityce pol­
skiej wyraźnie antygospodarczyra, 
Lódź szła w najbardziej szarym i za­
pomnianym końcu, wlokła się w ogonie, 
niezrozumiana, niedoceniona, krzyw­
dzona, postponowana. Zmieniające się 
szybko jeden z drugim rządy, mogły 
leszcze wtedy przy pomocy swej poli­
tyki gospodarczej wywrzeć kolosalny 

(Ciąg dalszy na str. 4-cf). 

i H Y D I O L Y R A 
t o n i e 

• d o b r e 
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Dokończenie — patrz str. 3-cia). 
wpływ na ukształ towani się sytuacf | 
w L c dzi , lekkim naciskiem organizo­
wać, modelować produkcie, crab-ać Ją' 
na modłę prawdziwych potrzeb, innemi 
słowy czynić to, czego nie umiał uczy­
nić sam skłócony ze sobą przemysł. N-e 
tylko s-ą to n'e stało, ale nie było nawet 
w tym kenmku usiłowań. 

Kiedy 0£tatn :e lata upływały już pod 
znakiem polityki gospodarczej — było 
trochę zbyt późno. Stosunki w Łodzi 
zepsuły się tak, że n : e było co napra­
wiać. Te wielkie kominy były już czę­
sto iluzją twórczości, a pęd warszta­
tów—zamaskowanym wyroków śmier­
ci gospodarczej. A po zakamarkach rzą­
dowych snuły się Jeszcze opary ostat­
nich tprzedzeń do przemysłu włókien­
niczego, pokutowały resztki lekcewa­
żenia. 

W ostatnich latach próbowano na­
wet silniejszych śr°dków zaradczych — 
kartel :zacji, mówiono o monopolu im­
portu bawełny* Było już zbyt pó£no. 
Kryzys światowy zastał przemysł łódz 
ki w tak katastrofalnym stanic, chosl 
moża nawet katastrofa b j ła ukryta, — 
żo próżno było mówić o rychłej napra­
wie. Lódź znajduje się w sytuacji zlej, 
jak-ej n : c było Jeszcze nigdy i nikt dziś 
nie może przewidzeć, do czego to d°-
prowądzi--

• * 
Żyde Jest bezlUome 1 ma swe prawa 

n :ezałeżne od kolei, któro chcą mu na­
rzucić ludzie. Jeśli wlelk'e koncerny 

Towarzystwo służby społecznej i T R U B i B , E Ł z • • » w « n a ^ 
zajmie s ię propagandą hig ieny seksualnej . 

(i) Przed pól rokiem w Lodzi otwarto Margolisa, dr. Z. Pinczewską, S. Birenc-
pierwszą poradnię świadomego macie- wajgową i R. Nowierską. 
rzyńslwa. W ciągu krótkiego okresu I Po szczegółowem omówieniu zadań 
istnienia poradnia zdobyła taką popular-. towarzystwa służby społecznej i przyię-
ność, źe zaszła konieczność uruchomię- c iu statutu, dokonano wyborów zarządu, 
nia drugiej takiej instytucji, a jednocześ- do którego weszli: # przewodniczący — 
nie przeprowadzenia szerokiej akcji' dyrektorka teatru miejskiego St. Wysoc-
uświadamiającej wśród ludności, by za- | ka, wiceprzewodniczący — ławnik 
poznać ją z istotnym celem i zadaniami 
poradni. 

W związku z tem onegdaj w sali rady 
miejskiej odbyło się pierwsze organiza­
cyjne posiedzenie oddziału łódzkiego to­
warzystwa służby społecznej, które za­
mierza na terenie naszego miasta popro­
wadzić tę akcję społeczną. Centrala to­
warzystwa mieści się w Warszawie. Na 
czele jej stoi dr. Budzińska-Tylicka, któ­
ra wspólnie z Boy'em-Żeleńskim założy­
ła pierwszą poradnię w Warszawie. 

Na zebranie przybyli licznie lekarzp, 
adwokaci, inteligencja pracująca i robot­
nicy. Zebranie zagaiła p. Grodzicka, któ­
ra powołała na przewodniczącą adw. Le­
wicką, zaś do prezydium ławnika dr. 

przemysłowe same zawczasu nie p°my-
lały o tem, jak się należy zorganizo­

wać i urządzić to dziś pomyślą za nich 
inni, uzyskujący przemożny wpływ na 
produkcie... Proces mus :al doprowadzić 
do rezultatu naturalnego, a stracili tylko 
ci, którzy n'o chcieli tego naturalnego 
porządku widzieć i którym się zdawało, 
źe uciekną przed żelazną konsekwencją 
praw gospodarczych i społecznych. 

CZESŁAW OLTASZEWSKl. 

Margolis i S. Bircncwajgowa, członkowie 
— K. Grodzicka, M. Lewicka, dr. Pin­
czewską i A. Smolikowa. 

Pierwszym zadaniem nowopowstałe­
go towarzystwa będzie otwarcie własnej 
poradni świadomego macierzyństwa o-
raz szeroka propaganda higjeny seksual­
ne) i ogólnej wśród szerokich rzesz lud­
ności Łodzi. Towarzystwo mieścić się 
będzie przy ul. Piotrkowskiej 83. W lo­
kalu tym odbywać się będą zapisy człon 
ków. 

iiiiiiiBiiiiBiie 
DraDralleqo Uoda brzozo* 
ua do nielf anouania uToióu 
Uoda Kolonjka/K>Aw/!<i.(clibi'L 
Uodo kwialowa . P o p p y ' . 
rhudTo rbaelbue. Eliksir i pcołb 
do zcpóu,(uenra'Dra.PraJkqo, 

u Uanzauie. 

Prasa węgierska, donoiś', żc w Bu-
• dapeszcie grasuje osobliwy manjak tru 
1 c'c'el. . Manja iqgo polega na tem. że 
upatruje' on dzieci bez opiek* na pod­
wórzach i w parkach publicznych, by 
upoić j2 znaczna doza alkoholu. Oczy­
wiście, organizm kilkuletniego dziecka 
n'e może zireść bezkarnie mocnego 
trunku, co pociąga za sobą nader c''eż-
k'e zachorzeją- Poiawicnie s'ę lego 
truciciela wywołało w m'cścic zro/u-
mialy. popłoch wśród rodz^ó-w A'c ua 
marginesie tej. wiadomość' nie od rzc-
j czy będzie wspomnieć, żc duże m'asta 
u nas w kraju równ'cż obf tują w tru­
cicieli, coprawda nie obłąkańców a dzia 
łających z wyrafinowaną świadomoś­
cią. Akcja ich zresztą nie dotyczy bcz-
krytycznvch dzieci, ale dorosłych Mvś 
limy tutaj o handlarzach i palaczach 
papierosów zwanych ..sżwareówkami". 
WsZvścy wiemy, że pan'erosv te ze 

I względu na n echlujność ręcznej pro­
dukcji są roznoslcielam' bakteryj cho­
robotwórczych, znajdujących się w po­
cie i plwocinach przypadkowych pro­
ducentów, jakoteź w brudzie, zalegają­
cym stoły. izby. w których papierosy 
te są fabrykowane. Najlepszą gwa­
rancją higjeny jest oczywiście paneros 
bezustifkowy. gdvż ten typ papierosa 
w żadnym wypadku n'e może być za­
fałszowany, .ponieważ ręczne maszyn­
ki pozwalają,jcdvn'e na wyrób papie-
rosów ustnikowych. Wiadomość o tru 
cic'c1u z Budapesztu 'przeczyła nejeJna 
matka i niejeden oje'ec ze zgrozą w 
sercu. Ale zai ytać należy, czv przy­
padkiem, ktńre z n'ch samych n'c jest 
ofiarą trucicieli. n'e oglądających s'ę 
na żadne względy dla zarobku. 

A. D. 1YL 
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To mnie oburzało i bolało — jak bar 

dzo, nie wypowiem. Wierzyłem jednak­
że wciąż jeszcze, że Jerzy nie mógł za­
pomnieć o danem mi słowie. Wiedziałem 
źe Halina — podług jego słów — jest w 
ostatnim miesiącu ciąży. Widocznie cią­
ża przedłużyła się ponad miarę przecięt­
ną... do miesiąca dziesiątego. Czekałem.. 

Czekałem... 
Aż wczoraj o zm'erzchu — była go­

dzina siódma — powracałem, jak zwy­
kle w tym wypadku. k*cdy n'e chcia­
łem narażać s'e na gadulstwo Walento-
wej. zasypującej mnie niepotrzebnemi 
pytaniam' z obowiązku troskliwej służ-
b'stki — schodami tylnemi. t. j . wprost 
przez laboratorium, od którego klucz 
stale nosze przy sobie. Kuchenne drzwi 
od mieszkania Czerskich wychodzą na 
te sama klatkę schodową w oficynie, 
w której o pół p'etra wyżej mieszczą 
sic drzwi do mego laboratorium. 

Tamże drzwi bvlv otwarte — to nie 
zwróciło zbvtn'o mojej uwagi: nieraz 
otwiera je naośc'cż 'ch służąca, kiedy 
chce wvwictrzvĆ czad z komina. Ale 
w tem na wysokości nictra usłyszałem 
krzyk.. jakobv krzyk dziecka. Przysta­
nąłem w oczekiwaniu — krzyk n e po­
wtórzył s'c. 

Powiedziałem sobie: ..nic! to niemo­
żliwe"... Czerski uprzedziłby mnie... Nie 
mótrł złamać słowa. 

Wszedłem tedy do mego laborator­
ium... Cheiahm zająć s'ę moją pracą. 
Wtem — usłyszałem wyraźne kwilenie 
dz'ccka.... Pochodziło przez ścianę któ­
ra — jak Wędzłnłem — musiała dzielić 
•ch pom :eszczcnie od mojego. Ściana 

ROZDZIAŁ XIX. 

N.edokończona 
spowiedź. 

Pcd datą 15 grudnia 1874 roku w pa­
miętniku Radwana znajduję się na ostat­
niej karcie następująca notatka, zatytu­
łowana: „Moja spowiedź" Brzmi: 

„Przeżyłem noc okropną — najstrasz 
liwszą noc mego życia. 

Nie wierzyłem dotąd, że można osi­
wieć z rozpaczy w ciągu kilku godzin. 
Wydawało mi się to bajką. Dziś rano 
spojrzałem w zwierciadło — jestem n-
wowłosym starcem, licząc lat zaledwie 
trzydzieści. Nie jest więc bajką: 

Barwnik przestaje się wydzielać — 
pęcherzyki powietrzne tworzą się pod 
wplvwem wzruszenia błyskawicznie 
szybko. Stąd osiwienie nagłe. Taki tu 
jest tajemnica. Wszystko skończyło się 
dla mnie, odkąd ich nie stało... Opo­
wiem, jak zdarzenia poszły fatalną ko-1 
leją. 
• • • • «, ' . • 

Jerzy przestał przychodzić do mnie. 
To było źle, bardzo źle. 

Nie wchodziłem w to, że mógł być 
zajęty, lub zatrzymywany przez chorą 
ż o n ę p r z y jej łożu. Sądziłem raczej, że 
ona położyła zakaz pomiędzy mną, a 
n :tn, dowiedziawszy się o jego wizytach 
u mnie. 

Służba jego mogła widywać go, jak 
wchod?ił do mnie przez sień łrontową 
od podwórza — i wygadała się niepo­
trzebnie. 

była. w tc.m m'cjscu cienka — niegdyś' 
bowiem oba mieszkania tworzyły jed-i 
no: 'czy też Czerski do arfilady swoich 
pokojów zawczasu, przyłączy! przy od-
najmie dodatkowy pokój w przew 'dy- ' 
wan ju urodzin dziecka. Wspominał m' | 
jakoś, że zarabia tyle. iż stworzył dla 
żony prawdziwe apartamenty, o jakich 
w Paryżu ludzie prywatni marzyć niej 
mogą — mówiliśmy o szerokiej stopie 
życia w Łodzi i o ciasnocie pokoików 
paryskich... Wdaję s'e zresztą w szcze­
góły niepotrzebne — jakgdvbvm chciał 
odciągnąć własną uwagę od przeżyć tc-

; go wieczora ' następnej nocy... 
i Przyłożyłem ucho do ściany. Kwi­
lenie stało się wyraźniejszem. Nie b^ło 
wątpliwości; Halina urodziła dziecko. 
Czerki nie dotrzymał rh' słowa a ja... 

„W tem miejscu sprrWcdź się urwała. 
Ostatnie wiersze były zamazane — 
może łzy spadły na świeży atrament... 
Płicząey nie znalazł siły wówczas do 
uki liczeń a spowiedź* swokh mm;... N't 
z n a i T / l ' dlUgij rotem.. 

Na ostatniej stron'e mieśc'ło s'ę jesz­
cze jedno — ostatnie zdan'c — przed 
dalszetni pustemi kartkami: 

„Cale życie po>więcę jej dziecku!" 

ROZDZIAŁ XX. 

Zagadkowy poród 
Doktór Radwan nie miał słuszność', 

podejrzewając Czerskiego o niesłow-
ność. 

W dn'u 13-vm grudnia o godzinie 6 
wieczorem bóle porodowe nastąpiły tak 
nagle, a poród zdrowego dz'ecka odbył 
s'e tak błyskawicznie prędko * normal-i 
nie — w ciągu dziesięciu m'nut przy po-' 
mocy sprawnei położnej, zawczasu od 
dni kilku zajmującej alkowę przy sypiał- 1 

ni położnicy, że n'e było an' czasu an' 
istotnej potrzeby wzywania do loża Ha- 1 

liny doktora. Wszelako trudnej szło z 
koniecznem' aktami fizjolog'cznemi w 
następstwie porodu — z usunięciem ło­
żyska. 

Czerskiego n*e byle w owej chwil* 

w domu. Tego. miesiąca posuwały się 
prace układania • nowego toru na Mnji 
kole' Warszawsko-ł.ódzkicj- Młody in­
żynier zaledwo m'ał tyle czasu, aby 
wpaść n ;ek'edv. na chwilę w cągu dnia 
roboczego, poczynającego się w śwUe, 
aby zapytać o zdrowie zonv: wieczorem 
wracał między- szóstą i s'ódmą tnk 
zmordowany, nieustanna pracą, że za­
mieniwszy z żoną ledwo , słów kilka 
przy obiedzie, kładł się i zasypiał snem 
kamiennym. Stąd me miał czasu wizy­
tować Radwana, choć ten mieszkał w 
ofcvn!e tegoż. domu. 

W mieszkaniu położnicy, oprócz a-
kuszerk'. w czasie porodu ziuudowaly 
s ę Jeszcze ,trzv kobiety: stara kuchar­
ka Franc'szkowa, pokojówka Józ>a i 
karmicielka — tę ostatnią równeż 

przyjęto zawczasu, podobnie jak ;»d 
wiciu dni oczekiwała noworodka pięk­
na kolebka pod metalowym lucern z 
calvm stosem bielizny, którą orzyg »to-
wuje szczęśliwa zamożność rodr i ci­
ska dla przychodzących na świat ma­
luczkich wybrańców losu. 

Pokojówka napotkała wchodzą.-ego 
Czerskiego -okrzykiem triumfu, jakby 
w zdarzeniu radosnem ' ona brała czyn­
ny udział: 

— Mamy chłopca... zdrowego, ślicz­
nego chłopca! 

Rzucił kabelusz ' laskę na podłogę. 
Chwycił Józię za ręce — wolał: 

— Prawda?!... prawda?! 
Nie dowierzał swemu szczęściu. 
Uwolniła recc z jego uśc'sku — ra­

dość ojcowska wyraziła się h'eco za 
mocno w stosunku do życzeń delikatnej 
dziewczyny: 

— Ależ prawda, proszę pana!-.. X 
ścisnął Pan. aż zabolało!.-. 

— (idzie dz'ccko?! — zatupał nie­
cierpliwie szczęśliwiec. 

W radości .' dumie ojeow\sk'cj na­
pomniał na chwilę o tej, która dala mu 
dziedzica. 

(Dalszy ciąg jutro). 
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Wschód słońca 7.03 
Zachód słońca 1541 
Wschód księżyca 22.33 
Zachód księżyca 13 03 
Diufiosć dnia 8.11 
Ubyło dnia :.59 

Ojraniczenie zasiłków 
dla pracowników umysłowych 

do 6 miesięcy. 
Warszawa, 19 listopada. 

(F) Jak się dowiadujemy, w najbliż­
szym czasie zarząd ZUPU w Warszawie 
rozpocząć ma projektowane ogranicze­
nie terminu udzielania zasiłków pracow­
nikom umysłowym z 9 do 6 miesięcy. 
Jak wiadomo, dekret Prezydenta prze­
widuje, że zasiłki mogą trwać 6 miesię­
cy, jednak ZUPU ma prawo przedłużać 
je do 9 miesięcy. Wobec ciężkiej sytua­
cji finansowej, ZUPU będzie wypłacać 
zasiłki tylko przez 6 miesięcy. 

Spis rocznika 1909. 
W poniedziałek, dnia 21-go i we 

wtorek, dnia 22-go listopada, powinni się 
zgłosić do spisu w lokalu Biura Wojsko­
wego przy ul. Zawadzkiej nr. 11, w godz. 
od 8-ej do 15-ej, mężczyźni ze wszyst­
kich komisariatów policji państwowej, 
rocznika 1909 i starszych, którzy do­
tychczas nigdzie do spisów poborowych 
jeszcze nie zgłosili się i nie zostali wpi­
sani do list poborowych; mianowicie: 

1) mieszkający stale na obszarze m. 
Łodzi (bez względu na przynależność 
gminną i miejsce urodzenia); 

2) czasowo przebywający w m. Ło­
dzi podczas trwania zgłoszeń spisu, l.j. 
Od dnia 1 października do 30 listopada 
'V.' bi, a nie mają stałego miejsca zamie­
szkania na obszarze Rzeczypospolitej; 

3) czasowo przebywają w ra. Łodzi 
podczas trwania zgłoszeń do spisu, t.j. 
od dnia 1 października do 30 listopada r. 
b., a nie mogą z jakichkolwiek powodów 
przesłać Urzędowi Gminnemu stałego 
miejsca zamieszkania, pisemnego zgło­
szenia do spisu. 

Każdy mężczyzna, zgłaszający się dc 
spisu, powinien być zameldowany w m 
Łodzi i posiadać: dowód osobisty, w bra 
ku dowodu osobistego — wyciąg z ksiąg 
stałej ludności wraz z innym dokumen­
tem, stwierdzającym tożsamość osoby. 

Paszporty zagraniczne 
na lat 3, względnie 5. 

Najnowsze rozporządzenie o doku-! 
mentach upoważniających do przekro­
czenia granicy z dn. 14 kwietnia r .b . 
ogłoszone w dn. 9 bm. uwzględnia po­
stulat sfer gospodarczych co do znie­
sienia świadectw kwalifikacyjnych, 
oraz przewiduje wystawianie paszpor­
tów wielokrotnych na lat 3, zamiast 
jak poprzednio na rok. oraz przedłuże­
nie obowiązujących paszportów do lat 
5. Obecnie min. skarbu wyjaśniło za 
pomocą okólnika rozesłanego do władz 
administracyjnych, że opłaty za pasz­
porty obowiązujące na dłużej, niż na 
rok. wynoszą odpowiednia wielokrot­
ność opłaty jednorocznej i że te same 
zasady należy stosować przy przcdhi-
żeniu paszportów. Żadnych wskazó­
wek co do ograniczenia czasu przy wy 
stawianiu paszportów min. spraw 
wewn. podległym władzom nie udzie­
liło. 

Nocy dzisiejszej dyżurują apteki: M. Kacper 
kiowlcza (Zgierska 54). Sukc J. Sitki«wicza (Ko 
pernika 26). J. Zurwielew cza (Piotrkowska 25), 
W. Sc&olewicra i W. Szata (Przejaz-d 19),. M. 
I.ipci [Piotrkowska 193), A- Rychtera i B. Ło-
body (jl Lśstooada 86). 

Dr. Scliif eig 
Zawadzka 6 • telef. 215-01 

powrócił. 

Nie można nic przewidzieć. 
Sytuacja finansowa miasta zmienia się z miesiąca na m i e s i ą c — 

Wszelkie rachuby zawodzą już po kilku tygodniach. 

Prezydent Ziemięcki o budżecie m. Łodzi. 
(s) Wczoraj przed południem odbyło 

się nadzwyczajne posiedzenie plenarne 
magistratu, poświęcone omówieniu pre-
1 minarza budżetowego na rok 193.3/34. 
Preliminarz ten opracowany został 
przez poszczególne wydziały samorzą­
du łódzkiego i obecnie zarząd miasta 
ma uzgodn ć wszystkie pożycie, przed 
odesłaniem preliminarza do rady miej­
skiej. 

Obszerny referat o sytuacji finanso­
wej masta wygłosił prezydent Ziemię­
cki. Z referatu wynikało, iż 

sytuacja Łodzi jest fatalna. 

Wpływy podatkowe malcią w zastrasza 
iący sposób, a mimo wszelkich zabie­
gów oszczędnoścowych i zaniechania 
Jakichkolwiek inwestycji jest rzeczą, b. 
trudną obciąć wydatki poszczególnych 
działów. Prezydent Z emięcki poruszył 
następnie sprawę, która iuż była oma­
wiana przez nas, mianowicie, że ukła­
danie budżetu na rok jest wręcz niemo­
żliwe, gdyż budżet, który jest realny w 
100 procentach w styczniu, przestaje 
być realny już po upływie dwuch mie­
sięcy. 

Prezydent Ziem'ęckl przytoczył sze-

Odżywianie młodzieży szkolnej 
Dokładne badania wykazały, że prawię 70 

proc. dzieci szkolnych nie ma rano czasu na 
spożycie w spokoju śniadania. Przytem nikogo, 
jak dzieci, nie dotyczy: w takim stopniu zaga­
da, że śniadanie stanowi podstawę dla ich 
samopoczucia przez cały dzicn. Posiłek wie­
czorny natomiast nie powinien być zbyt obfi­
ty, zwłaszcza, jeśli dzieci spożywają KO tuż 
przed pójściem spać. Tymczasem P O najwick 
szej części dostają dzieci wieczorem bardzo 
obfita kolacje, a rano ida prawie naczczo do 
szkoły. Stad powstaie później konieczność 
drugiego śniadania, które znów niszczy apetyt 
do obiadu. Czy można sie wiec dziwić, że 
większość dzieci jest drażliwa i nerwowa. Z kól 
rodzicielskich otrzymujemy cały szereg listów, 
że poczyniono dobre doświadczenia przy po­

mocy Ovomaltyny. Ovomaltyna Jest to odżyw­
ka witaminowa, zawierająca wszystkie podsta­
wowe składniki odżywcze słodu, mleka 1 ja], 
sporządzona specjalnym sposobem, przy nis­
kiej temperaturze dla utrzymania witamin, dia-
stazy 1 lecytyny. Gwomaltyne szybko sie przy­
rządza i szybko spożywa, przechodzi łatwo 
w krew i w rzeczywistości odżywia, co poznać 
najlepiej po tem. źe znika potrzeba drugiego 
śniadania, zaś do obiadu zasiadała dzieci z do 
skonałem apetytem. — Po mleka dodać 2 — 3 
pełnych łyżeczek Ovoma1tvny. a otrzymamy ten 
tak wartościowy napoi. Ovo,na1tyne można na­
być we wszystkich aptekach i drogeriach. Prób 
kl i broszury wysyła bezpłatnie Fabryka 
Chemiczno- Farmaceutyczna Dr. A Wander Sp. 
Akc. Kraków. 

z 7na#kn, 
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Włamanie do składu manufaktury. 
Niepożądani „klijenci" opróżnili skład. 

(gr) Przy ul. Nowomiejskiej 18, w liły, iż złodzieje dostali się poprzedniej 
najruchliwszym .punkcie tej niezwykle (nocy do sklepu przez mieszkanie chwi­

lowo niczajęte, znajdujące się nad ma­
gazynem. Nie niepokojeni przez niko­
go złodzieje po pracowitej nocy zdołali 
wybić dziurę w podłodze mieszkania na 
pierwszem piętrze, przebili następnie 
sufit i przedostali się do wnętrza skle­
pu. O sprycie i doświadczeniu złodziei 
świadczy fakt, iż aby nie obudzić niczy­
jej czujności łomotem spadających cegieł 
i tynku — otworzyli pod otworem spo­
ry parasol, który zbierał spadający gruz. 

Łupem włamywaczy padł transport 
jedwabiu, wartości około 10 tys. złotych. 
P o c h o d z e n i e w toku 

ruchliwej ulicy, dokonano nocy wczo­
rajszej śmiałego włamania do składu 
manufaktury Dawida Torończyka. 

Kradzież została ujawniona dopiero 
nazajutrz rano, gdy jeden z pracowni­
ków firmy otworzył sklep. Już na pro-
Ju rzucił się w oczy pracownika nie­
zwykły nieład w całym sklepie i puste 
półki. Na podłodze wśród ogólnego nie­
ładu spostrzeżono ślady lynku. Wielka 
dziura w suficie wyjaśniała pochodzenie 
tynku na podłodze i świadczyła dobit­
nie o drodze, jaką przebyli włamywacze. 

Zaalarmowane władze śledcze usta 

reg cyfr, które obrazują stan finanso­
wy miasta a następnie zaznaczył, że 
przy ostatecznem uchwaleniu budżetu 
trzeba będzie zastosować się do wszyst 
kich oszczędnościowych zarządzeń mi­
nisterstwa spraw wewnętrznych, w 
pierwszym zaś rzędzie do rozporządze­
n i Prezydenta Rzeczypospolitej, które 
nakazuje 

redukcję wydatków, w porównaniu 
z rokiem 1931 o 25 proc. 

Po referacie wywiązała się dysku­
sja, w trakcie której omówiono ogólnie 
budżet w tej formie, iak go sobie nakre­
śliły poszczególne wydziały. Okazało 
się prfyttjm, że preliminarz już jest de­
ficytowy, wobec czego trzeba będzie w 
pierwszym rzędzie okroić wydatki, aby 
zrównoważyć je z wpływami, a dopiero 
później zredukować całość, by uniknąć 
katastrofy. 

Na tem posiedzenie zakończono. W 
przyszłym tygodniu odbędzie się nastę­
pne posadzenie budżetowe zarządu 
j miasta, na którem rozpoczną się debaty 
nad poszczególnymi działami. 

fSCHUS PODAGRA, REUMATYZM? 
j Termofor mark' Wimpnssing-Scmperit 
odda Wam zapewne najlepsze usługi. 
Do nabycia we wszystkich właściwych 

; sklepach. Zwracajcie uwagę na markę 
Wimpassing - Semperit. 

1 ^ 

Konie wyścigowe, porzucone przez właścicieli, 
giną z głodu w Rudzie Pabjanickle j . -Zwierzała , pozostawione pod opieką 

Towarzystwa Hodowli Koni, nie były karmione. 
Rasowe konie z e ż a r ł y drewniane przegrody w stajniach. 
U l . t - 1 - ' • - - - - « -

IZ 

Wobec obiegających micjs. prasę 
wiadomości, dotyczących ujawnienia 
na placu wyścigowym bezdomnych 
koni. łódzkie towarzystwo opieki nad 
zwierzętami, jako instytucja bezpośre­
dnio w tej sprawie zainteresowana, u-
waża za obowiązek podać do wiado­
mości zainteresowanego ogółu prze­
bieg tej sprawy. 

W ostatnim czasie oddział łódzkie­
go towarzystwa opieki nad' zwierzęta­
mi w Rudzic Pabianickiej zwrócił uwa- | 
ge na kilka straszliwie wynędzniałych 
ionl rasowych wałęsających się po 
ilacu wyścigowym, będących własno- I 
cią Tow. Zachęty Hodowli Koni i w . 

obrębie stajen wyścigowych. Ody prze! 
prowadzono wywiad, celem ujawnienia' 
właściciela koni i przvezy.ny. jaka spo­
wodowała tragiczny stan zwierząt, zdo 
łano ustalić, że sześć koni, w tem troje 
źrebiąt stanowią własność posiadaczy 
majątku Rożenek w pow. Opoczyńskim 
Rogowskiego i Sztromcra, którzy, po­
rzuciwszy majątek, udali się w świat 
I adres ich nikomu nie jest wiadomy. 

Zarząd Towarzystwa, widząc po­
trzebę szybkiego zlikwidowania kry­

tycznego położenia koni. wydelegował 
swego inspektora do administracji pla­
cu wyścigowego, polecTJąc mu zebrać 
szczegóły. Inspektor »st»b:ście zwtóa ł 
się do -idm.muratora placu p. N >wiko-
wa. legitymując się i oświadczając cel 
swego przybvc'.i. 

P . Nowikow jednakże na wszystkie 
pytania udzielił naszemu inspektorowi 
odpowiedzi wymijających, nie podał 
nazwisk ani adresów właścicieli koni,; 
a w stosunku do Towarzystwa Opieki i 
nad Zwierzętami wyraził wielkie zdzi­
wienie, zaznaczając, że o istnieniu w 
Łodzi takiego Towarzystwa nic nie wie 
i wogóle pierwszy raz o nicm słyszy. 
P . Nowikow prosił o pozostawienie 
adresu Towarzystwa, co inspektor 
chętnie uczynił, prosząc, aby na przy­
szłość miał w pamięci tę instytucję w 
razie, gdyby nadarzyła się jakaś po­
trzeba interwencji. 

P . Nowikow w toku rozmowy z ins­
pektorem oświadczy' mu, że nie posia­
dając ze strony swego Zarządu upo­
ważnień odnośnie do żywienia i prze­
trzymywania koni, nie stanowiących 
składu taboru lokalnego, nie mógł się 

niemi zająć, ani dać wyżywienia, jedy* 
nie zezwolił na czasowe pomieszczenie 
w stajniach i wypuszczenie na plac 
wyścigowy, aby samodzielnie szukały 
pożywienia. 
Odbiło się to fatalnie na koniach, gdyż 

dwie rasowe angielskie klacze, będące 
na oźrebieniu, z głodu i zimna przed­
wcześnie porzuciły źrebięta, a w staj­
niach zjedzone zostały nawet drewnia­
ne przegrody. 

Aby położyć kres takiemu nieby­
wałemu znęcaniu się nad zwierzętami," 
Rudzki Oddział Łódzkiego Towarzys­
twa Opieki nad Zwierzętami, zaopieko­
wał sie końmi, biorąc doraźne ich wy­
żywienie na swój koszt. Ponieważ cd-
nak Towarzystwo nie posiada odpo­
wiednich pomieszczeń ani środków na 
dalsze utrzymanie koni. Zarząd Łódzki 
zwrócił się do Urzędu Wojewódzkiego 
z prośbą o interwencję i dzięki popar­
ciu naczelnika wydziału rolnictwa i 
weterynarii p. inż. Szostaka, oraz p. 
starosty Rżewskiego. konie zostały 
przez Towarzystwo odstawione i ulo­
kowane w majątku państwowym w 
Czarnocinie. 



P e ł n a t a b e l a w y g r a n y c h . 
3-go dnia ciągnienia I klasy 26-ej loterji państwowej. 

Dziś, w trzecim dniu cią­
gnienia 1-ej ktasy 26 ei polskiej 
loterji państwowej wygrane pa­
dły na numery następujące: 

10.000 zł. — Nr. 8779 jj 
Po 5.000 zl. na N-ry 71165 

118016 
Po 1.000 zl. — na N-ry 69478 

75947 85430 97927 141067 
147278 

Po 500 ił. na N-ry: 
76021 76930 65080 115548 130392 

136815 
. Po 400 zł. na N-ry. 

3058 6029 14363 23471 32375 54932 
59818 7-1260 103837 112368 116049 
127042 135525 146970 

Po 200 zł. na N-ry: 
6701 16506 21722 23487 25087 37494 

45162 55658 61690 61926 62290 62371 
63834 64116 80586 83440 95155 102597 
114881 122514 129842 139270 

Po 150 zł. na N-ry' 
5074 9255 11477 26148 34066 44046 

46728 46887 47656 54283 57289 60506 
64471 75817 76303 77047100177 103182 
108201 111544 112939 117629 111156 
124347 125074 126248 127619 128156 
129418 132576 138391 139769 141160 
143225 146129 147899 

P o 1 0 0 zł.: 
249 311 33 493 757 615 47 1078 531 

677 765 87 816 2150 318 70 426 642 
703 3080 124 416 809 922 4043 139 63 
377 511 18 938 5018 359 407 523 41 
59 783 825 6008 526 760 832 7076 13G 

WSZYSCY MISZA WIEDZIEĆ!!! 
ie już w 3-im dniu ciągnienia 

I-ej kl. 26 loterji padły największe wygrane dnia 

zt. 10,000 na Nr. 8779 

ui. 5,000 na Nr. 118016 
w naJ«icz*i l lwsi«J ko lak tu r se 

A. D. m t«di»r i€ckl€go, 2fiiV2S*01 

P. T. Graczom, ktdrsy nie zdittyli nabyć losów do I-ej klasy po­
lecamy nasis tradycyjnie szczęśliwe loay do II-ej klaty. 

-mtemmammtnm*-— 

62 200 24 48 461 544 98 863 1 71 948 
99 8021 87 204 331 93 96 464 630 742 
973 97 9284 778 917 10156 345 51 91 
95 480 811 80 994 11005 271 85 359 
616 35 748 66 827 77 993 99 12318 
654 13108 49 643 98 14260 534 15021 
117 418 31 514 654 854 16059 66 184 
353 665 628 77 807 980 17031 227 38 
363 714 18216 315 77 622 742 944 
19206 314 664 20014 69 94 409 743 
875 21376 410 22 665 22070 181 273 
307 531 751 59 71 901 27 99 23036 
277 367 564 637 779 988 24027 226 90 
369 446 95 623 25288 340 76 413 90 
727 844 26430 97 508 708 27085 104 
20 35 64 82 433 83 505 602 45 98 
28023 434 29128 359 565 605 13 926 
30446 515 94 819 60 960 31123 57 569 
982 90 32240 73 95 451 85 649 802 49 
980 33226 34 80 390 531 34369 463 
822 946 73 83 35370 96 418 644 735 

07 75 812 26 93 948 36063 101 4 8 
329 545 57 82 663 893 37113 211 362 
698 717 25 38067 208 332 719 43 936 
39079 97 140 668 89 40252 323 41416 
698 914 78 42275 311 27 85 830 43032 
93 445 511 610 30 916 44011 20 168 
259 318 413 533 84 97 784 96 834 
45095 121 223 365 85 544 848 902 77 
46108 13 30 50 220 587 633 62 753 
47080 134 540 898 964 48111 293 381 
504 774 849 49047 202 362 95 411 584 

50267 551 885 905 19 52 51144 87 
242 97 471 781 52609 52 120 660 784 
814 973 53012 63 80 102 112 84 95 
471 710 805 912 54297 355 537 58 941 
66 53068 132 40 44 99 320 457 783 
56122 205 28 31 390 411 505 23 019 
84 875 57054 583 655 58 77 840 981 
53054 236 370 471 035 80 709 13 845 
903 24 59003 140 235 62 349 92 011 
28 36 836 962 65 60020 34 252 70 85 

340 710 30 70 930 01145 208 86 92 
823 63 918 62032 105 282 87 451 551 
701 833 45 38 994 63112 67 699 64148 
272 314 71 441 66 898 830 54 65053 
176 250 407 10 513 856 66145 74 343 
95 488 570 616 98 845 67024 26 34 
137 267 84 431 76 81 672 901 15 40 
68156 277 343 489 829 909 34 69451 
576 84 668 74 753 910 70013 261 495 
922 71129 32 222 55 72090 219 45 310 
73 80 609 775 823 73029 103 52 87 
328 73 559 83 034 714 30 883 959 
74154 287 75302 454 505 77 83 722 
75021 24 154 213 962 77044 65 112 
319 35 533 935 78253 74 301 849 79020 
107 242 387 595 695 726 953 80394 
517 655 78 811 90 81017 W 240 91 
474 952 82088 217 88 465 75 630 924 
83000 6 33 505 23 657 751 80 879 
84016 102 254 55 514 62 78 820 939 
90 85042 52 180 210 054 763 921 40 
36068 280 312 43 447 958 72 87109 48 
449 94 88110 240 542 793 89074 139 
44 84 406 10 49 592 063 797 864 969 
90053 112 37 249 408 95 551 92 793 
804 91017 19 130 554 615 64 711 88 
976 920P5 99 220 66 72 500 910 92 
93028 42 185 229 300 483 590 755 859 
94063 79 86 152 99 550 625 94 736 70 
95014 36 184 230 314 403 507 764 957 
90048 222 553 677 718 820 26 956 
91084 05 153 389 584 642 718 49 909 
93149 294 393 542 514 718 43 875 
99176 291 477 673 889 951 

100001 162 83 223 304 41 600 45 73 
101055 284 329 515 772 95 852 71 
102031 507 52 742 103230 331 45 414 
590 95 742 6« 91 931 61 81 104053 
227 514 92 671 768 879 972 105322 
510 663 767 889 105168 83 225 83 318 
41 449 544 51 72 650 732 833 931 

107115 224 93 547 765 962 72 75 93 
108215 61 391 451 533 828 109187 321 
90 697 834 80 110032 85 174 431 83 
592 618 796 870 S69 111233 86 417 
30d 16 702 67 77 811 89 112047 303 
6 7 75 471 91 601 767 870 90 113080 
572 654 792 975 114357 91 213 42 64 
65 453 89 532 55 63 97 661 902 70 72 
115173 813 902 113123 510 51 771 80 
864 117047 102 83 93 223 33 493 506 
13 62 610 777 924 113030 37 104 315 
405 21 93 5 92 625 81 700 854 902 84 
119047 145 265 84 357 610 777 995 
120005 223 92 445 530 57 868 121174 
438 509 57 82 648 64 122141 268 432 
69 534 847 924 123244 357 75 481 83 
799 809 124108 44 72 236 362 448 541 
77 634 35 77 125280 381 430 808 50 
126154 63 203 22 65 335 55 53 127269 
365 720 48 62 927 128026 211 339 410 
527 12U051 146 90 283 347 427 515 
885 73 130005 39 44 138 71 492 593 
619 63 79 88 92 819 65 131040 188 
315 730 87 89 844 906 17 132132 45 
232 62 321 426 80 733 965 133028 82 
316 55 434 686 705 85 841 85 154215 
78 300 89 462 81 534 814 59 135016 
21 177 272 489 710 23 827 900 135222 
28 03 313 73 98 245 837 89 994 137124 
33 63 200 13 332 93 500 637 138044 
122 390 455 554 63 804 40 139012 80 
444 64 512 663 833 G42 140118 540 
759 66 805 141234 467 596 658 89 780 
806 925 142005 31 72 136 339 403 574 
715 837 934 143210 724 902 144132 
202 33 459 639 50 743 145372 554 88« 
146218 83 87 353 512 744 68 83 961 
147003 433 627 767 85 91 874 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
.POLSKIEGO RADJA''. 

NIEDZIELA, dnia 20-go listopada. 
10.30—11.55: Transmisja Nabożeństwa ze Lwowa. 
11.58—12.05: Sygnał czasu a Wamewy, Hciruł 

z wieży Mariackie! w Krakowie, 
.ja (05 r ,-l2i0: .Odczytanie programu aa d*ie.n bie­

żący. 
13.10—12.15: Komunikat meteorologiczny. 
12.15—14.00: Poranek symfoniczny z Filbarmonji 

Warsa., poświęcony twórczości Piotra Cz*i-
kowskicgo. Wykonawcy: orkiestra filharrao-
niczoia pod dyr. K. Wiłkomirskiego i Zyg­
munt Schalz (skrz.). W przerw:*: „Społecz­
na walka z gruflliica." — wygłosi dr. Stelan 
Rudaki. 

14.00—-15.00: Przerwa. 
15.00—16.00: Muzyka ze Lwowa. 
16.00—16.25: Program dla młodzieży; a) Radjo-

tygodnik ,.Co aię dzieje na świecie; b) Trans­
misja ze Lwowa, Opowiadanie p. t. „Pierw­
sza wyprawa Samby'' K. Giżyckiego, 

16.25—16.45; Płyty gramofonowe. 
1645—17.00: „Kąc3k językowy" — prelegent 

prof. Stanisław Siońs-ki. 
I7.OO—17.55: Komcert solistów z Krakowa. 
17.55—lS.OO; Odczytanie programu na dzień na­

stępny 
18.00—19.00; Muzyka z kawiarni Ziemiańskiej. 

Orkiestra Karasińskiego i Kaitaszka. 
19.00—19.20: Rozmaitości 
19.20—19.25: Wiadomości aportowe z Lodzi. 
19.25—19.55: SlucHowiako p. t. „Marcowy kawa­

ler" Józefa Bilińskiego. 
19.55—20.40: Recital śpiewaczy Liny Pro&oijcff. 
20.40—22.45: Transmisja z Wiednia: „Mistrzowie 

operetki Wiedeńskiej".. W przerwie o godz. 
21.2R—21.40: Wiadomości aportowe s pro-
winni i Warszawy. 

22.45—22.55: Muzyka taneczna. 
22.55—23.00: Urzędowy Komun. Państw. Inst. 

Meteorolog, i komunikat policyjny. 
23.00- 24.00: Muzyka taneczna 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
15.00. PRAGA. „Sprzedana narzeczona", 

op. Smetany. Tr. z Teatru Naród. 
15.10. IiILVERSUM. Koncert symfonicz­

ny z udz. Grzegorza Piatłgorskiego. 
Tr. z Concertgebouw w Amsterdamie. 

18.35. HELSINGFORS. „Demon", op. 
• Rubinsteina. Tr. z Opery Finlandzkiej. 

19.05 KRÓLEWIEC. „Palestrlna", op. 
Pfitzmcra (akt 1-szy) pod dyr. kom­
pozytora. 

20.00. SZTOKHOLM. „Madame Butter-
fly", op. Pncciniego. Tr. z Opery 
Królewskiej. 

20.05. WIEDEŃ. Mistrzowie operetki 
wiedeńskiej. 

20.30. RZYM. „Madonna Imperia", op. 
Franca Altano i „Le preziose ridicole" 
op. Lattuady. 

22.05. LONDYN REG. Koncert symfon. 

Po długich 1 ciężkich cierpieniach zmarł dnia 19 listopada 1932 mój uko­
chany mąż, nasz drogi ojciec, teść i dziadek 

B. P. 

przeżywszy lat 79., 
Wyprowadzenie drojrich nam zwłok nastąpi dziś w niedziele 20 listopada b. r., o 
eodz 12-ej w pot. z domu żałoby przy ul. Pomorskiej 6. o czem zawiadamia krew­
nych, przyjaciół i znajomych, pozostała w nieutulonym żalu 

6 0 - 2 

Uprasza sie ieskladanie kondolencji. 
STROSKANA RODZINA. 

Prokurentowi Stanisławowi Librachowi z p o w o d u zgonu 

wyrazy szczerego współczucia składają 

koleżanki f koledzy 
4 0 - 2 z Banku Handlowo-Przemysłowego w Łodzi. 

Ku czci Stanisława Wyspiańskiego. 
25-lecie zgonu wielkiego pisarza. 

W dniu 28 listopada przypada 25-ta kiej, odprawione przez J. E. ks. biskupa 
dr. W. Tymienieckiego. Tegoż dnia w 
południe w Teatrze Miejskim odbędzie 
się Akademja reprezentacyjna, na którą 
złoży się prelekcja twórcy świetnego 
dzieła o Żeromskim, p. prol. Adamczew­
skiego z Warszawy oraz produkcje chó­
rów śpiewaczych i recytacje urywków z 
dzieł Wyspiańskiego w wykonaniu arty­
stów sceny łódzkiej. 

W dniach od 28 listopada do 3 gru­
dnia włącznie odbędzie się 6 akademij 
międzyszkolnych z bogatym programem. 

Na programy tych akademij złożą się 
produkcje uczniów i uczenie szkół śred­
nich. 

W dniu 8 grudnia zorganizowana zo­
stanie Akademja wyłącznie dla młodzie­
ży szkół powszechnych. 

Ulgowe bilety robotnicze 
na kolejkach dojazdowych. 
Polskie związki zawodowe „Praca" 

podjęły niedawno starania o uzyskanie 
dla robotników, zamieszkałych poza Ło­
dzią, a pracujacvch w.mieście, ulgowych 
biletów ńa kolejkach dojazdowych łódz­
kich. 

Robotnicy ci. pracując w Lodzi, zmu­
szeni są codziennie wydawać duże kwoty 
na przejazdy tramwajami dojazdowemi, 
a wobec nikłych zarobków znaczny pro­
cent robotników zmuszony jest obywać 
się bez komunikacji dojazdowej, spiesząc 
ze Zgierza, Aleksandrowa 1 Pabjanic do 
Łodzi pieszo, na czem traci zarówno ro­
botnik, marnujący czas i zdrowie, jak i 
dyrekcja kolejek dojazdowych. 

Kolejki dojazdowe są skłonne udzielić 
ulg robotnikom, jednakowoż dla uniknię-
c'a ewentualnych nadużyć, proponują, 
aby każdy robotnik, który chce korzy­
stać z ulgowych przejazdów na dojaz-
dówkach, zwracał się do dyrekcji po 
specjalne legitymacje, które będą po­
świadczone przez administrację zakładu, 
zatrudniającego robotnika w Łodzi. 

Ulgowe opłaty za przejazdy dla ro­
botników, na wszystkich Hnjach dojaz-
dówek, wprowadzone będą najprawdopo-
dobnlei od Nowego Roku. (p) 

rocznica śmierci jednego z najznakomit 
szych pisarzy polskich, wielkiego poety 
i świetnego malarza, wspaniałego dra­
maturga — twórcy artystycznego teatru 
narodowego, Stanisława Wyspiańskiego. 

Był on sumieniem narodu, zwalczał 
marazm, gromił małość i podłość. 

Wpatrzony w wizję „Nadchodzącej", 
nowej Polski, budził miłość Ojczyzny, 
propagował ideę czynu. Był wychowaw­
cą pokolenia tych, którzy poczęli bój o-
rężny o Polskę, o Wolność. 

U ż y w a j c i e n o ż y ­
k ó w d o g o l e n i a 
J e n . Renr E c l l o s a 

„KCŁ1PSB" 
— Warszawa. Wilcza 31. 

W dniu 28 listopada oddawać będzie 
cała Rzeczypospolita hołd zasługom 
twórcy „Wyzwolenia". 

Nad wszelkiemi uroczystościami ku 
czci Wyspiańskiego w Łodzi objął pro­
tektorat wojewoda łódzki, Władysław 
Jaszczołt. 

Tworzy się Komitef, w skład które­
go wchodzą przedstawiciele wszystkich 
organizacyj kulturalno - oświatowych, 
prasy, teatru i t, d 

** 
Kulturalna Łódź weźmie niewątpli­

wie najczynniejszy udział w uczczeniu 
łego, którego słowa niejednokrotnie po­
przez scenę teatru łódzkiego budziły 

i wśród przepełnionej widowni żar ogól-
W dniu 27 listopada odbędzie się u-1 noludzkich i patriotycznych uczuć, 

roczyste nabożeństwo w Katedrze łódz-' 

„TYDZIEŃ PROPAGANDY ZAGAD­
NIEŃ POLSKO-NIEMIECKICH". 
Jutro, t. j . dnia 21-go rozpoczyna się 

„Tydzień propagandy zagadnień polsko-
niemleckich". organizowany przez Zwią­
zek obrony kresów zachodnich na tere­
nie m. Łodzi, oraz tych powiatów, które 
dotychczas nie przeprowadziły tej akcji 
na swoim terenie. 

W Łodzi program „Tygodnia" będzie 
Następujący: przez cały tydzień w pra­
sie będą poruszane zagadnienia stosun­
ków polsko-niemieckich, rozgłośnie „Pol­
skiego Radja" w Łodzi codziennie będą 
podawały komunikaty z akcji tygodnia, 
kina będą wyświetlały napisy propagan­
dowe . 

W niedzielę, dnia 27-go b. m. odbę­
dzie się kwesta uliczna, oraz kwesta w 
lokalach zamkniętych na fundusz propa­
gandowy polskich praw na Zachodzie. 
Tegoż dnia o godz. 12,-ej w poł., na Plaoti 
Wolności odbędzie się manifestacja ulicz­
na, w czasie której przemawiać bedą wy-

1 bitni przedstawiciele społeczeństwa* 



(Bezpłatne śniadania 
n> wagonach 

resfsurscyinycli l i ó i i ź -
Warszaw?. 

Celem spopularyzowania wśród pod­
różnych wagonów restauracyjnych—tu­
tejszy oJdział Wagons-Lits-Cook wpro­
wadza następującą inowację dla wygody 
swych klijcntów: 

Podróżny, wykupujący bilet kolejowy 
do Warszawy po cenie nominalnej zło­
tych 9.50 gr. na dzień czwartkowy każ­
dego tygodnia (odjazd rano 7.28 z dwor­
ca kaliskiego) — otrzymuje w wagonie 
r&stauracyjnym dodatkowo zupełnie bez-
płatnie śniadanie (herbata, bułeczki, ma­
sło. ?er lub szynka). 

Nadmieniamy, iż powyższa Inowacja 
zostaje wprowadzona tytułem próby raz 
w tygodniu, t. j . co czwartek, z tem. żc 
o ile spotka sie z uznaniem publiczności, 
zostanie ewentualnie rozszerzona i na in­
ne dni. jak również na drogę powrotną 
z Warszawy (podwieczorki) do Łodzi. 

Pierwszy raz bezpłatne śniadania zo­
staną wydane w czwartek, dnia 24 listo­
pada r. b. 

Po&lJrpaaalKulohaloiegp 
pozostanie przy magistracie. 
(i) W ubiegłym tygodnia donieśliśmy, 

iż wielkie zaniepokojenie wśród sler 
magistrackich wywołała wiadomość, iż 
wymiar i pobór podatku lokalowego o* 
debrany ma być miastu i przekazany 
władzom skarbowym. W związku z tem 
interweniowała nawet specjalna delega­
cja magistratu w zarządzie związku 
miast. 

Jak się obecnie dowiadujemy, projekt 

Erzenicsienla podatku lokalowego z pod 
ompeteseji władz miejskich do skarbo­

wych został zaniechany. Natomiast w 
najbliższych dniach ma być zadecydo­
wana sprawa przejęcia akcji wymiaro­
wej podatku od nieruchomości przez 
władze skarbowe. 
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Kawę W J B i n l a j 
Herbatę fletnia [ 
• p r e e d a j e m y T Y L K O 

w e w ł a s n y c h s k l e p a c h ! 
PlotrKowsKa 52, 
PiotrKowsKa 9 5 . 
PlotrKowsKa 160, 

teł 242-39 
184.97 
136-04 

PRZESTRZEGAMY praed AGENTAMI, 
rtare ąeymi sie s p n e a w a ć po domach 
rzekomo towary MEINLA. 

Wszekie wmówienia (eUfoplcrr. o-
•koteczniatny s bezpłatne, dostawą do 
domu. 

JULJUSZ MEINL 
Spec alny skład kawy i herbaty 

Dwaj popularni na gruncie łódzkim 
i mjr. Karol Krzewskl (znakomity literat 
nral Szczapa"), opuszczają Łódź. przenl 
stanowiska. Obaj oficerowie podczas po 
skarbić sobie wiele sympatjl w szerokich 
z żalem przez licznych przyjaciół I ko 

Żegna się z niemi | nas kolega reda 
ofiarując im na odjezdirem reprodukowa 

oficerowie, pp. mjr. Stefan Szlaszewskl 
l publicysta, autor znanej powieści „Ka-

csieni rozkazem M.S.Wojsk, na Inne 
bytu swego w naszem mieście zdołali za­

kolach towarzyskich 1 dziś żegnani są 
lęgów. 
kcyjny. art-mal. Stanisław Dobrzyński, 
ną powyżej karykaturę... 

iowa ustfawa 
samoriqdowa. 

Warszawa, 19 listopada. 
(F) Jak się dowiadujemy, w grudniu 

ma wpłynąć do sejmu projekt ustawy 
samorządowej, upoważniającej ministra 
spraw wewnętrznych do wprowadzania 
nowej ustawy samorządowej na odpo­
wiednich terenach państwa w odpowied­
nim czasie. Chodzi o to, aby wskutek 
wprowadzenia nowej ustawy, rady miej­
skie nie były rozwiązane jednocześnie 
na terenie całego państwa. 

OFIARY. 
Dla uczczenia b. pamięci Filipa Fry-

dlendera składa personel firmy Herman 
Kalisz na rzecz bezrobotnych zł. 20. 

naileosnr środek przeciw łupieżowi 
> wypadaniu wł< *<Sw. 
F l a k o n d u ż y 11 e t . , m a ł y 7 . 6 0 

Dn nabycia wszędzie. 
Skład G!n*nv PERFECIIOM Wa-srawa 3 0 - 1 

W SZPITALU STRASZY?.. 
Chorzy żądają przewiez ienia Ich do innego lokalu.—Co s'ę działo 
w pałacyku na ul Piolrkowsk.ej.—Żołnierze boją s ię czarnego psa. 
Zbiorowe halucynacje zdarzają sie. często. 

500 milionów złotych1 

schowano w Polsce do nończocln 
W okresie od stycznia do września b 

r. Polska sprowadziła samych monet zło­
tych za sumę 129,335 tys. zł. Wywóz 
monet złotych w tym czasie wynosił 15 
tys. zł., złota nieobrobionego 219,576 tys. 
zł. Ponieważ zaś zapas złota w skarben 
Banku Polskiego zmniejszył się o 206.000 
tys. zł. wtem 92 milj. zł. wywiezionego} 
na przechowywanie, wynika z tego jas­
no, że conajmniej 115 milj. zl. złota w 
okresie od stycznia do września poszło 
na tezam yzację. 

A przecież do pończoch i safesów nie 
idzie samo złoto, ale także waluty obce. 
Polska jest krajem wyraźnie dwuwalu-
towym. W ostatnich lalach wielki pro­
cent tranzakcyj nietylko opiewał w do­
larach, ale był uskuteczniany w bank­
notach dolarowych. Wedle obliczeń biu­
ra ekonomicznego Banku Polskiego o-
bleg banknotów dolarowych w Polsce w 
r.lyerniu b.r. wynosił 50 milj. dolarów. 
Jeżeli zestawimy uchwytne cyfry złota i 
dolarów (nie mówiąc już o kapitałach 
polskich złożonych w bankach zagranicz­
nych) okaże się, przy najbardziej ostroż­
nym rachunku, że suma stezauryzowa 
nych środków pieniężnych w Polsce w 
każdym razie nie jest mniejsza od 500 
rriili. .-łolvch. 

Obawrazict 
Dzisiejsza gospodyni nie może poświecić sio 

całkowicie gospodarstwu. Zalecla zawodowe, 
zainteresowania kultura ne l obowiązki towa­
rzyski, a nick'edv działalność społeczna, zaj-
rmj'a sporo czasu. Z tępo względu wielkie ora­
nie ir.usl odbvć sie oredko. a przvtcm b'ellzne 
należy ossrzedMĆ. a rece chronić przed znisz­
czeniem. Tym wszystkim wymagnnlóm czyni 
r..;'l"'ć Rad:on. nowoczesny środek samoplo-
rący-! 

I?ad!bn vam pierze i chroni bielizn*. 

(s) W jednym ze szpitali lwowskich i 
zdarzy! się w tych dniach niezwykły wy- j 
padek. Obsługa szpitalną zbudzoną zo-: 
stała nagle w nocy jakiemiś krzykami i ' 
łupaniem wielu nóg na korytarzach. 
Okazało się że na korytarzach kręcili 
się chorzy w najwyższym stanie podnie­
cenia i zdenerwowania. Ci, którzy, wsku 
tek obłożnej choroby, nie mogli o wlas-
lych siłach opuścić łóżek, byli wynosze-
li przez innych pacjentów. Pozostali 
jtośno wołali, 

aby ich zabrać czemprędzef s tali. 
W szpitalu panował nieopisany gwar 

i hałas. Długo nie można było zrozumieć 
i potoku bezładnych słów, co się właś­
ciwie stało. Dopiero z chaotycznych o-
powiadań zaczęła się wyłaniać przyczy­
na tak powszechnego podniecenia. 

W szpitala „straszy". 
Wszyscy widzieli jakiegoś „ducha" 

w czarnym płaszczu, który spacerował 
po sali, spoglądając na chorych złym 
wzrokiem. 

Chorzy pod żadnym pozorem nie 
chcieli wrócić na salą. Gdy przybyli le­
karze, okazało się, że w nocy wszyscy 
pacjenci, przebywający na tej sali, zbu­
dzeni zostali okrzykiem jakiegoś chore­
go. Wyciągał przed siebie rękę i wska­
zując na coś wołał, źe widzi „ducha". A 
gdy wszyscy spojrzeli w kierunku jego. 
wyciągniętej dłoni, 

ujrzeli tego ducha. ' 
Chodził «o pokoju... 

Dla lekarzy nie ulegało wątpliwości, 
że chorych ogarnęła jakaś psychoza. Roz 
pytywali kolejno każdego z nich. 1 
wszyscy powtarzali to samo. Nie dziwi­
łoby to nikogo, gdyby zdarzyło się na 
sali dla nerwowo chorych. Ale tu prze­
cież leżeli ludzie, cierpiący na wszelkie 

I choroby wewnętrzne, jednak 
o zdrowych nerwach, zapełnię normalni. 

Tej nocy już nikt z nich nie chciał 
oowrócić do swego łóżka. Umieszczono 
ich jak się dało. Lekarze byli bezsilni. 
Ale gdy następnego dnia usunięto z o-

Igólnej sali owego chorego, który pierw-
1 *zy uirzał ducha — następna noc upły­

nęła już zupełnie spokojnie. 
Był ło wybitny przykład 

zbiorowej halucynacji. 
Ogarnięty nią został ów pacjent, któ­

ry pierwszy ujrzał jakąś nieistniejącą 
j:jawę. A jego stan podniecenia i podek­
scytowania udzielił się wszystkim, prze­
bywającym z nim na wspólnej sali-

Fakt niezwykły, ale naukowo zu­
pełnie uzasadniony. Było to zbiorowisko 
ludzi chorych, nie nerwowo wprawdzie, 
ale niemniej chorych, nic dziwnego więc, 
że fantazja ich pod wpływem cierpieli i 
podwyższonej temperatury łatwo uswa-
jała sobie jakieś niewidzialne obrazy. 

Nauka zna podobne wypadki zbioro­
wych halucynacji, gdy w grę wchodzą lu 
dzie zupełnie zdrowi. W czasie wojny 
polsko-bolszewickie), w jednym z pała* 
cyków łódzkich na ulicy Piotrkowskie), j 
były urządzone kwatery dla oficerów. I 
głośny byl wówczas łakt zbiorowej psy-
chozy wszystkich mieszkańców tego pa­
łacyku. 

Jeden z pokoi zajmowany był przez 
oficera — krakowianina. Pewnej nocy 
obudził się on nagle pod wrażeniem, że 
nie jest sam w pokoju. Dookoła pano­
wały ciemności. I nagle usłyszał czyjeś 
kroki, rozlegające się wyraźnie w poko­
ju. Zauważył nawet jakiś cień. Zapa­
lił szybko lampę, lecz mc nie spostrzegł 
— w pokoju nikogo nie było. Gdy jed­
nak lampę zgasił, znów powtórzyło się 
lo samo zjawisko. 

Zdenerwowany tem, położył na noc­
nym stoliku naładowany rewolwer, ale 
już całą noc nie mógł usnąć. Następne­
go dnia zwierzył się ze swych nocnych 
widziadeł kolegom, mieszkającym w tym 
samym domu- Oczywiście, śmiali się 
wszyscy. Ale opisywał on swą nocną 
przygodę lak przekonywująco, źe kole­
dzy zaproponowali mu, iż 

iż spędzą noc w jego pokoje. 
Do późnej godziny śmiano sią i żar­

towano. Wreszcie ułożono sią do snu. 
Na łóżku, na kanapie, na podłodze. W 
nocy obudził ich lokator pokoju. 

— Słyszycie? 
| istotnie ws.-yscy usłyszeli wyraźne 

kroki. Gdy zapalili lampę, nie widziano 
nikogo. I w tym pokoju nikt już nie 
chciał mieszkać, do czasu, póki kwate­
rowali tam oficerovie. 

Znany jest również fakt, że bataljon 
francuski, który zajmował koszary w 
pobliżu klasztoru, zażądał zmiany Kwa­
ter, gdyż 
wszyscy wartownicy widzieli w nocy 

jakiegoś czarnego psa, który szczerzył 
zęby 1 warczał groźnie. 

Nikt z oficerów nie raog» tego psa doj­
rzeć, ale żołnierze tak etnicznie oba­
wiali się pełnienia warty, źe zdarzały 

sią wypadki dezercji wśród tych, którzy 
na wartę byli przeznaczeni. 

Wypadki masowych halucynacji są 
zjawiskiem w medycynie znanem. A 
wszystkie mają jedną wspólną cechę. 
Halucynacja rozpoczyna się u jednego 
osobnika, niewątpliwie chorego i od 
niego przechodzi na pozostałych, zdro­
wych ludzi. Czy zjawisko lo daje się 
wytłumaczyć? 

Jeden z wybitnych psychjatrów wie­
deńskich, prof. Wagner Jauregg twier­
dzi, że halucynacje mogą wywołać bar­
dzo różne przyczyny. Może to być ja­
kiś koszmarny sen, może nastąpić wsku­
tek nadużycia alkoholu, wskutek roz­
stroju nerwowego, wskutek jakichkol­
wiek ciężkich przeżyć. 

Mózg człowieka jest tak bardzo 
skomplikowany i zdolny do przyjmowa­
nia bezpośrednich wrażeń, że siła woli 
jednego człowieka może narzucić dru­
giemu tą samą myśl. Na tem polega 
hypnoza, sugestja. Najbardziej fanta­
styczne historje mogą być opowiedziane 
tonem tak przekonywującym, że mimo-
woli u największych sceptyków budzie 
się zaczynają wątpliwości. A gdy jed­
nostka, wyjątkowo chora, podniecona 
lub podekscytowana czemkolwiek owład 
nięta zostaje halucynacją, sceptycyzm o-
taczających ją osób zaczyna topnieć. W 
mózgu rodzi się pytanie: „A może do­
prawdy?". Z chwilą zaś, gdy takie py­
tanie się zrodziło, już działa sugestja i 
człowiek słyszy i widzi to, co wydaje się 
tylko pierwszemu osobnikowi, że widzi 
i słyszy. 

Jako uzasadnienie prof. Wagner-
Jauregg podaje ogólny rozstrój nerwo­
wy całej ludzkości. Wiele przyczyn 
wpłynęło na to, iż nerwy ludzi powo­
jennych są naprężone, że czynią oni nie­
kiedy wrażenie ludzi psychicznie cho­
rych. A ten właśnie stan nerwowy 
sprzyja jaknajbardziej powstawaniu tak 
dziwnych i napozór niewytłumaczalnych 
zjawisk, jak zbiorowe halucyrncje. 
OCX30SOaOOaCOOCCOOCOCC0300CX}OOCX> 

Mieszkanie 
7.W POKOJOWE KOMFORTOWE NA PIER-
WSZEM PIĘTRZE v. domu orzy ul. Przeiazd 
36 DO WYNAJĘCIA wprost od gospodarza. 
Zgłoszenia: Piotrkowska 40 do p. Hermana 
w dni powszednie od 10—13 l od 4 do 6 p. pot 

lilii! 
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TEATR MIEJSKL 
Dii*, w niedziele, o godzinie 4 po poł< !«**-

cze jeden raz ujrzymy znakorafą artystkę St. 
Wysocką, kreującą popisową rolę w świetnej 
komedii Deva!a ..Madcmoiselle''. Ceny zniżone. 

WSTĘPY MARjI MODZELEWSKIEJ. 
Występy Marii Modzelewskiej w przepięknej 

Jfomcdji muzycznej „Jim i Jjll" stanowią w dal­
szym ciągu prawdtiwą sensację dla naszych me-
lonumów, oklaskujących owacyjnie tak grę zna­
komitej artystki, jaik i całość tego efektownego, 
pierwszorzędnie wysławionej widowiska. Go­
rąco prze* całą prasę i społeczeństwo przyjęta 
sztuka ta (która ze względów technicznych gra­
na będzie ograniczoną ilość razy) idze dziś i dni 
następnych wieczorem. 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś w niedzielę dwukrotna: o godz. 5-ei 

po poł. i 0-cj wieczorem oraz w poniedziałek i 
wtorek bawić na* bedzie heslrcsWa. wesoła far­
sa P. Frankuj ..Rembrandt na sprzedaż" z nie­
zrównanym M Zniczem. 

W p-óbach naj'eraza. z dotychczasowych 
sztuk, wyborna komedja Kiedrzyńskiego „Szczę­
ście od jutra", 

TEATR POrULARNY W SALI GEYERA 
Piotikowika Nr. 295. 

Dziś o gocV<rvie 4.15 i o 8-15 wieczorem me 
lodyjna operetka w 3-ch aktach E. Kalmana p.t 
„Księżna Czord-oza". Reżyseruje R. Urbański. 
Ceny od 50 gr. do 2 zł. 

BAJKA DLA DZIECL 
Dziś o godz'nie 12 30 w południe ..Król Kry­

ształek i Krasnoludki". Ba^ń fantastyczna w 3-ch 
aktach ze śpiewami i tańcami. 

Ceny od 30 groszy. 

OPERETKA \V TEATRZE POPULARNYM 
(Ogrodowa ISl. 

Dziś owa przedstawienia: o godz. 4 15 po 

Sotudnu i o fi 15 wieczorem doskonalej operetki 
i Straussa „Czar walca'*. 

PRZEDSTAWIENIE DLA DZIECI. 
Dzi<5 o godz. 12-ej w południe w Teatrze 

Popularnym (Ogrodowa 18) przep ękna baśń fan-
tastyczma w 6-ciu obrazach „Królewna Śnieżka i 
7 k.-j::ów'. Reżyseria J. PUve>kiego. — Ceny po­
pularne (od 40 gr. do zł. 1.50). 

roces P.P.S.-Iewicy w Łodzi 
Dalsze zeznania świadków.—St. przodownik Kopeć 

mówi o Nowaczyku. 
(g) Z dalszych świadków oskarżenia' 

sad wysłuchał wczoraj jako pierwsze­
go Józefa Kwiatkowskiego — wywia­
dowcę, który dokonał pomorów sali 
przy ul. Tuszyńskiej — terenu obrad 
kongresu PPS-Lcwcy. 

Dalej zeznawał Ludwik Nerling z 
Konstantynowa — zeznając iż był 
obecny na wiecu PPS-Lewicy w Kon­
stantynowie 1 słyszał okrzyk, jak* padł 
w pewnej chwili. Okrzyk ten brzmiał: 
..N"ci;li żyje Rosja Sowiecka!" Świadek 
słyszał, że okrzyk wzniósł osk. łlem-
piński. jednak n'e może go poznać, śród 
siedzących na tawe oskarżonych. 

Z kole' m'ał zeznawać świadek Ra-
tajczyk. woźny niair^stratu m. Poznania. 
Od Ratajczyka przybyło jednak p i s m o 
ł świadectwo lekarskie, głoszące o cho 
rob'c świadka. Sad odczytuje wobec 
tego zeznania tego świadka, który po­
dał w śledztwe. że pracował z Gut­
kowskim, że go zna. jako dz'ałacza ko 
muu'stvczncgo i że obaj pracowali w 
komitecie bezrobotnych, którego Rataj-
czyk był prezesem. 

Zeznania nieobecnego świadka, obec 
n'e woźnego magistratu ni. Poznania, 
są mocno obciążające Gotkowsk ego-

Po krótk'cj przerwie przed obliczem 
'Sadu stanął M. Kopeć — starszy przód, 
l sfu/bv śledczej, najbliższy współpra-

że owszem, jest członkiem komórki ko­
munistycznej we Lwowie. 

Świadek podaje w dalszym ciągu da­
ne, dotyczące Litwina, Pacanowskiego i 
Rybarczyka — wszystkich łodzian. 

Kopeć wyjaśnia następnie, że zbadał 
teren na miejscu, że mianowicie byl na 
strychu nad salą i skonstatował, że wy­
wiadowcy mogli widzieć mówców. 

Obrońca zapytuje: — Jak długo świa­
dek badał oskarżonego Olingera? 

Świadek: — Może osiem godzin. Kil­
kakrotnie brałem go z aresztu do biura 
na górę, bo kręcił w swoich zeznaniach. 
Badałem go z przerwami. 

Obrońca: — Czy p. aspirant Brylak 
byl przy badaniu Olingera? 

Świadek odpowiada, że przeważnie 
badał go sam, że jednak zaprowadził go 
raz do gabinetu Brylaka. 

Obrońca: — Jak może świadek tech­
nicznie wytłumaczyć, że oskarżony przy 
znał się do swego nazwiska? 

Świadek odpowiada, że )est to zupeł­
nie . zrozumiałe, albowiem zagrożono O-
Ungerowi, iż do wszystkich urzędów ro 

Świadek: — To było tak dawno, że 
aie pamiętam. 

PrzewouUiczący: — Jak długo po 
kongresie? 

Świadek: — Od czasu, kiedy mu gro­
żono, minęło kilka miesięcy. Ściśle nie 
pamiętam. 

Przewodniczący: — Jak odbierano 
informacje od Nowaczyka? 

Świadek: — Nigdy w urzędzie. Albo 
w restauracji, albo w mieszkaniu pry-
watnem u mnie, aby się nie wydało, że 
Nowaczyk przychodzi do urzędu i ma 
styczność z policją. 

Prokurator: — Czy świadek zna Gło­
wackiego i czy słyszał o nim? 

Świadek: — Dowiedziałem się dopie­
ro od Nowaczyka, że oskarżony Gło­
wacki był członkiem PPS-Lewicy. 

Sąd przystępuje do zapoznania się z 
dowodami rzeczowemi, znalezionemi u 
Olingera. Kopeć poznaje te dowody i 
Olinger przyznaje się, że są to jego pa­
piery. 

Przewodniczący zapytuje oskarżone­
go Olingera, co oznaczają cyfry i litery 

« « . . . r\ i • . . _ s _ . _ 
zesłane będą fotografje oskarżonego, j na planie m. Łodzi. Olinger wyjaśnia, 
więc ukrywanie się dłuższe nie miało że jest tam litera „P", oznaczająca imię 
celu. i znajomej jego żony i jej telefon. 

Obrońca: — Czy próbowano wkro 
czyć legalnie na kongres? 

Z zeznań świadka wynika, że prób 
eown'k asp. Brylaka — kierownika V-c'J takich zasadniczo nie podejmowano, po-

TEATR „SCALA*. 
Go*cłn<n« występy Tcrtru Artystycznego 

Dz< 
„Di 

brygady. 
Kopeć podaje dość szczegółowo wy 

glad i dekoracje sal1 obrad łl kongresu 
PPS-Lcwiev. Rzucił mu s<e w oczv 
sztandar. zaw'es'onv nnd podjum z na­
pisem „Precz z Luckiem". 

przestając na śledzeniu zebranych przez 
otwory w suficie. 

Obrońca: — Czy stosowano presję 
psychiczną względem świadka Nowa­
czyka? 

Świadek: — Presja nie była stosowa-
Ś\v- K<PCĆ prowadził przesłuchanie na. (Świadek odpowiada, nie bacząc na 

osk. 01'ngcrn i bezpośrednio po poda- to, że go przewodniczący zwalnia od od-
n'u pewnych jeszcze szczegółów dotv-. powiedzi). 
czacych samego kongresu, opowada o! Obrońca: — Czy świadek rozmawiał! nagrodzenie? 

Ćo do kartek z notatkami, znalezio­
nych u Olingera, oskarżony wyjaśnia, że 
są lo numery książek, znajdujących się 
w bibljotece politechniki lwowskiej. 

Przewodniczący zapyluje świadka, 
:zy Olinger dawał mu wyjaśnienia co do 
tych notatek i cyfr na planie Łodzi. 

Świadek: — Wyjaśniał co do telefo­
nu, ale okazało się to nieprawdziwe. Co 
do notatek na karteczkach nie dawał 
wyjaśnień. 

Obrońca: — C o kierowało Nowaczy­
kiem, że wskazał Głowackiego. Czy wy­

l e c i Olingera w Lodzi. Asp. Brylak z Nowaczykiem w tym dniu, w którym 
j godz. 9-ei wieczorem F ° - j ot rzymal w listopad/Je 19.*1 r- konfi- Nowaczyk miał zeznawać? 
.Di Wclt s ^ e M ^Zich" w] (Jcncjoualuc donieś cnia. żc Olinger X>\z\ | Świadek oznajmia, że mówił wów-

byl do Lod/.i. Nazwisko jego n'c było czas z Nowaczykiem, że obaj mieli do 
zimne pol'cji. jednak wywiadowcy po- siebie wzajemne zaufanie i że Nowaczyk 
siadali dokładny rysopis ' wiedzieli, że zapewniaj go, że zezna w sądzie to sa-
przybysz przebywać bedz c bądź na mo, jak przed sędzią śledczym, 
placu Reymonta, badź też na rynku | Czy. świadek mówił u sędziego śled-
Bałuckim- Po kilkudu'owvch obserwa- czego, że zeznania jego wiążą się z ze-
cjach Olinger został przez wywiadów- znaniami Nowaczyka? 
co Olczyka zaaresztowany przy placu Świadek: — Nie pamiętam. 
Reymonta. Prokurator: —- Kto pisał podanie o 

Przesłuchany przez świadka, aresz- zezwolenie na broń dla Nowaczyka? 
lowany pouai, ze uazywa s.ę i^nasber- Świadek: — Nie pamiętam. Zdaje się. 
ger, że jert czlonkier- PFS-Lewity, a na że ja sam, albo leż może pisał Nowa-
dalsze pytania, co clo ic<£o przynalemo- czyk pod dyktando-
ści do KPP cwent. do KP7H Landsber- Przewodniczący: — Kiedy Nowaczyk 
Ser podał, żeby sobie ze świadka zakpić, wylefchał do Poznania? 

Icl&ze Bandę". Dz< ogodz 
wtórzenie pramiery 
2-ch aiktiich z udziałem: A. Groobcrg. R. Gazel. 
L. Foman, Z- Kaca. D. Lederman i, M. Open-
hcimr, B- Sz"W«wce«wtejna i reż. I. Nożyka. 

Z INSTYTUTU PROPAGANDY SZTUKL 
Otwarta w r r e d z elę ubiegłą wystawa prac 

artysty-graOka Stefana Mrożewsfciego oraz wy­
stawa dylot̂ <v'.ów. ciosz y się dużem powodzeniem 
i z w i e d z T j n a iest 1 cenie zarówno przez miłośni­
ków sztuki, jak i irfodzeż szkolną. 

Grafika Stefana Mrożewskiego budzi ogrom­
ne zainteresowanie zarówno bujnością mwencj: 

ompozycymei jak błysfcotil wosclą techniki. For­
my na rycinach Mro*ew»ik"ego dają nam pełna, 
gamc wartości cz^rno-trałych. 

Instytut otwarty codziennie od godz. 11—21. 

OTWARCIE PRAC JAJffYBA KOTCAUMĄ. 
Dziś o godzin1* 12-cl w południe odbędz:c 

s< w wytwornych salonach loży „Bnei-Brilh ' 
(Piot 'kow»ka 90. Isze oięlro) otwarcie wystawy 
ob-:<zów znanego portrecisty warszawskiego, Ja-
kóba Rotbauma. 

J. Rotb-uim znany fest sferom kulturalnym 
łodzi ze swojej dotychczasowe, pracy na niwie 
tea>tra1nei, a obecnie da aię on poznać, jako zdol­
ny artysta- maiłarz, którego prace zdobyły mu 
uznr.nie w całym krajju 

Tomaszów- Mazowiecki 
O ZASIŁKU DLA ROBOTNIKÓW SE 

7 i w n w v r H 
SPRAWY SZKOLNE. 

Onegdaj odbyło s'c pos'edzenie radv 
szkolnej, poświecone głównie ostatnie- Na 

ZONOWYCH. 
początku przyszłeeo tvgodn'a 

Niezawodna cała kulturalna Ićdż poapeszy,. mu inc ydeutowi. jak* powstał na tlę w v r w v j e > . j ^ a p . prezydent ^mnlsk' do ni'nL 
by obejrzeć ciekawe portrety, studia i kompo 
zycje tego ze wszech miar zdolnego artysty, któ­
ry wwtawia kilkadziesiąt prac. 

Wystawa otwirta eo<Mcn'Tv« od godziny 3-ej 
do 8-ej wiecz. Dz« od godz. 12 w poł. 

danego przez inspektora szkolnego P<*-[ sterstwa opiek1 społecznej celem wy­
lecenia pr-cewiez^nia sprzętu s/.ki>łv|jebania przyznani robotnikom sezyO-

Dyre"t a Rinre>t6w: Alł.-pd Stracch 
a l a F i l h a r m o n i i . Tel. 213-84 

MIEDZI ILA, dnia 2 7 - g o listo-
pada 1932 r. f> godz 1 2 - e ] w poł. 

na.li p « 8 iiimranT 
HANKA 

ORDONÓWNA! 
z w ł a s n ą o r k i e s t r ą 
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SródniejiU Ił. UL 2 i i-U 

Nr. 7 do gmachu przv ul. Stolar<k'e.i 
bez wiedzy prezesa rady szkolnej, p. 
prezydenta Stnulsk*ego i głównego opie­
kuna tej szkoły, p. Oksnera-

Ostatecznie uchwalono, że szkoła 
Nr. 7 pozostan'e w swym starym loka­
lu przv ul. \\'arszawsk'ćj. do czasu zu­
pełnego wykończenia budynku przv uli­
cy I.egjonów. Zajęcia u lokalu przy ul. 
Warszawskiej wznowione beda dopiero 
po dostarczeni pr/ez magistrat nowe­
go sprzętu szkolnego. 

Jednocześnie postanowiono wybrać 
delegacje w skłndz'c 2-ch osób. która 
zwróci s'e do kurntorjum 1 sns'cdnicli 
rad szkolnych celem poinformowania 
sie o faktycznym zakresie działalności 
tei 'nstytucji. n to dla uiilkniecln w przy­
szłość' tego rodzaju tarć, jakie miały 
mieisec obecnie. 

ZNÓW ZATRUCIE TRYCHNINA. 
Wvdz'ał zdmwia publicznego przv 

magistracie zanotował trzeci wypadek 
zntruc'n trychnina Choroba ta dotk'n'o-
ta została Aurelia Tomczyk. Zac :sze 14 

Dziś o 9 wiecz powt, PREMJERY 

Di W £ L T Si.0a£liLT Z i C H w 2 . k . 

nowym zasiłków z funduszu hczrobi>c'a 
Onegdaj objął urzędowani nowy 

starosla powiatu br/c^ńsk ego. p. inż. 
Staehowski. hyły starosta w Tczewie. 

M o stele! piękności 
Renomowany Zakład fryzjerski dam­

ski i męski „Hygiena", przeniesiony zo­
stał z Nr. 11 pod Nr. 7 przy ui. Marsz. 
Piłsudskiego do lokalu, w klórym Jo 
niedawna mieścił się zakład p. Holuba 

Zakład „Hygiena", którego właści­
cielem jest znany fachowiec, p. Brener, 
został powiększony przez utworzenie ga­
binetu kosmetycznego (Salon de Beaulej 
pozostającącego pod kierownictwem dy­
plomowanej kosmetyczki, p. Jadwigi 
Ruszkiewiczówny, klóra wykonywuie 
wszelkie zabiegi w zakres kosmetyki 
wchodzące. 

Zakład ten urządzony jest według 
;:ijnowszych wymagań techniki. 

Wkrótce zostaje też sprowadzony 
ipart do wiecznej ondulacji, najnowszej 
konstrukcji marki „Fokier". 

Zamówienia zakład również przyjmu­
je- telefoniczaia (IcL Nr. 4]. 

Świadek: — Owszem 
Obrońca zapyluje, czy w dniu 14 li­

stopada świadek widział się z Nowaczy­
kiem, oraz czy z nim mówił. 

Świadek twierdzi, że spolkal Nowa­
czyka wysiadającego z tramwaju, wziął 
go z sobą na śniadanie do restauracji. 

Olinger zapyluje, do czego świadek 
używał suszki. 

Świadek twierdzi, że do wysuszania 
atramentu. 

Olinger zadaje pytanie, czy wywie­
rano nań presję. 

Świadek opowiada, że ani on sam, 
ani też nikt w jego obecności nie wy­
wierał presji na oskarżonego, który był 
pod opieką'świadka, a presja była mo­
żliwa chyba wówczas, kiedy prowadzo­
no oskarżonego do daktyloskopii. 

Olinger: — Czy . świadek mówił 
o „herbatce"? 

Kopeć: — Nie. 
Świadek wogóle nie wie, co to jest 

I „herbatka", prócz herbaly do picia. (Jak 
I następnie wynika z wyjaśnienia oskar-
I żonego — „herbatka" — w gwarze kry­
minalnej jest to wlewanie wody przez 
nos). 

Olinger: — Czy świadek zapisał 
wszystko, co ja mówiłem bez presji? 

Świadek potwierdza. 
Olinger: — Dlaczego powiedziałem, 

że należę do komórki? 
Świadek: — Dziwiło mnie tb począt­

kowo, nawet zwierzałem się z tego p. 
Brylakowi, ale zapisałem. 

Olinger: — Dlaczego początkowo mó­
wiłem, że. nie należy do komórki, ani do 
komitetu, ani do partji, a później złoży­
łem inne zeznania? 

Świadek nie umie tego wyjaśnić 
Następnie Olinger oświadcza, że pier­

wszego jego protokulu zeznań niema w 
aktach, więc że został zapewne znisz­
czony. 

Po zwolnieniu świadka z dalszych ze­
znań — Olinger wstaje i składa oświad­
czenie, w którem m. in. zarzuca świad­
kowi wymuszanie zeznań. 

Obrońca stawią wniosek o powołanie 
świadków dodatkowych w liczbie sied­
miu. 

Przewodniczący zapytuje, czy byli 
przedtem podani. Adw. potwierdza, z 
tem, . że jednak zostali odrzuceni. Sąd 
uchwalił wysłuchać tych świadków, ;eśli 
się stawią i zarządził przerwę — do po­
niedziałku rano. 

http://na.li
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JESZCZE JEDEN „BEZROBOTNY" 
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Często, gdy szczęścia ktoś dosięgną! szczytu, 
Fatom nań kładzie swą iapę; t 

Wczoraj — premjerem w peini był zaszczytów. 
Dziś — „bezrobotnym" jest Papen. 

Mimo stosunków, sympatji l wzięcia 
U swych przyjaciół i wrogów, 
Nigdzie me może otrzymać zajęcia. 
Więc — stanął biedak na rogu... 

W. Drozdowski. 
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D O D A T E K L I T E R A C K O - N A U K O W Y . 

Louis Fśscher. 

TYDZIEŃ w FABRYCE SOWIECKIEJ 
(lu). Na przestrzeni ostatnich 10-cHi 

lat zwiedziłem bardzo wiele sowieckich 
zakładów przemysłowych. 

Poznaje się dyrektora. Przez całą 
godzinę zadaje mu s'ę różne pytania. 
Dyrektor oprowadza cię przez trzy. 
cztery Rodziny po całym zakładzie. Ńa 
zakończenie maleńki wywiad, potem — 
„dziękuję bardzo" i — „dowidzenia"!.. 

Nawot te pobieżne wizyty mogą dać 
pewne pojęcie o stanie sowieckiego 
przemysłu- Ale n'e będą to w każdym 
razie poważne badania naukowe- Tem 
chętniej więc przyjąłem zaproszenie spę 
dzen'a całego tygodnia w czerwonych 
zakładach przemysłowych Putiłowa w 
Leningradzie, jednym z największych 
zakładów na terenie całego kraju. Pra­
cuje tam armja robotników, składająca 
się z 34.000 osó'\ Człow'ek spotyka się 
tam „en miniaturę" ze wszystkiem' za­
gadnieniami przemysłu sowieckiego, ze 
wszystkicmi wadam' • zaletami fabryk'1 

rosyjskiej. 
Zakłady Putiłowa posiadają skarb 

bardzo rzadki w Rosji; — sztab wy­
szkolonych mechaników. 

Nie mamy Mil 
— Dlaczego Leningrad ma zosiać 

miastem przemysłowem? — zwróciłem 
się do dyrektora Otza, głównego kie­
rownika zakładów Putiłowa. 

Leningrad nie posiada ani metalu, ani 
węgla, ani nafty. Dlaczego traktory 
montuje się w putiłowskich zakładach, 
skoro żelazo trzeba na ten cel sprowa­
dzać z gór Uralskich ' Ukrainy, mater­
iały opałowe z miejscowości, odległych 
o tysiące mil, a gdy traktory te są go­
towe, wysyła s'ę je znowu do miejsco­
wości, odległych od Leningradu o ty­
siące m'l- nad Wołgę, na Syberję. na 
Ukrainę?.. 

Odpowiedź na to pytanie brzmiała 
jak następuje: - ••' •' 

— Leningrad ma wykwalifikowa­
nych robotników. 

Przemysł sowiecki będzie cierpiał 
jeszcze długie lata z powodu braku wy­
szkolonych mechaników. W obecnej 
chwili nad montażem drogich i skompli­
kowanych maszyn pracują miljony cliło 
pów, kob'et 1 młodocianych robotników, 
nie mających pojęcia o maszynie i dla­
tego pracują źle. Cudzoziemcy nieraz 
zapytują, dlaczego sowieckie traktory 
psują się tak szybko > zadawalają s'ę 
odpowiedzią, jakoby winien był temu 
nieodpowiedni gatunek materjatu. Jest 
to jednak przyczyna podrzędna. Głów­
ne zło polega na tem, że traktory te 
wykonywane są przez niedoświadczo­
nych, szybko i byle jak wyszkolonych 
robotników. Przeszkody te wyłaniają, 
się równ'eż w innych dziedzinach so­
wieckiego przemysłu. 

— N'e mamy ludzM — oto skarga 
wszystkich fabryk i zakładów. 

Dlatego też ośrodki przemysłowe 
powstają lam, gdzie są odpowiednie rę­
ce do pracy, a nic gdzie znajduję się 
roetal węgiel. 

Ponieważ zakłady pufłowskie po­
siadają rzadki w Rosji sztab wykwalifi-

gdyby wyrzucane miljony dolarów na 
budowę ośmiocylindrowych maszyn, in­
westowała w przemysł, produkujący 
artykuły pierwszej pogrzeby. Budowa 
ośnrocylindrowców wstrzyma ponadto 

tu partyjnego. Między rządem a partja 
rządową rzadko dochodzi do różn'cy 
zdań, ale między dyrektorem a komite­
tem partyjnym w fabryce łatwo może 
dojść do scysyj. 

produkcje nowego typu wozów tran- W razie zatargu w zakładach puti-
sportowych, więcej pożytku przynoszą- łowsk'ch dyr. Otz szuka poparcia w ko-
cych niż auta ciężarowe. Ponieważ w misarjacie, którego przewodniczącym 
Rosji daje sie dotkliwie we znak* brak j jest Ordżonikidze, członek partyjnego 
środków transportowych- przeto wozy | .;Politbiuro". Ordżonikidze Jest więc 
te mogłyby posiadać ogromne znaczę- i jednocześnie oosbistośdą rządową i, 
nie. Cóż zrobić jednak, skoro strzeliło partyjną. W każdym razie w zakładach 
komuś do głowy, że kraj potrzebuje j putilowsk'ch istnieje ..kontrola od dołu", 
silniejszych maszyn?!.. Trzeba więc bę- polegająca na tem. że dyrekcją rządzą 
dz'e wstrzymać fabrykację traktorów i mcdośwladczenl robotnicy, 
conajminej na osiem miesięcy I zamienić Zakłady putilowskip posiadają ogro-
ją na zakłady automobilowe- mną ilość cudownych, z Ameryki spro­

wadzonych, maszyn. Na każdej maszy­
nie wisi napis ostrzegawczy: 

— Maszyna ta kosztują 17.400 rubli 
w złocie!.. Uważaj, żeby się n<e zepsu­
ła! 

— Dobrze — mógłby sobie pomyś­
leć robotnik — cóż mnie tn obchodzi, 
że rząd wydał na tę maszynę tyle pie­
niędzy?.. 

Ale on tak n'e myśl'. Jeśli on psuje 
maszyny, to n'e ze złej woli, i c c z po­
prostu dlatego, że n'e umie się z n'ą ob­
chodzić. Robotnik przeklina porządki, 
panujące w fabryce i w kraju- lecz je­
dnocześnie zastanawia się nad sposoba­
mi usprawnienia pracy. 

Kio rządzi fabryką. 
W tym słynącym ze swych planów 

kraju „Putilow" jest więc najbardziej 
bczplanową fabryką. Większa część 
maszyn stoi bezczynnie i akordowi ro­
botnicy n'e maja pracy. Skarżą s ję więc 
z tego powodu. Brak środków żywno­
ści powiększa ich niezadowolenie. Kto 
twierdzi, że robotnik rosyjski przyjmuje 
wszystko bez szemrania, niechaj zwie­
dzi zakłady puMowskle. 

Mimo to. nigdzie nie spotkałem bar­
dziej oddanych swej pracy robotników. 
Nie bacząc na niedostateczność środ­
ków żywności, odzieży i mieszkań (ilość 
domów, robotniczych jest stanowczo 'za 
mała) robotnicy putiłowscy stanowią 
zdeklarowana podporę rządu. Ich duch, 
jak zresztą większości obywateli rosyj­
skich- jest — żc się tak wyrażę — 
„dialektyczny", składa się bowiem z te­
zy i antytezy. Z jednej strony robotnicy 
putiłowscy przeklinają swój los. N'ema 
s'ę czemu dz'wić, skoro muszą on' w u-
palny dz ;cń pracować przez siedem go­
dzin w dusznej odlewni, a potem stać 
godzlnam' w ogouku po. paczkę papiero­
sów;* Z. drugiej strony jednak robotni­
cy troszczą ' sh o fabrykę, starają. . się 
ulepszyć metody pracy. Na 34.000 ro­
botników w zakładach putiłowskich 
Jest T4.000 komunistów. 

W dawnym kościele, zamienionym 
obecnie na salę konferencyjną, wis' 
zbiorowy portret putfło\vsk'cgo komite­
tu partyjnego z 1927 roku. Żaden z tych 
40 członków komitetu mc pozostał w 
fabryce. Ich przeciętny wiek wynosił 
38 lat. obecnie prawdopodobnie jest po­
niżej 30-tu. Większość z nich-wzniosła 
się o jeden lub dwa szczeble w hierachji 
partyjnej. 

Człowiek zdolny l doświadczony 
szybko zyskuje w Rosji wysokie stano­
wisko. Młodzież wypełnia wówczas 

i powstałe luki- Na tej młodzieży spoc/.y-
j w a właśnie wielka odpowiedzialność. 
I gdyż ona właśnie, podobnie jak w „Pu-
tilowie", kieruje wszystkiem! zakładam' 
przemysłowemi- Ów komitet partyjny, 
składający się z młodzieńców, stanów, 
centralna organizację dla wszystkich 
komunistów, pracujących w zakładach 
putiłowskich. Jest to jednocześnie naj­
wyższy autorytet w fabryce. Podobnie 
jak rząd sowieck' otrzymuje od partji 
rozkazy i wskazówki, tak samo dyrek 

kowanych robotników, przeto stanowią i tor Otz musi słuchać rozkazów partyj-i do głowy, że można tę pracę zracjona 

Robotnicy—wynalazcy. 
Czwartego dnia mego pobyt w za­

kładach putiłowskich wypadło „świę­
to". Prawie wszystkie instytucje w Rosji 
czynne są obecnie przez pięć dni, a 
szóstego odpoczywają. 

Pojechaliśmy autem do Strjelny. Jest 
to miejscowość nad zatoka Fińską, gdzie 
mieszczą się domv mieszkalne robotni­
ków putiłowskich. Klub wynalazców od­
działu transportowego urządz'ł zabawo 
na którą zostałem również zaproszony. Większość robotników przyjechała au­
tami, ciężarowemi „Madę in ,Sjjw.j,eł'\ 
Mężczyźni nosili źle-: skrojone ubrania;' 
kobiety wzorzyste sukn'e. 

Gdy przybyłem na miejsce zabawy, 
odbywało się właśnie zebranie. 

— Zćbranie? — zwróciłem się zdzi­
wiony do mego przewodnika — Nawet 
w czasie świąt odbywacie zebrania?.. 

Przewodnik zapewnił mnie. że.ze­
branie to n'e potrwa dłużej ponad 40 
minut. Trwało jednak półtorej godziny. 
Zająłem miejsce na jednej z ławek. Ro­
zdawano nagrody- Każdy oddział fa­
bryczny ma swój klub wynalazców, do 
którego nie należą inżynierowie, posia­
dający własną organizację, lecz zwykli 
robotnicy, zajmujący się wynalezieniem 
nowych metod podniesienia produkcji. 
Jeden z nich wynalazł napr/.ykład no­
wy, prosty sposób wyładowania wago­
nów węglowych- Otrzymał za to IDO 
rubli nagrody. Był to 50-letni robociarz 
i jestem przekonany, że nigdy w życiu 
nie był tak dumny i zadowolony ze sie­
bie. 

Pewna analfabetka od 13 lat pracuje 
przy tej samej maszynie w zakładach 
putiłowskich. Pewnego dnia wpadło jej 

one swego rodzaju laboratorium so­
wieckiego, przemysłu metalurgicznego. 
Pierwsze traktory zbudowane zostały 
w zakładach putiłowskich. Dopiero póź­
niej wykonanie tych maszyn, dla odcią­
żenia Putiłowa powierzono 'nnym za­
kładom — Stalingradowi. Charkowowi 
i CzelJabińskowl. .,Put'łow" pierwszy 
wykonał wielkie turbiny parowe, a te­
raz zamierza wypuścić nową maszynę 
oSmiocyJindrową. 

Poco Rosji potrzebne są takie ma­
szyny, jest dla mnie zagadką i nikt w 
Leningradzie n'e mógł mi udzielić zada­
walającej odpowiedz' na to pytanie-
l"'ordv zupełnie dla Rosji wystarczą je­
szcze na okres kilku lat. Co innego na 
wypadek wojny. Ale przecie Rosji n'e 
grozi żadna wojna!.. 

Obawa wojenna Stalina w marcu 
1930 roku podczas dezorganizacji pow­
stałej w Rosji wskutek wprowadzenia 
kolektywizacji, jeszcze raz wykazała 
bezpodstawność tego rodzaju urojeń. 
Dlatego też Rosja uczyn'laby lepiej, 

nego komhetu fabrycznego. 
Oficjalne rozkazy otrzymuje dyr. 

Otz od ..komisarjatu ciężkiego przemy­
słu", który m'anował go kierownikiem 
fabryk', lecz jako komunista, dyr. Otz 
podlega rozkazom fabrycznego komite-

hzować i ulepszyć. Zwierzyła się z tern 
inżynierowi. Projekt jej został przyjęty 
Otrzymała ona 60 rubli nagrody. 
Uszczęśliwiona robotnica wygłosiła 
przy tej okazji przemówienie. 

— Chciałabym się teraz nauczyć 

Co się dzieje w Rosji. 
TELEWIZYJNA STACJA NADAWCZĄ. _ 

Na Placu Czerwonym (Krasnaja Ploszczad) w 
Moskwie ustawiony został aparat telewizyjny, 
który nadawał przez radio obraz demonstracji 
7 listopada. 

KONCERT A. RUBlNSZTAJNA W MOS­
KWIE. — W Wielkiej sali Konserwatorium prze­
znaczonej wyłącznie r.a koncerty Filharmonii Mo­
skiewskiej, odbył się dnia 21 października r. b. 
koncert polskiego pianisty Artura Rubinsztajna, 
jako pierwszy z serji występów muzyków zagra­
nicznych. Mislrz łecliuiki muzycznej wykonał 
szereg utworów muzyki klasycznej oraz kilka no. 
wych dzieł kompo.rylorów hiszpańskich, 

- POLSKI TEATR W KIJOWIE _ wystawia w 

sezonie tegorocznym szereg sztuk klasycznych, 
m, in. ,,Nieboską K o m e °ic" Krasińskiego i „Zem­
stę/' Fredry. 

SPORT I TURYSTYKA. - W 1927 r. było w 
ZSRR 13.803 zespołów sportów., liczących ylt.OOo 
członków. W roku bieżącym liczba zespołów 
wzrosła da> 28.570, liczba sportowców rnś do 6 
milionów <3n0 razy więcej niż w 1913 roku). Licz. 
ba kół turystycznych w ZSRR wzrosła z 2(100 
w 1930 r. do 9917 w roku bieżącym. Liczba tu­
rystów zorganizowanych w tych kołach wzrosła 
odpowiednio z 50 tys. do 300 tys., r»ś ilość rczest 
uików wycieczek, organizowanych przez cen. 
trale kół turystycznych, wzrosła w tym samym 
czasie z 561 tys. do 10.430 tys. 

czytać i p'sać — rzekła -— może mo­
głabym zostać 'Inżynierem... 

Rosjanie bardzo często zachowują 
się. jak naiwne dzieci. Naiwność tej ro­
botnicy miała w sobie jednak coś wzru­
szającego. Nie należy zapominać, że 
wiek jej przekraczał już 50-tkę-

Przewodniczący zebrania podał do 
wiadomości, że wynalazki robotników 
dały już 120.0110 rubli oszczędność'. 
Wywołało to burzę oklasków. Ale prze­
wodniczący dodał, że spodziewano się 
lepszych wyników. W przyszłym ro­
ku należy poczynić większe postępy. 
Na tem zebranie zakończono. 

Walka o ebleb. 
Ale n'e zawsze jest święto... Dzień 

powszedni jest dla robotnika rosyjskie­
go bardzo ciężki. • Samo zdobywanie 
środków żywności zużywa ogromną 
ilość czasu » cnergji- Ale nawet wtedy 
n'e może bvć mowy o dostatecznem 
zaspokojeniu głodu- Przy fabryce ist­
nieje kooperatywa, która dostarcza ro­
botnikom środków żywnościowych ł in­
nych artykułów. 

Od 1-go lutego 1931-go roku do 1-go 
stycznia 1932-go roku kooperatywa wy­
dala robotnikom putiłowskim różnych 
towarów na sumę 13.178.193 rubh\ a za­
robki robotników putiłowskich w' tym 
samym czasie wynosiły 60.580.000 rubli 
przy przeciętnym zarobku miesięcznym 
wynoszący 162 rubli. Wynika z tego. 
że robotnik nie może wydać wszystkich 
pieniędzy, jakkolwiek sposób jego by­
towania daleko odbiega jeszcze od do­
statku. Brak towarów I środków żyw­
ności daje s'ę dotkliwie we znaki. W 
ostatnich miesiącach braki te występują 
ze szczególną jaskrawością. 

Próbnie się obecnie złu zaradzić, w 
ten sposób że zmienia się sposób zao­
patrywania kooperatywy w towary. 
• Dotychczas, t o w a r y dp koo­

peratywy nadchodziły z centralnej roz­
dzielni państwowej, a działalność k o o p e ­
ratywy p'olegała tylko na rozdzielaniu 
tych towarów między robotnikami. 
Obecnie ma być wprowadzona zasada 
decentralizacji- Każda fabryka mus', sa­
mą troszczyć się o siebie. Zakłady p u -
Ołowskie poczyniły już pewne krok' w 
tym kierunku. Zastępca głównego dy­
rektora. Jefremof. został upoważniony 
do zajec'a s'ę tą sprawą. 

Zawarł on już szereg umów z oko­
licznymi kolektywami rolnem', w.celu 
dostarczenia środków żywność' w. .za­
mian za podkowy, karuki i t. p.N Przed 
kilku dniami Jefremof otrzymał od je­
dnego 'z „kołchozów" następującą pro­
pozycję: „Jeżeli fabryka dostarczy od­
powiednich części do traktorów, puO-
łowcy otrzymają w zamian dostateczną 
Hqść środków żywnościowych". 

Jakkolwiek brane są pod uwagę rów­
nież inne środki, mimo to plany te n'c 
mogą dać jeszcze pozytywnego wyniku 
w najbliższej przyszłości. Rosja stół w 

j obliczu ciężkiej zimy. Kto jednak chce 
objektywnie ocenić sytuację. winjcn oa-

t miętać o dwuch rzeczach: robotnik 
I skarży s'ę, ale jednocześnie rozumie 
Iswą sytuację. Po drugie stwierdzić na­
leży, że stopa życiowa jest bardzo n'-

• ska. N'kt nie jest zadowolony z mono.-
1 tonnego i nędznego życia, ale rośjanm 
I łatwiej godzi isę z losem, niż kio inny. 

Odwiedziłem kilku putilowców w 'ch 
mieszkaniach. Jeden z nich otrzymał, ła­
dne trzypokojowe mieszkanie- Mógł je 
zatrzymać wyłącznie dla siebie Komor­
ne było niskie- Ale on odnajął jeden po­
kój Jednemu bratu, a drugi — drogiemu. 
Drugi brat mieszkający w Jednym po-
koju z żoną, dobrał L,oble jeszcze jako 
sub-snb-lokatora. 18-let!;i2go kuzyna. 
Obecnie mieszkanie to jest oczywiście 
przeludnione, ale to nikogo nie przera­
ża, gdyż on' uważają za rzecz zupełnie 
normalną, żc śpi sie w tym samvm po­
koju, w, którym w dzień się pracuje i je. 
Zadaniem rządu rosyjskiego będ/.!c więc 
podniesienie asplracyj ludności w dz ;e-
dz'n'c mieszkaniowej, kulinarnej, roz­
rywkowej i kulturalnej. 

Ale przedtem należy sie .ies/;-zc po­
starać o to, aby ootrzeby te mogły hvć 
zaspokojone. Lou>s Fischer. 



DODATEK LITERACKO-NAUKOWy 

CZY PACYFIZM JEST UTOPJA? 
Spór dwuch profesorów w sprawie możliwości zapewnienia światu trwałego pokoju. — 

Prawo międzynarodowe jest fikcją.—Żaden Trybunał nie będzie mógł przeciw­
stawić sfę interesom wielkiego mocarstwa. 

P. Herman wierzy w możliwość porozumienia między narodami 
(lu) W Hamburgu wychodzi czasopi 

smo niemieckie p. t. „Glos rozsądku". 
W numerze czerwcowym tego czaso­
pisma ukazał się artykuł dr. Oskara 
Probsta, który wyraża poważne wątpli­
wości, czy możliwe jest utrzymanie po­
koju na świecie. 

W wrześniowym numerze tego sa­
mego czasopisma ukazał się artykuł 
prof. Immanuela Hermanna, polemizują­
cego z pesymistycznemi wywodami dr. 
Probsta 1 dowodzącego, że pokój wie­
czysty nie jest bynajmniej mrzonką 1 że 
zbliżamy się właśnie do lepszych cza­
sów, gdy wojny znikną raz nazawsze. 

W okresie intensywnych zbrojeń, 
ciągłych zaburzeń wewnętrznych w 
różnych państwach europejskich, gdy 
cala Europa czyni wrażenie „kotła bał­
kańskiego", gotowego w każdej chwili 
wybuchnąć nową rzezią narodów, ten 
dwugłos profesorów niemieckich nabie­
ra szczególnego znaczenia. 

Zajmijmy s'ę więc przedewszystkiem 
pesymistycznemi wywodami dr. Oskara 
Probsta: 

Dr. Probst zaznacza na wstępie, że 
piękna idea zniesienia raz nazawsze wo­
jen i zatargów zbrojnych przesłoniła pa­
cyfistom widok na trudności, związane 
z realizacją tej klei. Dr. Probst uważa, 
iż klea ta będzie mogła być urzeczywi­
stniona tylko wówczas, gdy znajdzie się 
pewna autorytatywna władza, powoła-

prawem jest naprzykład obecnie nakaz [ narażenie się wielkiemu mocarstwu iest m>ecka i francuska nigdy n«e dadzą się 
nietykalności dyplomatów i odpowied- i niewygodne i niebezpieczne... Mabżało- wciągnąć do wojny? 
niego traktowania jeńców, szczególnie • by powołać „międzynarodową policję", Dr Probst twierdzi, źe kodeks tak' 
rannych. Ale jeśli chodzi o zakaz zbro 
jeń. fabrykacji gazów trujących, to tru­
dno sobie wyobrazić jednomyślność. 
Otóż, prawa takie są niemożliwe i dla­
tego n>kt dotychczas n<e zajął się ich o-
pracowaińem. 

Ale nawet gdyby prawa takie istnia­
ły, to fakt ten nie byłby jeszcze wystar­
czający do utrzymania pokoju, gdyż za­
rządzenia wtedy dopiero posiadają war­
tość, gdy są należycie respektowane. 
A gdzie się znajdzie bezstronny między­
narodowy sąd?... Nie należy zapominać 
o tem, że w polityce bardzo rzadko zda­
rza się, aby zatarg, dotyczący rzekomo 
dwuch państw, faktycznie nie wciągał 
nikogo innego. W rzeczywistości każde 
zagadnine<e zahacza niemal o wszystkie 
państwa europejskie, gdyż cala polity­
ka Jest nieskończonym łańcuchem wza­
jemnych zależności. Wszak nawet to­
cząca się na Dalekim Wschodzie wojna 
między Chinami a Japonja interesowała 
żywo Amerykę i Rosję, a wskutek tego! 
również Anglie, Francję ' Niemcy-.. 

Żaden kraj n>e zgodzi się na człon­
ka sądu międzynarodowego, do którego 
nie będzie miał zaufania i co do którego 
n'e będzie pewien że stanie on po stro­
nie tego właśnie państwa, broniąc jego 

która czuwałaby nad poszanowaniem j w najlepszym wypadku mógłby s'ę 
wyroków sądu międzynarodowego, ale ' składać z praw. „zakazujących czegoś, 
obawiam s'ę — pisze dr. Pio*-st - ż e po. c o jednakową szkodę przynosi wszyst-
Hcja ta zginęłaby szybko w walkach kim państwom". Czy takiem „cżemś" nie 

najżywotniejszych interesów. Trudno, 
na do likwidowania zatargów i sporów, byłoby s'ę domagać od takich sędziów, mianowicie: 
między państwami. Taką instytucją o- j bezstronności i całkowitej lojalności, 
czy wiście wcale n'e jest ani Liga Ba! — nawet w wyrokach Ligi Naro-
Narodów w jej obecnym, bezpłciowym dów i Sądu Rozjemczego w Hadze do­
stanie, ani Sąd Rozjemczy w Hadze, j patrzeć się można pewnych zakuNso-
Powstanie takiej instytucji, wyrokującej wych konszachtów l intryg, niezbyt po-
w sprawach międzypaństwowych, jest chlebnie świadczących o ich sprawiedli-
możliwe tylko wówczas, gdyby istniało ] wośd i bezstronności 

bratobójczych. 
Ale abstrahując nawet oJ wszelkich 

wyżej wyłuszczonych przeszkód na dro­
dze utrwalenia pokoju, wyliczyć można 
jeszcze niezliczoną ilość innych powo­
dów zbrojnych zatargów. 

Proszę sobie wyobrazić, że ludność 
gęsto zaludnionego kraju. n'e mogąc 
znaleźć na własnej ziem' chleba, sama 
przekracza granice ' przechodzi do ob­
cego państwa, gdzie stosunkowo ludno­
ści Jest mniej- Jakie stanowisko zajmie 
wówczas „policja międzynarodowa"?... 

Tak oto przedstawiają s'ę w krótkim 
zarysie wątpliwości dr. Probsta, niewie-
rązcego w panowanie pokoju na ziemi. 

Jak już zaznaczyliśmy, na zarzuty te 
odpowiedział w tem samem piśmie prof. 
Immamiel Hermann, który, rozpoczyna 
swą polemikę od następujących słów: 

Odpowiedź pacyfisty. 
— „Dr. Probst uważa, że wieczny 

pokój nie nastąpi wcześniej, dopóki nie 
zostaną zrealizowane trzy rzeczy, a 

prawo międzynarodowe. Ale stworze­
nie reguł współżycia między poszcze­
gólnymi jednostkami nastręczyło wielu 
trudności, cóż więc dopiero mówić o re­
gułach współżycia między państwami! 

Jaiki jednak może być sposób zmu­
szenia państwa do przyjęcia wydanego 
wyroku?... 

W niektórych wypadkach byłoby to 
możliwe przez wywarcie odpowiedniej 

Jest to niemal niemożliwe!... Każde pań-, presji jak np. blokady gospodarczej, 
stwo w dodatku inaczej zapatruje się| wstrzymania kredytów ' t. p. W w'elu 
na kwestję — co wolno, a czego nie 
wolno. Innego kodeksu międzypaństwo­
wego domagać się będzie kraj z dostę­
pem do morza i kraj lądowy, kraj silnie 
zaludniony i słabo zaludniony, kraj, po­
siadający granice naturalne i taki, któ­
ry granice te wytworzył sztucznie... 

W najlepszym wypadku kodeks taki 
mógłby s'ę składać z praw, zakazują 

wypadkach jednak środki te mogą s'ę 
okazać zawodne i trzeba będzie siłą 
zmusić opornych do przyjęcia wyroku. 

W stosunfku do słabszych i mniej­
szych państw byłoby to ostatecznie 
możliwe i łatwe, ale Jak sobie porad/ą 
sędziowie z wielkiem' mocarstwami'... 
Co uczyniła L'ga Narodów w ostatnej 
wojnie chińsko-japońskiej??... Czy mo 

cycu czegoś, co jednakową szkodę! gła zmusić obie strony do zawarcia po-
przynosl wszystkim państwom. Takiem koju?... Oczywiście, że n'c, bo tak<e 

jest właśn'e wojna?... Szczególnie osta­
tnia wojna europejska wykazała dość 
wyraźnie, że przynosi ona szkodę wszy­
stkim państwom — zarówno zwyciężo­
nym jak i zwycięzcom. Jak dziś wyglą­
da zwycięska koalicja?... Czy bezrobo­
cie jest mniejsze w Anglji, niż w Niem­
czech... 

Co się tyczy drugiej obawy dr. Prob­
sta w sprawie bezstronności sądu mię­
dzynarodowego, to należy sobie uświa­
domić, że niema wogóle w sprawach 
politycznych lub gospodarczych takiego 
wyroku, który mógłby być uważany za 
sprawiedliwy przez wszystkich. Tylko 
w dziedzinie czystej nauk' wyrok tak' 
jest możl'wy. N'e chodzi zresztą 0 to, 
aby wszystkie pretensje były natych­
miast załatwiane, drogą zaspokojenia e-
goistycznych dążeń jakiegoś państwa. 
Współżycie między jednoskam' i naro­
dami możliwe jest tylko wówczas, gdy 
wszyscy zgodzą się na pewien kompro­
mis, polegający na tem, że nie wszystkie 
roszczenia uwzględnione zostaną ze stu­
procentową dokładnością. W obchodzą-

prawo mMzynarodo-!CeJ nas sprawie wystarczy, jeśli doj-
we, międzynarodowy, bezpartyjny i dz«emy wszyscy do jednego pprozumle-
sprawiedHwy sąd oraz międzynarodowa " ' a : a m , a n ° w £ e ' Z \ w s z f , k ' e z M a r

A _ l 

policja ] dadzą się zlikwidować w 'nny sposób, 
Ponieważ jednak wszystkie te t r z y : ? l e k ° n ! e " n l e

h

 p r Z y » ° m o c y e a z o w t r u * 
rzeczy w obecnej chwili są niemożliwe i racycn " m D « 
do zrealizowania, przeto dr. Probst, po- \ S k £ ł d wogóle wyn>kaja zatarg' na­
dobnie jak generał Moltke, uważa pacy-,dzy narodami?... 99 proc. ludność jed-
fizm za utopję, lecz jako cywil, w prze-. n e « ° k r a i " n«e ma właściwie nic do za-
dwieństwie do Moltkego, traktuje 0 n ' rzucen 'a ludności kraju sąs'ednicgo... 
ideę pacyfistyczną jako „marzenie pięk- i N'eporozum'en'a mogą wyniknąć m'ę-
ne, lecz nieziszczalne".... j dzy przemysłowcami, dyplomatami i ge-

Jak jednak w rzeczywistości przed-, nerałami... Dr. Probst powiada, że wy­
stawia się sprawa realizacji tych trzech roki sądu międzynarodowego winne być 
podstawowych czynników, na których uznane za sprawiedliwe przez naród, 
ma się oprzeć pacyfizm dz'esiejszy?... i fitfyż tylko wtedy zagwarantowane jest 

Dr. Probst powiada, że s tworzenie ' , i c h poszanowanie.. Ale kto ów naród 
męidzynarodowego prawa Jest dziś nie­
możliwością. Może dr. Probst ma ra­
cję... n'e chcę się o to sprzeczać... Ale 

reprezentuje?... 
Pokój na ziemi nie zależy od pisa­

nych praw i paragrafów, lecz od roz-
czy talk* międzynarodowy kodeks jest sadku danego społeczeństwa, 
naprawdę niezbędny?... Czy dla nas, w) Ostatnia wojna wykazała niezbicie, 
Europie, me wystarczy narazie, że od- do czego może doprowadzać brak roz-
pow'ednie czynniki niemieckie i francu- sadku i wzajemne judzenie narodów 
sk'e dojdą do porozumienia co do jedne- przeciwko sobie, 
go punktu, a mianowicie, że armja n'e-

Bicze z piasku. 

Anna na szafę. 
Dawno jui instynkt szeptał ml, że 

urodziłem się o kilkanaście lat zapófno 
*— teraz zaś nabrałem absolutnej pewno 
id . 

Nie każdemu danem było urodzić się 
w roku dajmy na to 1865 i większość ży­
cia spędzić w warunkach przedwojen­
nego błogiego spokoju i dobrobytu. 

Ja, urodzony o 30 lat później, tych 
dobrych czasów ledwo liznąłem w naj­
wcześniejszej młodości, a mój wiek męs­
ki przypadł istotnie na wiek klęski. 

Gdybym był o te 30 lat starszy — ho, 
hol ile zdążyłbym użyć życia i rozkoszy, 
zanim wojna położyła kres możności u-
życia czegokolwiek, prócz strachu na 
froncie i niedostatku w cywilu. 

Przedewszystkiem zaś, żyjąc pod ła-
godnemi rządami Mikołaja II, byłbym 
zdążył uzyskać order Anny na szyję. 

Już bym ja się był postarał o to, aby 
mnie nim odznaczono. I nie żadnym in­
nym, tylko właśnie Anną na szyję! 

Gwiżdżę na order podwiązki, w pię­
cie mam Złote Runo — ja chcę Anny na 
szylę i tylko Anny. 

Ale nielylko dlatego, że to order wy­

sokiej klasy, że posiadać go było hono­
rem i zaszczytem, że ludzie kłaniali się 
wtedy znacznie niżej i ubiegali o wzglę­
dy takiego kawalera. 

Pragnąłbym tego orderu dlatego, że 
przywiązany doń był pewien przywilej. 
Przywilej wyjątkowy, jedyny, taki jakie­
go nikt inny po za kawalerem orderu 
św. Anny, uzyskać nie mógł. 

Ach! oczy mi łzami zachodzą, ilekroć 
sobie uprzytomnię, że to już dla mnie 
stracone, że nigdy, przenigdy orderu te­
go już nie zdobędę i nigdy z przywileju 
nie będę mógł skorzystać. 

Cóż to za przywilej taki? 
Tu — lekka dygresja. 
Wiadomo powszechnie, że do łaźni 

żeńskiej wstęp przedstawicielom płci 
brzydkiej jest wzbroniony. Niewolno i 
już, żadne protekcje tu nie pomogą. Męż 
czyznę, któryby się wybrał „pod Mes-
salkę" w dzień przeznaczony na kąpiele 
dla dam, sromotnieby stamtąd wyrzuco­
no, a gdyby cichaczem powrócił i próbo 
wał bodaj przez dziurkę od klucza coś 
ciekawego zobaczyć, toby go za koł­
nierz zaprowadzono do ula, a w gaze-

f tach napisanoby o nim, źe jest sprośny 
I rozpustnik — i chłop byłby skompromi-
I towany na wieki wieków w oczach całe­

go świata, prócz dam. Tak postąpionoby 
z każdym zwykłym śmiertelnikiem. 

Ale gdyby ten śmiertelnik miał order 
Anny na szyję — to co innego. Przede­
wszystkiem wówczas nie byłby zwyk­
łym śmiertelnikiem, a powtóre korzy­
stałby wówczas z prawa — i tu właśnie 
powracamy do przywileju — odwiedza­
nia damskich zakładów kąpielowych. 
Tak jest. Do orderu św. Anny na szyję 
przywiązany był ten doniosły przywilej, 
że kawaler tego orderu mógł bezkarnie 
wtargnąć do łaźni między kąpiące się 
dziewice. 

Zastrzeżony był tylko jeden, ale bez­
względny warunek: kawaler orderu św. 
Anny mógł znaleźć się w łaźni żeńskiej, 
ale musiał wjechać do niej konno! 

Teraz więc rozumiecie już, czemu 
gwiżdżę na Złote Runo, a pragnę Anny 
na szyję, czemu ubolewam, źe tak póź­
na na świat przyszedłem! 

Bo gdyby tak dotąd trwał ten przy­
wilej... 

— Hej, miły Boże! 
Na błękitnej wstędze zawiesiłbym 

na szyi moją Annę, pozłocistym rzędem 
osiodłałbym mego wronego konika, do 
palonych butów przypiąłbym srebrne 

ostrogi — i dalej że w drogę! 
Jadę sobie, jadę, przez Krakowskie 

Przedmieście, konik podkówkami o as­
falt dzwoni, dziewczynki z chodników 
miłem ku mnie spoglądają okiem — a 
ja nic! Nie patrzę ani w prawo, ani w le­
wo i pewny siebie walę wprost „pod 
Messalkę" 

— Stop! zatrzymuje mnie port jer — 
Dziś panom wstęp wzbroniony, dziś ką­
pią się panie! 

A ja na niego z góry: 
— Ach ty, taki owaki! Nic widzisz, 

że jedzie kawaler orderu św. \nny. 
Gdzie masz oczy? Otwieraj mi zaraz 
drzwi, taki synu! 

Portjer we dwoje się zgina, kamien­
ną podłogę czapą zamiata, wierzeje na 
oścież otwiera,- a łydki pod nim dyg— 
dyg — dyg ze strachu przederaną dygo­
cą. 

Drzwi otwarte — po marmurowych 
schodach wjeżdżam do łaźni na cisawym 
moim koniku (zdaje *ię, że powyżej 
wyjechałem na wronym ? Nie bądźmy 
małostkowi!), wspinam go srebrzystą 
ostrogą i — buch w sam śro lek basenu 
między kąpiące się panienki. 

A to ci byłaby zabawa! 
1 wszystko na nici Niema żadnych 

szans, bym jeszcze dostał Annę na ".y-
jęl Pada lc . 



E l e k t r y fi k u j m y s i ę ! 
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d z i a n e j z n i ż k i c e n y p r ą d u 

Jeszcze do niedawna, chęć „puszczania 
w ruch" gospodarstwa domowego, zapo-
mocą prądu elektrycznego, była pokusą, 
której tylko nieliczne jednostki mogły 
ulegać. Składała się na to wysoka 
cena nietylko prądu, ale i wszelkich 
aparatów i urządzeń z tem związa­
nych. Dopiero ostatnie lata przynio­
sły w tej dziedzinie ogromne zmiany. Za­
granicą, a specjalnie w Ameryce, nie bu­
duje się już prawie nowych mieszkań, któ­
rych wewnętrzne urządzenia nie zostałyby 
pomyślane z jak najszerszem uwzględnie­
niem możliwości, zawartych w użyciu ener-
gji elektrycznej. 

A te możliwości są naprawdą wielkie 
i naprawdę kuszące. 

Nie brudząc rąk węglem ogrzewamy miesz­
kanie, gotujemy, prasujemy, pierzemy bie­
liznę i suszymy ją natychmiast, nie wcho­
dząc w żaden kontakt ze strychem. Stwa­
rzamy sztuczny lód; zamiatamy podłogi, 
„trzepiemy" dywany i meble; szyjemy na 
maszynie; kąpiemy się, myjemy głowę, su­
szymy ją, używamy elektrycznego masażu, 
fryzujemy włosy i t. d. j t. d. 

Cóż jeszcze? Choćby to, że aby się nie 
znudzić temi czynnościami, puszczamy w 
ruch radjoodbiornik... A wszystkie 

te efekty osiąga się 
niemal jednym ruchem ręki: włożenie wi­
dełek do odpowiedniego kontaktu elektrycz­
nego... 

Jeżeli idzie o opalanie mieszkań, to bar­
dzo praktyczne są piece przenośne, bowiem 
można je zastosować zależnie od potrzeb 
chwili. Istnieją 

trzy rodzaje pleców elektrycznych. 
Pierwsza kategorja — to małe piecyki o 
projektorze parabolicznym, t. zw. świecą­
ce, w których opornica rozgrzewa się do 
czerwonego żaru. Ten model jest u nas naj­
bardziej rozpowszechniony, choć bynaj­
mniej nie najlepszy. Służy tylko do ogrza­
nia jednego kąta pokoju, względnie jednej, 
lub kilku osób, pozostających bez ruchu. 

Drugi typ, 
to piece t zw. ciemne. Ciepło rozchodzi się 
z nich na większą przestrzeń zapomocą dy­
fuzji, znacznie wolniej, to też nadają się do 
ogrzewania całych pokojów. 

Ale najpraktyczniejszy jest 
trzeci typ 

piecyków elektrycznych. Posiada on rów­
nież ciemny radjator, ale tak jest zbudowa­
ny, że czerpie wtedy tylko prąd, kiedy jest 
on tańszy, to znaczy nocą. Nachwytawszy 
prądu i zamieniwszy go zapomocą oporni­
cy na ciepło, bardzo wolno to ciepło po­
tem oddaje i znakomicie wskutek tego na­
daje się do ogrzewania mieszkań. 
A trzeba zaznaczyć, że ogrzewanie miesz­
kań zapomocą elektryczności jest nietylko 
najdogodniejsze, ale i najzdrowsze dla 
mieszkańców. 

Woda ciepła 
potrzebna jest prawie w każdej porze dnia. 
To też pomyślano o urządzeniach, któreby 
pozwalały na ogrzewanie jej w porze, w 
której prąd jest najtańszy. Umieszczona w 
szczelnych rezerwoarach, pod wpływem 
ciepła, jakie oddaje w ciągu dnia piecyk 
nocą nagrzewany, przez cały dzień jest do 
użycia. Podobnie można otrzymywać wodę 
o temperaturze bardzo niskiej, w klimacie 
gorącym. Specjalne urządzenia pozwalają 
na fabrykację lodu, lecz te lodownie elek 
tryczne są narazie jeszcze zbyt drogie i dla 
tego nie dla wszystkich praktyczne. 

Prawdziwym przyjacielem pani domu 
jest 

kuchnia elektryczna, 
ostatni wyraz postępu. Przewyższa ona nie 
skończenie kuchenki gazowe, bowiem nie 
daje dymu ani brudu, nic się tu nie ulatnia, 
niema obawy zatrucia gazem, a co najważ­
niejsze nie zabiera tlenu z powietrza, przez 
co powietrza tego nic zużywa, bowiem 
przemiana energji elektrycznej na cieplną 
odbywa się bez udziału tlenu. 

Jeżeli rzeczywiście będziemy mogli już 
w najbliższej przyszłości korzystać z tań­

szego prądu — to bezwątpienia 
w szybkiem tempie zelektryfikują się 

nasze domy, 
nasze gospodarstwa domowe. 

Czynności pani domu będą wówczas po­
legać tylko na wkładaniu i wyjmowaniu 
wtyczek elektrycznych, a cały dom będzie 
wysprzątany i ogrzany bez hałasu i zamie­
szania. Całą zaś wygodę i komfort zawdzię­
czać wówczas będziemy nie staraniom słu­
żących i praczek — ale jednemu tylko . 
drutowi elektrycznemu. (m. g.) 

T Ł U S Z C Z E J A D A L N E 
M a s ł o , m a r g a r y n a , t ł u s z c z e r o ś l i n n e 

Tłuszcze, stosowane u nas do celów po­
karmowych, są przeważnie pochodzenia 
zwierzęcego. Na południu, np. we Wło­
szech, masło jest luksusem. Kuchnię tam­
tejszą prowadzi się niemal wyłącznie na 
oliwie. Na północy natomiast, np. w Gren-
landji tłuszczem, a zarazem najważniejszym 
pokarmem jest tłuszcz wielorybi tran. 
W Rosji konsumowano ogromne Ilości sło­
niny. 

Przyzwyczajenia powyższe są wynikiem 
warunków klimatycznych. Mieszkaniec zim-
niejszych okolic potrzebuje więcej tłuszczu, 

R O B Ó T K I P R A K T Y C Z N E 

Trykotowa bielizna na zimę 
Poniżej podajemy szereg rycin, które dają hi-

storję powstania cieplej bielimy, wykonanej re-

Ryc. 1 przedstawia model bielizny po wykona­
niu. U góry zakończona jest ona brzeżkiem dziur­
kowanym, w który nawlekamy gumę. U dołu 

koronką. 

immmh. 

Ryc. 2 przedstawia wzór ściegu drutowego. Ryc. 
3 podaje sposób wykonania brzegu dziurkowane­

go do zawleczenia gumy. 

cznie na drutach. Praca nie przedstawia, jak w -
dzimy, żadnych specjalnych trudności dla osób 
władających jut drutami. Można to samo wyko­
nać również haezkiem, jednakże trykotaż druto­
wy jest zawsze cieplejszy i równiejszy. 

Włóczkę należy dobrać w jak najlepszym ga­
tunku i jak najdelikatniejszą, cienką. Można ją 
również przerobić z jedwabiem. Jeżeli wykonamy 
w rozmiarach podanych na rycinie — to wy­
starczy nam 100 gr. włóczki. 

Kolory najstosowniejsze będą: różowy, jasno 
liljowy, mocno kremowy, „belge", lub Jasno go­
łąbkowy. 

podaje wymiary i krój bielizny. 

Tl 
Ryc. 5 podaje sposób, w jaki należy wykonać 
koronkę. Można ją wrabiać odrazu po zeszyciu 
obu części, a można też wykonać osobno 1 przy­

szyć. 
-«««««»»»»»-

0 HODOWLI ROŚLIN POKOJOWYCH 
2 5 p r z y k a z a ń d l a a m a t o r ó w - h o d o w c ó w 

1. Dobierać do hodowli tylko te gatunki 
roślin, którym potrafimy zapewnić odpo­
wiednie warunki. 

2. Unikać suchego powietrza. 
3. Stosować odpowiednią ziemię. 
4. Drenować doniczki, kubły i skrzynki. 
5. Szanować o ile możności korzenie ro­

ślin przy przesadzaniu ich. 
6. Nigdy nie zostawiać pustych miejsc 

pomiędzy korzeniami podczas przesadza­
nia. 

7. Przed przesadzaniem rośliny ziemię w 
doniczce lekko zmoczyć aby lżej było roś­
linę wyjąć. Przesadzać ją jednak do ziemi 
niezbyt wilgotnej. 

8. Podczas przesadzania umieszczać ro­
śliny w należytym poziomie, nie za wyso­
ko i niezbyt nisko. 

9. Nie zawijać nigdy korzeni u roślin 
podczas przesadzania. 

10. Nie ugniatać zbyt mocno ziemi w do­
niczkach, zwłaszcza mniejszym roślinkom. 

11. Nie krępować i nie wiązać zbyt mo­
cno roślin do palików. 

12. Nie obcinać zbyt krótko gałązek u 
roślin. 

13. Nie podlewać roślin nigdy zbyt zi­
mną wodą. 

14. Podlewać rośliny tylko wtedy, kiedy 
one tego wymagają. 

15. Nie podlewać zbyt często roślin, nie 
znoszących nadmiaru wilgoci. 

16. Rośliny pozostające w wysokiej i su­
chej temperaturze spryskiwać jak najczęś­
ciej wodą. 

17. Dostarczać jak najwięcej słońca ro­
ślinom, które tego potrzebują. Podobnie 
zastosowywać cieniowanie. 

18. Wszelkie nawozy stosować do roślin 
nadzwyczaj ostrożnie. 

19. Utrzymywać rośliny w czystości i tę­
pić pasorzyty. 

20. Nie posypywać zbyt grubo piaskiem 
lub ziemią posianych nasion, bo nie po-
wschodzą. 

21. Nie dopuszczać do zwiędnięcia sadzo 
nek, czyli t. zw. ablegrów, bo się nie przyj­
mą. 

22. Posiane nasiona i posadzone sadzon­
ki utrzymywać zawsze jak najcieplej. 

23. Przy wietrzeniu mieszkań unikać 
p/zeciągu dl* roślin, oraz gwałtownego 

aby się weń chronić przed zimnem. Poza­
tem klimat tamtejszy nie pozwala na upra­
wę roli, człowiek zatem nie ma możności 
zdobywania pokarmów roślinnych jak mą­
ka, cukier i t. d. i całkowite zapotrzebowa­
nie pożywienia bezazotowego zaspakaja 
przez tłuszcz. 

W naszej szerokości geograficznej Spo­
żywamy znaczną ilość tłuszczu w postaci 
masła, wyrabianego z mleka. Jednakże 
tłuszcz ten, choć bezwzględnie najwartoś­
ciowszy pod względem odżywczym, nie 
dla wszystkich jest dostępny. Obok tedy 
nieco tańszej słoniny, czy wytapianego z 
niej szmalcu, weszły w użycie inne tłusz­
cze sztuczne, znacznie tańsze. 

Wyrób masła sztucznego został urzeczy­
wistniony w r. 1870 przez Francuza nazwi­
skiem Mege-Mouries, w zamiarze dostar­
czenia warstwom niezamożnym dobrej i 
znacznie tańszej namiastki masła naturalne­
go. I do r. 1904 wyrabiano je wyłącznie z 
łoju wołowego. Niebawem stworzono je­
dnak nowy produkt, t. zw. „oleo-margary-
nę", w której jako nowy składnik wystę-

Euje olej bawełniany, olej łogowy, mleko 
rowie i barwik żółty. Przyczem do droż­

szych gatunków margaryny dodaje się mle­
ko pełne, do tańszych chude. Aby tłuszcz 
taki nie wydzielał wodnistego płynu, do­
daje się ponadto trochę kwasu benzoeso­
wego. 

Niebawem do tej mieszaniny poczęto do­
dawać tłuszczu podczas smażenia. 

Dalszym etapem było zastąpienie mle­
ka krowiego przez mleko migdałowe, o-
trzymywane podczas ucierania migdałów z 
wodą. Zamiana ta, pozwoliła osiągnąć 
margarynę zupełnie trwałą, uchyliła bo­
wiem zaneczyszczanie bakterjami, wprowa­
dzonej™ wraz z mlekiem krowiem. 

Rosnąca wciąż cena tłuszczów doprowa­
dziła niebawem do wyrobu masła sztucz­
nego z tłuszczów roślinnych, czyli marga­
ryny roślinnej. 

Podstawą jest tu tłuszcz z orzechów pal­
my kokosowej, który wskutek przerabiania 
z mlekiem migdałowem daje masło sztucz­
ne. Dużym popytem cieszy się również 
szmalec wieprzowy, w wielkiej ilości do­
starczany Europie przez Amerykę północną, 
oraz tłuszcze jadalne sztuczne, które skła­
dają się przeważnie z oleo-margaryny lub 
oleju kokosowego, doskonale oczyszczone­
go, z dodatkiem oleju bawełnianego, nada­
jącego mieszaninie konsystencję szmalcu. 

Jeżeli idzie o pożywność tych wszyst­
kich tłuszczów — to teoretycznie wszyst­
kie dobrze przyrządzane rodzaje margary­
ny są niezbyt gorszą namiastką masła na­
turalnego. W praktyce jednak pomijając 
możliwość fałszowania tych produktów — 
nic nie zastąpi prawdziwego, prawidłowo 
sporządzonego masła, tak pod względem 
wartości witaminów, jak i srrawności. 

(m) 

Aktualności kulinarne 

Znakomita „pasta" śledziowa* 
Śledzie (w najlepszym gatunku) oczyszczamy 

1 moczymy w mleku, jak zazwyczaj, następnie 
siekamy drobno. 

Bierzemy obrane jabłka (1 jabłko średniej wiel 
kości, na 1 śledzia) i ucieramy na tarku, do tego 
dodajemy cebulę (1 mała cebula na 1 śledzia) 
również utartą na tarku. Wszystko razem dokła­
dnie mieszamy, Jeszcze dobrze razem usłekamy. 
a następnie dodajemy kwaśnej śmietany do sma­
ku. 

Pasta taka znakomicie nadaje się do „szyb­
kich" przekąsek ł kanapek. Trzymać ją można 
parę dni w chłodzie, dobrze przykryta. 

Penełopa. 

przypływu zimnego powietrza jesienią i 
zimą. 

24. Podczas lata, w czasie chłodniejszych 
dni i nocy, rośliny stojące na powietrzu, 
a wymagające ciepła zabierać do mieszka­
nia. 

25. Rośliny chore, uszkodzone, złamane, 
traktować ze specjalną pieczołowitością. 
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Poleca po cenach zniżonych wszelkiego ro­
dzaju futra, skórki futrzane oraz wielki wy­
bór gotowych damskich futer i modeli. 

Przyjmuje się wszelkie obstalunki. 
PIOTKOWSKA 31, Tel. 105-84 fr. I. p. 
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YeaS? pswii 
• • • 
i o 

DZIŚ POraZ OSfalni! Wspaniała rewja w 2 częściach i 16 obrazach. 

i*Ja KTO ŁODZI DOGODZILI 
• 

Kilińskiego Hr. 1Z4 i 
Teletron 215-15. 

I • • ^ • • • • • • • • • • • • • • • • • • • B B 
z udziałem B f O H i S t a w a BrOltOWSkiCClO oraz całego zespołu. 

Dojazd tramwajami: 
4 . 1 0 , 1 6 i 1 7 . 

75-10 £ 

Dzfit W niedziela POCZ* O 4,6,8 I 10 W . Ceny miejsc najniższe od 75 gr. do 3 z ł . 

II z nowozaangażo-
wanemi siłami. riaRVem^Ta.: IFWYŚCLG G W I A Z D 

BB^BBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBffliBBBBBBBBBBHBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBBB 

laboratorium Analityczne 
dla przemysłu chemicznego, włókien­

niczego 1 metalurgicznego 

•13 Eug. Ritta 
PIOTRKOWSKA 126. tel. 223-88. 

30-2 

INSTITUT DE BEAUTE 
ANNA RYDEL, załóż, w 1924 r. 
Łódź, Piotrkowska Ul , telefon 
163-77, godz. przyJeii 10-2. 3-8. 
Śródmiejska Nr. 16, tel. 169-92. 

godz. przyleć 10-8. 
I. NAJNOWSZE metody racjo­
nalnej kosmetyki, leczniczej i 
toaletowej: usuwanie wszelkich 
defektów skóry i włosów. Za­
biegi odmładzające, maski i pre 
paraty hormonowe, etc. Bez­
powrotne usuwanie szpecącego 
owłosienia elektroliza. 
II. PORADNIA, Pielęgnacji. 
Urody, dla Pań I Panów. 
M. „IBAR" preparaty kósmet.-
hyg. Indywidualnie stosowane 
w zależności od wieku i rodza­
ju cery. 
SZKOŁA KOSMETYCZNA zatw. 
przez władze państwowe. 

I s t n i e j ą c a o d r o k u 1 8 0 9 , p r z y u l icy P i o t r k o w s k i e j Na 8 6 . 

CENTRALNA LBCZSICH ZglOiff ! , : n t y s t y c z n y 
¥ r-rs k r%-7 A n i ? M T V C T V 3 0 - 4 LEKARZA DENTYSTY 

A . Z A D Z 1 E W 1 C Z A 
przeniesione do własnego domu przy ulicy PIOTRKOW­

SKIEJ Ni 164, parter, Telefon Kg 127-83. 

KOWALSKIM A' 
USUWA NAJUPORCl/WSZJE 

B Ó L E G L O W Y 
. . ­ ' i H tu A CllIM.-HAHM*CtUlVCIHAl 

g«AP.KOWALSKI> WAR3r*^A| 

IALIUI KOSMETYKI '•?SXU«J 
Z. SZWALBE 

dyplom uniwersytecki 
MONIUSZKI 1. Tcl. 127-99. 
Usuwania wszelkich defektów cery. 

Usuwanie bezpowrotnie I bez śladów 
szpecących włosów. 

Przyimuje 10—12 i 4—8 wiecz. 
30-2 

Przedsiębiorstwo Robót 
Budowlanych 

i instalacji Technicznych 

I n ż y n i e r o w i e 

ULT Dl. KILIŃSHLEGA 41. tel. 172-96 
Wykonują wszelkie roboly w zakres 

budownictwa wchodzące. 
SPECJALNOŚĆ: Kanalizacja, wo­
dociągi i c e n t r a l n e ogrzewanie. 

P r z y t a c z a n i e d o m ó w d o s i ec i 
k a n a ł ó w m i e j s k i c h 4x75 

DOKTÓR : o - 2 

W.Łagunoitfshi 
P i o t r k o w s k a 7 0 , t e l . 1 8 1 - 8 3 . 

CHOROBY SKÓRNE. WENERYCZNE 
I MOCZOPLCIOWE. 

Gabinet Roentgeno • leczniczy. 
Przyjmuje od 8.30—10 r.. I da 2 i pól 
i od 6 do 8 i pół wiecz. W niedziele 

i święta od 10—1. 

Pielęgniarka 
rutynowana przyjmuje dyżury i robi 
zastrzyki umiejętnie. Ceny przystępne. 

Telefon 230-79 20-2 

DR. MED. 

WÓLCZAŃSKA 27 
TEL. 111-23 

przyjmuje zapisy na następujące 
wydziały 

DO NAUKI RÓŻNYCH ZAWODÓW 

L NITECKI 
SPEC. CHORÓB SKÓRNYCH WENE RYCZNYCH I AIOCZOPLCIOWYCH 
NAWROT 32. Te i . 2 1 3 . 1 8 
przyjmule od 8—10 rano I ofl 4—8] 
wieczór, w niedz. I święta od 9—12 

1. Mechaniczny wyrób trykotaży, 
2. Pończosznictwo mechaniczne. 
3. Ketlowanie mechaniczne, 
4. Tkactwo mechaniczne, 
5. Praca na różnych nawijarkach me 

chanicznych. 
6. Wyrób swetrów, 
7. Wyrób rękawiczek, 
8. Kurs radja, (Teoria i budowa). 
9. Gorseciarstwo i krój, 

10. Krawiectwo damskie I krój. 
U. Haft maszynowy. 
12. Hait ręczny. 
13. Bieliźniarstwo I krój, 
14. Modniarstwo, 
15. Ondulacja i farb. włosów, 
16. Manicure, 
17. Kursy kroju dla krawców. 

90-2 

Dr. med. 

CB81T ffflllUfJ TERAPII 
przy Tow. „Llnas Hacedek" Ccg. 17. 
NAŚWIETLANIA: 

Lampa kwarcowa . . Zł. t. 
Diatermia Zł. 2.50 
Solnx Zł. 2 
Mlnimax Zł. 2.— 

Gabinet jest czynny od 1 listopada r. b. 
codziennie prócz sobót od godz. II— 1 

i od 4—6 wlecz. 30-2 

Dr. med. 

P O W R Ó C I Ł 
Ul. 6-go Sierpnia I, 

telefon 220-26. . 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

1 k o b i e c e . 
Od 9-1 i 5-9. Niedz. od 10-1. 

Dr. 3 0 - 2 

W. BALICKA 
ul. Piotrkowska 200 

1 róg Pustel 
Nr. lei. 194-03. 

Choroby skórne I weneryczne 
przyjmuje wyłącznie kobiety i dzieci 

od l do 3 i od 7 do 8-cl 

HEM* 
*fvrmą 

IENIE 
;NICE 
OGEN 
KLAWE 

H,SSC2K»IHCA 

chorób oczu 
z e s t a ł e m l ł ó ż k a m i 

D-ra Oonchina 
UL. PIOTRKOWSKA 90. TEL. 221-72. 
Przyimuje się chorych wymagających 
przebywania w lecznicy (operacie 
etc.), a także chorych przychodzą, 

cych od 9—1 i od 4—7'/, 50-2 

D o k t ó r 30—2 

polska 1 niemiecka korespondencie 
POSZUKIWANA. 

Ofert* sub „M. A. N.'" 20-2 

PORADNIA 

WEHER0L0G1CZHA 
Lekarzy .specjalistów 

ZAWADZKA 1. 
t e l . 2 0 5 - 3 8 . 

czynna od 8 rano do 9 wteczór. 
U—l ) przyjmuje 
2—3 ) kobleta-lekarz 

w niedzielę I święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 

WENERYCZNYCH I SKÓRNYCH. 
Poreada 3 zł* 

K L I N G E R 
S p e c j a l i s t a chorób w e n e r y c z n y c h 

s k ó r n y c h i w ł o s ó w 
( P o r a d y s e k s u a l n e ) 

ANDRZEJA 2 . T E L . 1 3 2 - 2 8 . 
Przyjmuje od 9—11 i S—S. 

w niedziele i święta od 10—12. 

1. 
LEK.-DLNT. 

SMzberg 
choroby chirurgiczne i kobiece 
Al. I MAJA Mt 16 

t e l . 1 2 3 - 4 8 
Pr/.y.niuje od 1—2 1 od 5 - • 8-cl. __ 

ORDYNACJA LEKARSKO - DENTY­
STYCZNA 

MIECZ. K A L I S Z A 
przeniesiona 

na EWANGELICKA 7. tcl. 108-26. 
20-2 

LEKARZ - DENTYSTA 

M a r k u s -
Nt isfeaum 

przyjmuje od 3—7 po poł. 

PIOTRKOWSKA 51 
30-2 

Do akt Nr. E. 222 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 13-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Puste] 13, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
2 grudnia 1932 r. od godz. 10 rano w 
Łodzi przy ul. Aleja 1-go Maja 16, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Izaaka Goldberga i składających się 
z fortepianu i mebli, oszacowanych 
na sumę zł. 550. 

Łódź. dnia 16 listopada 1932 r. 
Komornik: L. NABOROWSKl 

Do akt Nr. 346 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 13-go. zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Pustej 13. na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
5 grudnia 1932 r. od godz. 10 rano w 
Łodzi przy ul. Al. 1-go Maja Nr. 11, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Berka Hamburgera i składających sie 
z mebli, oszacowanych na sumę zło­
tych 2380. 

Łódź, dnia 2 listopada 1932 r. 
Komornik: L. NABOROWSKl 

LEKARZ - DENTYSTA 

wznowiła przyjęcia w lecznicy przy 
Górnym Rynku 

Piotrkowska 294 
t e l . 1 2 2 - 8 9 

przyimuio od 4—7 p. p, 
Do akt Nr. E. 490 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 9, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Gdańskiej Nr. 57, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 

2 grudnia 1932 r. od godz. 10 rano w 
Łodzi przy ul. Matejki 9 i Śródmiej­
skiej 9, odbędzie się sprzedaż z prze­
targu publicznego ruchomości, należą­
cych do firmy „Przemysł Pończoszni­
czy Setam4' i składaiących się z 6 ma­
szyn do wyrobu skarpetek, 70 klg. 
przędzy, 90 tuzin, skarpet, 10 tuz. poń 
czoch dams., 100 tuzinów skarpet w 
stanic surowym, wagi, oszacowanych 
na sumę zł. 2050+500. 

Łódź, dnia 17 Listopada 1932 r. 
Komornik: St. PRZYBORA. 

POWRÓCIŁA 
KILIŃSKIEGO 113 (róg Nawrot) 

tcl. 148-27. 
Przyjmuje od godz. 10—1 i 4—7-ej 

Do akt Nr. 2290 1932 r. 
OOLOSZENIE. 

Komornik Sadu Orodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 13-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Pustej 13, na zasadzie 
aTt. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
2 grudnia 1932 r. od godz. 10 rano w 
Lodzi przy ul. Al. I-go Maja Nr. 57. 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Dawida Welchselfisza i składających 
się z NawIJarkl na 40 wrzecion, oszn-
cowancj na sumę zl. 455. 

Łódź, dnia 14 listopada 1932 r. 
Komornik: L. NABOROWSKl 

Do akt Nr. 1711 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 1-go. zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Al. Kościuszki Nr. 17, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 29 listopada 1932 r. od godz 
10 rano w Łodzi przy ul. Grabowej 27 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Cezarego Naglą i składających się z 
mebli i urządzenia sklepowego, osza­
cowanych na sumc zl. 907. 

Łódź. dnia 15 listopada 1932 r. 
Komornik: St. DOBROWOLSKI. 

Do akt Nr. 1617 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu. Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru Wgo, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Al. Kościuszki Nr. 17, na 
zasadzie art. 1030 U. I3. C. ogłasza, 
że w dniu 1 grudnia 1932 r. od godz. 
10 rano w Łodzi przy ul. Kilińskiego 
202, odbędzie się sprzedaż z przetar­
gu publicznego ruchomości, należących 
do firmy „B-cia Samet'' i składających 
się z maszyn, mebli, przędzy, wozów 
konia oraz części maszyn, oszacowa­
nych na sumę zł. 23824. 

Łódź, dnia 16 listopada 1932 r. 
Komornik: St. DOBROWOLSKI. 

Do akt Nr. 1717-21 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkieeo w Ło­
dzi, rewiru 1-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Al. Kościuszki Nr. 17, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 30 listopada 1932 r. od godz. 
10 rano w Łodzi przy ui. Rzgowskiej 
4 odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
Zeliga Kleina i składających się z me 
bli, oszacowanych na sumę zł. 4320. 

Łódź, dnia 7 listopada 1932 r. 
Komornik: St. DOBROWOLSKI. 

Do akt Nr. 1461 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 1-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy til. Al. Kościuszki Nr. 17, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 30 listopada 1932 r. od godz. 
10 rano w Łodzi przy ul. Rzgowskiej 
7 odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
Izraela Kupera i Ina. i składających 
się z mąki, kaszy oraz mydła, osza­
cowanych na sumę zł. 615. 

Łódź. dnia 14 listopada 1932 r. 
Komornik: St. DOBROWOLSKI. 
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Oszczędźcie  Mm 1 stotB f?>'lii¥W£!Ł[ Mo[Hr ifla „Trójka" 
Dźwiękowy Kino teatr 

„SZTUKA" 
Kopernika 16. Tel. 184-66 

Dziś 1 dni nasenny ch! • 

WIELKI film 
egzotyczny 

W rolach głównvch: CHARLES BICHFOKD i EOSE HOBAR7. 
NADPROGRAM: Dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe 

W sobole i w n i e d - i e e o godz. 12-ei P O R A N K I . 

Następny program: ,.Rozwódka" z tiotnta Shearer, 
Początek seansów w Oni pnwszednie o g. 4 pp. w soboly, niedziele i świętu o g. 2. Doiazd irarnwajami 5 , 6 , R , 9 , ' 6 

Dźwiękowy Kino-Teatr PRZEDWIOŚNIE 

Ż e r o m s k i e g o 7L-~BTÓE Kopernika 

Ost tnie 2 dn ! 

LILJANA H A R V - Y stwarza swą najnowszą kreacje w filmie 

Precz MMo*ci?i 
Nadprogram: Aktualności filmowe i tyteodnik dźwiękowy. 
Początek seansów w diii powsz. o godz. 4 po poi., w niedziele i święta o 2 po pot. Ostatni seans o 10 wiecz. — Ceny miejsc: I m. 

1.20, II m. 90 gr., III m. 45 gr. Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 45 gr 
Następny program: ..LEGJON ULICY''. W roli tytułowej Stefan Rogiński. 
Kupony ulgowe po 70 gr. ważne na wszystkie miejsca, we wszjstkie dni. w niedziele i świcta do godz. 6 wiecz. 
Poranki dla dzieci: w sobotę dnia 19 listopada o godz. 12. w niedziele dn'a 20 listopada o godz. 11 rano. Ceny biletów dla dzieci 

po 20 gr.. dla dorosłych po 45 gr Passe - rartout i bilety wolnego wejścia w niedziele i święta bezwzg ędnic hlew żne. 

DR. MED. 

St. Praport 
GINEKOLOG • UROLOG 

choroby kobiece I dróg moczowych 
przeprowadził się na ul 
GDPNSKĄ 93, tel . zQi?*b 

przyjmuje od 4—7 popol. 

DR. MED. 

FLFIF KOhnel 
Choroby kobiece i akuszerja 

przeprowadził sie 
NA UL WÓLCZAŃSKA 135 

tróg Anny). Tel. 178-02 30-2 

H T y s i ą c e naszych u c z e n i e m 
J mają już zapewniony bvt! JJ 

Znana w Polsce nauczycielka kroju I szvcia 
= Grynblatowa. naucza iuż od 1902 r.. sprowadziła = 
= nowe siły z Paryża. Teraz nauka odbywa sie == 
= według systemu najwyższe! Akademii Pary- = 
== skiej ..Pavdon". największej szkołv w Paryżu == 
= ..Ecole Modernę de couoe de Paris". szkoły = 
= : subwencjonowanej przez magistrat Paryża. = 

Oprócz nauki kroju odbywa Me nauka mo- f= 
= delowania na materiałach według patronów. == 
== sprowadzonych z najsłvnnieiszvch domów mo- EE 
== delowych w Paryżu, lak: Patou. Potin. 

Nauka trwa 3 miesiące i kosztuie TYLKO = | 
§= 75 ZL. Każda uczenica ma prawo uszyć kilka = 
== sukni. Za gruntowne nauczanie gwarancja. == 
== . Kończącym świadectwa. 

Nauczam również bieliźniarstwa. 

| F. GRYNBLAT. | 
§= Ż e r o m s k i e g o 9 m . 3 5 , f r . o f i c . I p i ę t r o , == 

t e l . 2 3 1 - 0 3 . 

Illlillllllllllllllllllllllll̂  
Dnia 8, 9, 10 i 11 grudnia r.b. 

odbędzie *ie w ratach klubu 
„ZJEDNOCZFNIE" przv ulicv 

• Przedzalnianej Nr. 68 (dawnici 
* Brauna) 

)\l nowsi tlin' doIoz fwvs?swa) 

Dr. HELLER 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I n r o c z o p t c l o w e 
p r z e p r o w a d z i ! s ią na ul . 

TRAUGUTTA O* T c l c l o n , 7 g . 8 9 

przyjmuje do 10 rano l od 4 8 ppnl 
niedz. I świcta od 11 do 2 po poł. 

Dr. med. 2 - 3 0 

H Lubicz 
S p e c . c h o r ó b s k ó r n y c h , w e n ę * 

rycznyc . i I m o c z o , o l c i o w y c h 

Cegielniana Ns 7 
teleion 141-32 

Przyirouie od g 8—10 U—2, 5—8 w 
niedziele i św.eta od 9—11 

D o k t ó r 

BERMAN 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I m o c z o ł ł c l o w e 
CEGIELNIANA JVe 15 

t e l . 1 4 9 - 0 7 
Przyjmuje od 8 U I od 4—8. 
w niedziele i święta od 9—l. 

DOKTÓR 3 0 - 2 

DR. MED. 

ŁTurynowa 
Choroby dzieci 

ul. PRZEJAZD 19 (Kilińskiego 93) 
Tel. 133-05. 30-2 

j 3 
I 'i 

| NIE PREZERWATYWY! -
lecz wyraźnie P R E Z E R W A T Y W Y „ O L L A " 
w i n i e n P a n ż ą d a ć , rzekomo iak famo D ibrc 

NAśLADU WNICTwA iak na ener iczn'ei odrzucać. 
P r a w d z i w e , j e d y i ie z n a z w ą „ O L L A " 

z tą m a r k ą n a k a ż d e j 
k o p e r d e 

DR. MED. 

F. T U R Y N 
CHOROBY WEWNĘTRZNE. 

Spec. narządów trawienia 
ul. PRZEJAZD 19 (Klińskicgo 93) 

lei. 133-05. 30-2 

ODCISKI 
zgrubiała skore i brodawki 
ułuwo bez bólu I bez> 
powrotnie znony od Vł wieku 

I C L A W I O B . 
FA8BYKA CHEM.-PASMACEUTVCZNA 

„AP.KOWALSKI" wabszawa 

Dr. MED. 
OOOOOOOGOOO0eOO33OeOOOOWOOOOOOOOOOOOCX 

Z. DATYNER 
UROLOG 

Piramowicza 2. Telefon 148-95. 
przyjmuje od 8,30—9.30 i od 6—8 wiecz 

DR. MED. 

drobiu i zwierząt domowych, 
urządź. Drzez Łódzkie Stowarzy­
szeń, e Hodowców Drobiu i zwie 
rzą» domowych. 50—3 

Wvstawa obe'mu!e: 
D r ó t > , g o l ę b ł e , p t a k i , 

k r ó l i k i , z w i e r z ę t a f u t e r ­
k o w e I p s y r a s o w e . 

wVćcie 1 zt., uczniowie i wojsko C.O gt. W p!ą(ek 
dn. 9 i sobotę dn. 10 Grudnia do południa dla szkół w gru­
pach 20 gr. Zgłoszenia i informacje w b urze S'owarzy-
szenia przy ul. Piotrkowskiej 243 do dna 1 grudnia r. b. 
od g. 6—8. K o m i t e t W y s t a n y . 
• H a a i H B B B a a i s i B B B a a i a a B a B H i i a D a B i i a B i i e M B i i ' ! 

DYPLOMOWANA KOSMETYCZKA 
wykonuje 

ODTŁUSZCZAJĄCE MASAŻE. 
Perfumerja. Piotrkowska 59. 

Ceny n a j n i ż s z e . 20—3' C e n y n a j n i ż s z e . 

Ziomkowski 
chor. skórne, weneryczne I moczo 

płciowe 

6 - g o S i e r p n i a % 
przyjmuje do 8.30 rano. od 2—4 po poł 
i od 8—9 w. w niedz. i święta od 

10-1-ej. 

" DOKTÓR 

R E I C H E R 
Choroby skórne, weneryczne 

I moczoptełowe. 
POŁUDNIOWA 28. tel 201-93 

Przyjmuje od 8—11 rano i od 5 - 8 w. 
w niedziele i święta od 9—1. 

Narutow!cza9 
Telci. 226-98 

przyjmuje od 9—II i od 4—8 wiecz. 
30*2 

BLEDfttCĘ 
niednkrwstość nawet długo trwała, która odh'era cho­
remu wsze ka energie i radość życia leczą ind wv-
czai skutecznie / | ( ) ł A D-ra BREYERA Nr. 6. rozp w-
szeennione w kra u i zagranica, polecane przez niezli­
czone rzesze ivv.eczon.vch. 

NERKI i PĘCHERZ 

DR. MED. 

Czytelnia „OŚWIATA" 
6 g o S i e r p n i a 3 4 . 15—3 

poleca nowości be 'etrystyc7ne ostatniej doby w Języku 
•polskim i niemieckim.- Specjalny dział da młodzieży i 
dzieci. Abonament miesięczny tylko 1 zloty. Bez zastawu 

D. Wajskopf 
POWRÓCIŁ 

Choroby wewnętrzne Spec. żołądka, 
kiszek I wątroby, ROENTGEN. 

PIOTRKOWSKA I04b. Tek 114-82 
przyjmuje od 4—7 popoł. 30-2 

40 3 

Dr. MED. 

Al. Kopciowski 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

mieszka obecnie 

Gdańska 37 
Tel. 232-55. przyjmuje 7—8 wieczór 

DOKTÓR 

H. Ulotko w-ysk 
Cegielniana N2 4 

telelon 216-90. 
S p e c j a l i s t a chorób w e n e r y c z n y c h 

m o c z o p U l o w y c h i s k ó r n y c h 
' PRZYJMUJE GD GODZ. 8 - 2 , 5 -9'ookojnwe z 'kuchnia i wszHWmi \v.v 
W NIEDZIELE I ŚWIĘTA OD GO-godami. Sklepy. Wiadom.ść: Cegieł-

1 DŻINY 9—1. hiana 80 u gospodarza. 20-2 

w nowym domu naprzeciwko parku 
Staszica. Nowoczesne 8'<JJie ;/ne 

moczowy sch >rza 
mięsa, alkoholu, o 
i t. D . — leczą z 
BREYERA. Nr. 7 
krzyżów i t. o. 
Zadać w orvgi:nl 
dach aptecznycn. 

Krą 
Zainteresowani ••>{ 

brosz 

Ie z nowodu przeziębienia. nidużvc'.a 
strych środków, zatrzymania m icztl 
nad7wvczaineni skutkiem ZIOŁA D-ra 
usuwając dreszcze, gorączkę, hole 

nem opakowaniu w aptekach i — skh-
luh w wytwórni „ P O L H E R B V . 
'<ów - Podcórze. Skr. 48. 
-zvmaia na żądanie larmo z wytwórni 
jtke ..Jak odzyskać zdrowie". 

p e t / u m o r o a n e 
Robotnik 

d l a 

UWAGA! 35—3 UWAGA) 
Tv'kn do n edzieli 27 listt pada r. b. 
Ostatni tydzień w Łodzi 
S w .KrGf« i o i o « 
P r o f . F o a d y 

F a k i r z LlbJI Afr | 
Przyjmuje codziennie 

od godz. 12 -2 po pot. i 4 do 7 w. 
PIOTRKOWSKA 121, m. 7 Iront. 

ń 

http://ivv.eczon.vch


Kurjer Handlowo- Przemysłowy 
ł<BdzBfieg§€» okręgu włókienniczego. 

Orzecznictwo 
podatkowe. 

1. PODATEK OBROTOWY, A WY­
DATKI POTRĄCANE Z PROWIZJI. 

Bank zeznał do podatku obrotowe­
go ni. in. kwotę pobranych prowizji, za 
potraceniem jednak kwot otrzymanych 
7a porto, kaszty manipulacyjne, prowi­
zje domicylowc, koszty inkasa, danina, 
podatek giełdowy, książeczki czekowe 
itd. Ministerstwo skarbu, podzielając 
pogląd izby skarbowej, doliczyło do 
kwoty ulegającej opodatkowaniu ca'a 
sumę z tego tytułu potrąconą. B:mk 
wniósł skórce do NTA. — Najwyższy 
Trybunał uznał, żc sposób w jaki bank 
pokrywa wspomniane tu wydatki, czy 
mianowicie z własny cli funduszów bez 
szczególnego obciążenia danego klijen-
ta. czy też ;)r,/erżuen je w całości lub 
części na klijenin — jesł bez znaczenia, 
wobec czego skargę banku oddalił. 

2. USTALENIE CYFRY OBROTU. 
Pmloku' hHtriicji przedsiębiorstwa 

określił przypuszczalny obrót na zł 
37.000.— Rzeczoznawcy - informato­
rzy określili obrót na 60.000 ztnlycłr 
ustalili jednak. iż remanent wynosi 
GO.000 z zaznaczeniem, iż obrót towa­
rem jest powolny wobec trudności zby 
tu. Komisja opierając się na wysokim 
remanencie określiła obrót na 90.ono zł. 
Naskutck skarci płatnika Najwyższv 
Trybunał Administracyjny uchylił 
orzeczenie wymiarowe, a lo z lej za­
sady, iż cyfra obrolu 90.000 zł. jest cał­
kiem dowolna, nie znajduje bowiem 
oparcia w jakiemukolwiek ustaleniu akt 
\\ N inja.rou j c ^ UAIUM Jteosiwa ftbs 

3. KWOTY. USTĄPIONE NABYW­
COM Z PROWIZJI KOMISOWI.?. 
We wniesionem odwołaniu spółka 

zadała ustalenia obrotu zzodnic z zez­
naniem ń m. in. niezależnie do jej obrn 
tu bonifikaty udzielonej przez nią jako 
komisanta odbiorcom. Odwołanie zo­
stało odrzucone i firma wniosła skarcę 
do Najwvższecó Trybunału. Najwyż­
szy Trybunał w tej sprawie zważył co 
następuje. 7. listowy 'wynika, żc pra­
wodawca wyłączył z podstaw opodat­
kowania koszty przewozu, ubezpiecze­
nia, zwroty towarów, bonifikacie i skon 
ta t.j. sumy. powstałe z tranzakcji to­
warowych następnie unieważnionych 
przez zwrot towaróvv. sumy wynikłe z 
obniżki ceny z powodu zap'aty gotów 
ka,. wreszcie bonifikacie t . j . zmniejsze­
nia z Jakiegokolwiek powodu ceny już 
ustalonej i pobranej. W danym wypad­
ku bonifikata, udzielona przez komi­
santa, ma inny charakter gospodarczy: 
oznacza ona. iż komisant z tych czy 
Innych powodów dzieli się swą prowiz­
ja z osobami trzceiemi. Tcco rodzaju 
bonifikaty ni.; są objęte wyłączeniem z 
opodatkowania dlatego Najwyższy Try 
bunał skarcę oddalił. 

Nf>m1nacje nowych 
członków komisji 

szacunkowych. 
W związku ze zmianami wprowadzo-

nemi w składzie komisvj szasumkowyeh 
podatku dochodowego i podatku przemy­
słowego rd obrotu izba skarbowa w Lodzi 
przystąpiła do ukonstytuowania nowych 
komisyj szaciwkowych. bv z początkiem 
przyszłego roku motrły one rozpocząć 
normnlma nracc i by nic nastąpiła przer­
wa w urzędowaniu. 

Nowo komisie szacunkowe podatku 
dochodowego składać się będą. lak to po­
dawaliśmy, z 12-tti członków. Magistrat 
wyznaczył 'już ó członków do każdej ko? 
ml-sji szacunkowej wzędulacel przv po-
szcz:'. ró'"vch urzędach skarbowych na 
tercje Ł o i H . pozostałych zaś 6 człon­
ków do kaźdel komis ii zamianuje iz.br 
skarbowa w ciągu nadchodzącego tygo-
rirth, tnik iż komisje szacunkowe podatku 
docho^owc-co utkon'Stvt'i.uią się ostatecz­
nie w tygodniu przyszłym. (u) 

Składy łódzkie] konfekcji w Marokku 
Dobre widoki eksportowe do Afryki Północnej. 

Powrócił do Łodzi z podróży po A-
fryce północnej p. radca Rożen, jeden z 

| największych w kraju eksporterów go­
towej konfekcji. 

Zdaniem p. Rozena, w ostatnim cza­
sie powstały bardzo realne widoki eks-

Corlowc dla łódzkiej konfekcji do airy-
ańskicj kolonii francuskiej. Łódzcy eks­

porterzy od dłuższego już czasu badali 
możliwości eksportowe do tych krajów, 
obecnie zaś po podróży w Afryce pol­
skiej misji handlowej 
możliwości nabrały znacznie realniej­

szych form. 
Prace przedsięwzięte przez polską 

misie wydały korzystne rezultaty, gdyż 
dzięki temu 
wszelkie placówki handlowe w Afryce 

są już doskonale poinformowane 
o możliwościach eksportowych 

polskiego przemysłu włókienniczego. 
Zapotrzebowanie na łódzką konfekcją 
jest w Afryce niewątpliwie wielkie, po­
mimo iż naogół tamtejsza ludność arab-, 
ska stroni od ubiorów europejskich.1 

Firma reprezentowana przez radcę Ro­
zena, uwgzlędniając możliwości ekspor­
towe do Afryki, uruchamia w Casablan­
ce własny skład konsygnacyjny, który 
będzie zaopatrzony we wszelkiego ro­
dzaju konfekcję. Zdobycie w zaraniu 
rynków afrykańskich przedstawia dla 
naszych eksporterów kolosalne znacze­
nie, gdyż w koloniach, pomimo protek­
toratu francuskiego, o systemie kontyn­
gentów wwozowych, które udaremniły 

Ml 
Giełda pieniężna. 

Na wczorajszem zebraniu gełdy wa wy. Notowano: 4 proc. dolarowa 51 
lutpwo - dewizowej w Warszawie ten 
Jencia dia dewiz przeważała słabsza, 
i>rzv obrotach znacznie zmniejszonych, 
Notowano: Helcia 123.09 ( \ 4). Gdańsk 
17.1 .W. Londyn 29 31 —29 30 ( + 5). No­
wy Jork kabel 8-023 (-11). Parvż .14.95 
( - 1 ) . Praga 26.40 ( -1 ) . Szwajcaria — 
171.00 (—10). Włochy 45.70. W obro­
tach międ/A bankowych dewizv na Ber­
łu 211 90 (—5). Tran/akcie dokonane a 
nienotowane: Holandia 358.30 (4- 10), 
Nowy Jork S.919 ( + 4). Sztokholm — 
150 20 (—30) W obrotach prywatnych 
marka irenrecka 21140.35. dolar go-
łówkowy 8'.'03 (4 5). dolar zbity — 

•S. 93.75. rubel zloty 4.on.5() L-25), ru­
bel srebrny 1.-12. bJon (MM (—2). 

AKGJlt- Na rynku akcyjnym obroty 
byty baranic/one przy tendencji słab­
szej. Notowano: Bank Polski 89 — S8.25 
(—125). Tranzakcje dokonane a nieno­
towane: Starodiowec 8 za Lilpopy 

51 25 (—25). 5 proc. konwersyjia 41 (— 
125). 6 proc- dolarowa 5725 — 57.50 
(—25), 7 proc. stabilizacyjna 55.13 — 
55.75 — 5525 (—38). bsty zastawne i o-
bligacic banków państwowych bez zmia 
ny. 7 proc- Z'cmsk'c dolarowe 49. 8 proc 
Ul. Warszawy 57.25 — 57.50 — 57 25 
( + 50). 8 proc. m. Częstochowy 52 — 
52 50 ( + 75). Trar.zakcic dokonane a ne 
notowane: 2 proc. Budowlana 38 75 (— 
50). 4 proc. inwestycyjna zwykła 98.75 
—99 (—50). U) proc- Kolejowa 102 (— 
50). 4 i pól proc Z emskie 37.50. 6 proc. 
obligacje ni. Warszawy 6-ta emisja 35 
(-75) . 

pieniężny w Łodzi . 
W dniu wczorajszym na łóćizkim rynku wa-

H»TOWYITJ przy wyjątkowo A.PAtycanym nastroju 
OBRACANO dolarami po nczmienionym kursie 8.89 
•.v płaceniu i 8.C0 w zrdirou. Funt ponownie s.ę 
obniżył do 20.20 w płaceń 11 1 29-30 w żądaniu. 
•rank francuski bez zmiany 35 w płaceniu i 35.10 

i w żądaniu; *zwajcp'*ki zlckka się obniżył do 
cllC OHO płacić 1 2 7 5 . za ModrZCJOW 2 7 0 . , , 7 0 . 6 0 w płaceniu i 17175 w ta.di.niu. marka na 

ILY PKOCliNIOWE. W gru-_ PAPII 
p :c pożyczek państwowych przeważała 
tendencja słabsza natomiast kursy pa­
pierów prywatnych miały tendencię mo 
cn-ejszą. Większych obrotów dokona­
no 7 proc. stabilizacyjna 5 proc. kon-
wetirsjjuą i S proc- listami tu. Warsza-

dal mocno pnzy ku-sie 211 1 pół do 212, SZYLING 
107 I pól DO 103. Rub'e z'ote nieco mocniej 4.f>T 
do 4.63. dolary ziole 8.95 do 8.96- Popyt zarów­
no na złoto, JAK i dolary minimalny. Tendencje 
z wyjątkiem funta utrzymane 

Za łódzkie listy za»t.vwne płacono wezorat 
53 i pół. żądeno 53 i t-zy CZWATTE. Tendencja 
&bba, OBROŁY małe. Akcie tramwajowe mocno 
przy kurcie 38 w płac. i 38 i pół w żądaniu, (c) 

Upadłości i układu. 
Jak już donosiliśmy swego czasu, sąd 

okręgowy w Lodzi, wydział III handlo­
wy, cofnął dale otwarcia upadłości fir­
my „Ollo Radke", mechaniczna stolar­
nia, wtaśc. Bracia Radke, na dzień 5 

! maja 1932 r., opierając się na tem, że u-
I padli dopuścili do protestu weksel z 
i własnego wystawienia już 5 maja 1932 r. 

Od powyższego wyroku peln. upad­
łych założył apelację, powołując się na 
lo, że nie zostało ustalone, czy prolesto 
wany weksel, płatny 5 lub 6 maja 1931 
r. był wypadkiem sporadycznym, czy leż 
dalą, od której zaczęły się pojawiać pro­
testy. 

Sąd Apelacyjny, wychodząc z zało­
żenia, źe przeciwko upadłej firmie zo 
siały wszczęte egzekucje z klauzul w 
czerwcu 1931 r., a następnie jeszcze z 8 
innych w ciągu 1931 r. i że powyższe 
prolesly zostały zgłoszone do masy u-
padłości, przyczem upadli Radke do żad­
nego Z protestów nie wnieśli zastrzeże­
nia bezwalulowości, o klórem wspom­
nieli w skardze incydentalnej, przyszedł 
do wniosku, że protest weksla z dnia 6 
maja 1931 nie był sporadycznym wypad­
kiem, mówiącym o trudnościach płatni­
czych, lecz wydarzeniem, poprzedzają-
cem szereg innych protestów i egzeku 
cyj, świadczących o stałej niewypłacal­
ności firmy i postanowił skargę incyden­
talną upadłych oddalić. 

W sprawie upadłości firmy „Boruch 
Paltel Lewkowicz", sprzedaż manufak­
tury, garderoby i przędzy, sąd handlowy 
mianował sędzią komisarzem sędziego 
handlowego Maurycego Tempelhofa, w 
miejsce sędziego komisarza sędziego 
handlowego Szulca, którego kadencja 
skończyła się. 

• 
W sprawie upadłości Mojżesza Gol-

tcsdicnera, zam. w Lodzi przy ul. 11-go 
Listopada Nr. 30, właściciela przedsię­
biorstwa handlowego w Łodzi przy ulicy 
Śródmiejskiej Nr. 3, sąd okręgowy mia­
nował syndykiem tymczasowym adw. 
Aleksandra Lewita, dotychczasowego 
kuratora tejże upadłości. 

Jak wynika za sprawozdania kurato 
ra, upadłość powyższa nosi niewątpliwie 
cechy podstępnego bankructwa. 

• * 
W sprawie upadłości firmy „Wykoń-

czalnia i Barbiarnia „Leszno" przy ulicy 
Leszno 39, sędzia komisarz wystąpił do 
sądu z wnioskiem o udzielenie zezwole­
nia na wypłatę pensyj robolnikom i pra­
cownikom masy przed należnościami 
skarbu państwa. 

Sąd na posiedzeniu wczorajszem przy­
chylił się do tego wniosku i zezwolił 
syndykowi na wypłacenie robolnikom 
ich należności za robociznę nie zaś za 
urlopy, w stosunku przypadającej im 
należności. 

Łodzi dostęp na rynki francuskie w o 
statnLch miesiącach, nie ma mowy. Obo­
wiązujące w kolonjach afrykańskich ełc 
wynosi 12 i pół proc. ad valorem i jes 
równe w stosunku do wszystkicl 
państw. Jeśli łódzcy eksporterzy wy­
każą odpowiedni rozmach, nie potrzebu­
ją się obawiać specjalnie uprzywilejowa­
nej konkurencji ze stronych innych kra­
jów, (c) 

Organizacja eksportu 
łódzkiego. 

Wczoraj odbyło się posiedzenie dla opraco­
wania statutu instytucji eksportowej, która ma 
powstać w Lodzi po konferencjach łódzkich sten 
gospodarczych z dyrektorem Kandlem z mini-
.-lejstwa przemysłu i handlu i dyrektorem Tur-
skini z P.I.E. Komitet s ta tu towy składa się Z 
przewodniczącego m>. Kra-tuskiego. dr. D:-n-ia 
i dr. Berkowicza. Komitet postanowił nadać 
przyszłej instytucji eksportowej nazwę: LVA<la 
Ekspo.lowa Zrzeszeń Przemysłu Włókienniczego. 

Statut został juz opracowany 1 zostanie pod­
dany p»d dyskusję na walntm zetbraniu ko­
misji organizacyjnej, wyzn:«czoncm .na 24 b.. m.. 
l'o oslalecznem opracowjniu s ł i lu tu zostanie ob 
odesłany do zatwierdzenia min^lerslwu przemy­
słu i handlu. Liczyć się należy z rychłym powsta­
niem instytucji eksportowej. (c) 

£łóż grosz na propagandę polskich 
praw i interesów na Zachodzie 

Spokojna tendencja 
dla bawełny. 

W ciągu całego ubiegłego tygodnia 
na światowych giełdach bawełnianych 
utrzymywała się wyjątkowo spokojna 
tendencja dla bawełny. Zarówno więc 
w Nowym Yorku, jak i w Lwerpootu i 
Bremie wahania zwyżkowe minimalne 
równoważyły się identycznemi odchyle­
niami zniżkowemi, dzięki czemu noto­
wania bawełny zachowały mocną stabi­
lizacyjną tendencję, (c) 

TRUDNOŚCI W TWORZENIU KARTELU 
WYKOŃCZALI*. 

Rokowania w sprawie utworzenia kartelu fw-
biaró i wykonczalń w Bielsku nie zostaiy jesz­
cze sfinut eowane. Poważną trudność stanowi ćo-
klcidne ustailenie od jakich odb orców powinny 
być przyjmowane towary do farbowania i wykań­
c z a n a . W sprawie tej wysuwana iesl konieczność 
wyeliminowania drobnych przeds ebiorstw, pro­
dukujących lowarv zarobkowe. Ta w'asnie kwe­
stia nasuwa najwięksae trudności, gdyż obecnie 
cały azereg nawet dużych • fabryk zmuszony jest 
produkc-'ę swa oddawać innvm fabrykom do pro­
cy zarobkowej, aby *mnieiszyć koszta własnei 
produkcji. Z drugiej strony drobni producenci 
-ilaca. farb arniom i wykończalniom gotówko, co 
dla znajduiacych się w trudnej sytuacji Knanfo-
wei przed'sebiorstw przedstawia pierwszorzędne 
znaczeni*. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Nowy Jo.k, 18 l istopada. Listopad 6-18, gru­

dzień 622, marzec 6.38, kwiecień 6.43, maj 6.49, 
czerwiec 6.51, lip ec 6.59, sierpień 6.64, wrzesień 
6.68, październik 6.74. 

Nowy Orlean, 13 listopada. Loco 6.25, gru­
dzień 6.?1, styczeń 6.?6, marzec 6.37. maj 647. 
lipiec 6.57, paździem'Jt 6 73. 

Lircrpoal, 18 listopada. Loco 5.61, listopad 
5.34. grud.zeń 5.32, styczeń 5.31, luty 532 marzec 
5.33. kwiecień 5-34 maj 5.35. czerwiec 5.35 lipiec 
5 35, sierpień 5.37, wrzesień 5.37, październik 
5.38. !:SLORI3<ł 5 39. 

Bawełna egipska: Loco 7-70, listopad 7.41, 
| gruda e ń 7.37, styczeń 7.45. marzec 7.55, ma] 7.63, 
i lipiec 7.71, październik 7 81. 

Upper , tS lislopada. Loco 7.21, listopad 699, 
grudzień 6.93. styczeń 6.89, marze-. 6.87, maj 6.87, 
lipiec 6.85, p-.źdiziernik 6.79 

Brema, 18 lislopada Loco 7.53, grudzień 7.18. 
styczeń 7.24. marzec 7.33, mai 7.42, lipiec 7.51, 
październik 7.65. 

Aleksanr^ja , 18 lislopada. Listopad 14.07, 
-/tyczsń 14.23. ma-zec 14.-16. Ashmouni: grudzień 
1215, luty P?9, kwiecień 12.37, c z e r w « c 12-32-
pażdizi«riik 12.06-

http://iz.br
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„PIEŚŃ N O C Y " w gł. roli 
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Dyrekcja Kinoteatru ..LUNA'' wyznacza cen­
na nsgrode dla osoby podobne! do Dorotby 
MACKAILL. występującej w filmie 

Wkrótce największy film produkcji „Sowkino" 
całkowicie mówiony i s u w a n y n r fCE^Efill fOSYlSkfTO 
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Radnych miejskich zdesygnacji 
proponufe związek izb przemysłowo-handlowych. 

(i) Jak się dowiadujemy, w Warsza­
wie odbyło się posiedzenie komisji dla 
spraw samorządu terytorialnego przy 
związku izb przemysłowo • handlowych. 
Komisja ta odbyła specjalne posiedzenie 
z tego względu, iż, jak wiadomo, sejm, 
który ma się zebrać w dniu 1 grudnia, 
zajmie się, między innemi, również pro­
jektem nowej ustawy samorządowej. 
Z tych więc względów związek izb za­
mierza złożyć kilka swych projektów. 

Z szeregu uchwał, jakie powzięto na 

posiedzeniu, wymienić należy przede­
wszystkiem postulat, aby tylko 7 5 pro­
cent radnych w przyszłych radach miej­
skich było wybieranych na podstawie 
bezpośredniego głosowania, 25 proc. na­
tomiast powinny być desygnowań* 
przez organizacje gospodarcze. 

Następnie zakreślono projekt nowe­
go ustroju samorządów w tym kierun­
ku, aby gmina miejska zajmowała się 
wyłącznie, poza sprawami administra-

>jnemi, lylko działami o charakterze 
ażytecznoścl publicznej, ośwlatowo-kul-
turalnym i opieki społecznej. Jakakol­
wiek inicjatywa w zakresie powoływa­
nia i prowadzenia przedsiębiorstw miej­
skich, obliczona na zysk, powinna być 
z działalności samorządu wyeliminowa­
na i pozostawiona władzom państwo­
wym. 

Wnioski powyższe przekazane będą 
właściwej komisji sejmowej. 

Organizacja handlu polską wełną. 
tsntraine targi n> Poznaniu. 

Warszawa, 1 9 listopada. 
(F) Jak wiadomo, wskutek pole­

cenia komitetu ekonomicznego mini­
strów Bank Rolny mial zorganizować w 

porozumieniu z rolnictwem i kupiec-
twem specjalną centralę do handlu weł­
ną. Instytucja ta miała posiadać kapi­
tał, złożony w 40 proc. od przemysłów. 
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Cyfry buttsfowe w październiku. 
Warszawa, 1 9 listopada. 

(F) Wedle ogłoszonych danych o do­
chodach i wydatkach budżetowych w 
październiku r. b. należy stwierdzić, że 
niedobór, jaki wykazywało pierwsze pól 
rocze roku budżetowego 1 9 3 2 - 3 3 było 
nieco większe, niż niedobór w drugiem 
półroczu roku budżetowego, który roz­
począł miesiąc października. Przyniósł 
on znaczne zmniejszenie deiicylu do 10,6 
milj., t. j . około 5 proc. sumy wydatków. 
Pierwsze półrocze jest z reguły mniej 
wydajne pod względem dochodowym, 
iednak niedobór nie przekraczał 10 pro­
cent wydatków i był zawsze z łatwością 
pokrywany przez rząd z rezerw skarbo­
wych. Spadek deficytu w październiku 
W porównaniu z wrześniem nastąpi! 
i deki znacznemu zwiększeniu dorho-
-ów z sumy 154,2 milj. do 1 7 7 , 8 mil)., 
fdyż wydatki nietylko nie zmnieiszyly 

się, lecz .wykazały nawet lekki wzrost o 
blisko 6 miljonów. Wzrost dochodów 
nastąpił w październiku w dwuch gru­
pach, a mianowicie: administracji i mo­

nopolach. Zwyżka wydatków w paź­
dzierniku nastąpiła przedewszystkiem w 
grupie administracyjnej oraz w niektó­
rych dopłatach do przedsiębiorstw. W 
ciągu pierwszych 7 miesięcy roku bud­
żetowego 1932-33 dochód budżetowy 
wyniósł 1 .184.6 milj. zł., a więc dość 
znacznie mniej, niż w tym samym okre­
sie roku poprzedniego. 

Spadek wykazały wszystkie trzy gru­
py dochodów. Stosunek dochodów i 
wydatków, osiągnięty w pierwszych 7 
miesiącach roku budżetowego 1932-33 
do sumy ustalonej w budżecie na cały 
rok budżetowy, przedstawia się nastę­
pująco: dochód administracyjny stanowi 
51 ,4 proc. budżetu, spłaty przedsię­
biorstw 20,3 proc, wpłaty monopolu 
52,9 proc, wydatki administracyjne 53,6 
proc, dopłata do przedsiębiorstw 59,1 
proc Jak widzimy, zarówno dochody 
jak i wydatki budżetu nie osiągnęły pro­
centu teoretycznego przypadającego na 
7 miesięcy, który wynosi 58,3 proc. 

Diwiek"WT 
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„Pożądana" 
W roi. dów.: Dorothy MACKAlLL. Włcłor YARCONI. Iwan SIMP-

SON. lohn WKAY. Kali HAROLD. - Nadprogronn ! Aktualności krajowe, 
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ców, a w60pr . od kupieclwa i rolnictwa. 
Prowadzone przez Bank Rolny prace w 
kierunku założenia tej centrali wykaza­
ły, że xv obecnych warunkach gospodar­
czych fest to niemożliwe. -Z- tego też 
względu Bank Rolny, na skutek inicja­
tywy dyrekcji Targów Poznańskich, 
zwoiat konferencję gospodarczą, na któ­
rej w obecności przedstawicieli zainte­
resowanych sfer gospodarczych ustalono 
następujące zasady obrotu wełną pocho­
dzenia krajowego. 

Obrót ten koncentrować się będzie 
wyłącznie na Targach Poznańskich. Pro­
wadzone będą doroczne targi oraz jar­
marki wełny. Targi porozumiewać się 
będą z instytucjami, celem zorganizowa­
nia w miarę potrzeby lokalnych jarmar­
ków wełny. Od dokonanych tranzakcyj 
Targi będą pobierać prowizję do 5 proc. 
wartości sprzedawanej wełny. Dla na­
wiązania kontaktu i zapewnienia intere­
sów rolnictwa i przemysłu, działać bę­
dzie przy międzynarodowych targach 
specjalny komitet, K t ó r y będzie się skła­
dać z przedstawicieli Banku Rolnego, 
Polskiego instytutu wełnoznawczego, ko­
mitetu dla spraw owczarstwa, związku 
hodowców, przemysłu włókienniczego i 
zarządu Targów. Wełna dostarczana na 
targi będzie badana przez polski insty­
tut wełnoznawczy. Zaświadczenia kra­
jowego pochodzenia wełny wystawione 
przez instytut do tego upoważniony, bę­
dą miały moc obowiązującą na całym 
terenie państwa dopiero po zweryfiko­
waniu przez zarząd Targów Poznań­
skich. Wystawiane zaświadczenia będą 
ważne przy wszystkich dostawach rzą­
dowych, samorządowych i przy udziela­
niu zezwoleń na bezcłowy przywóz weł­
n y z zagranicy. 
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OTYLI ŻYJ A KRÓCEJ-
Ich serca, obłożone wata tłuszczu pracuia 

l wysiłkiem. wvczerpu|a się 1 bdm.iwiaU po­
słuszeństwa wcześniej. 

Otyłość spowodowana Iest *ła przemiana 
materii oraz zaburzeniem czymnsci gruczołów 
dokrewnvch. 

Tylko zioła Magistra Wolskiego . PoBrosa" 
zawierają lod organiczny w postaci rośliny 
morskiej Yahanga. który wpr iwjdzony Jo or­
ganizmu pobudza gruczoł tarczowy do należy­
tej pracy, powodulac szvbkie spalanie nad" ler« 
nego tłuszczu. Sa one skutecznym środkiem 
przeciwko otyłości I nie wymagają specjalnej 
diety. 
Zioła ze znak. ocłir...DEfiROSA4'i-ena nud. zł 4 
Do nabycia w aptekach, drogeriach (skład ant.) 
lub wytwórni: Magister Wolski, Warszawa, 

Złota 14. 
Objaśniające broszury wysyłamy bezpłatnie. 
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Oczyścić atmosferę w piłkarstwie. 
Dziś w Warszawie obradują przedstawiciele klubów ligowych. 

Reasumując dotychczasową historję 
ligi, stwierdzić należy, iż rok rocznie 
u schyłku sezonu powtarzają się pogłos­
ki o przekupstwie graczy ltp, aferach, 
które okazują się niejednokrotnie fakta­
mi. 

Afery następowały jedna po drugiej. 
Rozpoczęło Polskie Kolegjum Sę­

dziów głośną swą politykę, zmierzającą 
do utrącenia Cracovii. Że fakty przez 
nas podnoszone były oparte na pewnem 
podłożu, potwierdziło wiele głosów wy­
bitnych sportowców ogłaszanych na ła­
mach prasy. 

Dalszym etapem panoszących się a-
fer, była głośna przez nas ujawniona 
sprawa Maurera i Smoczka w związku 
z spotkaniem z Pogonią. I tu wykaza­
liśmy prawdziwość naszych twierdzeń, 
niezachwianych przez błahą treść „spro­
stowania" ujawnionego prowodyra. 

ZNANY X UMYWANY 
PRZEZ CAEY SW1AT 

Egzekucja długów ros. 
Zjazd wierzycieli w Paryżu. 

Warszawa, 19 listopada. 
• (F) W grudniu odbędzie się w Pary­

żu pierwszy zjazd delegatów związku 
wierzycieli złożonych z przedstawicieli 
20 państw. Zjazd będzie sensacją poli­
tyczno • gospodarcza, gdyż na porządku 
dziennym znajduje się SPRAWA WY­
STĄPIENIA ZBIOROWEGO PRZECIW 
SOWIETOM OBYWATELI NIESO-
WIECKICH Z PRETENSJAMI O OD-
SZKODOWANIE ZA NACJONALIZO-
WANIĘ ICH MAJĄTKÓW, uchwalenie 
środków, któreby pozwoliły na poszuki­
wanie funduszu i majątku b. osób praw­
nych rosyjskich, znajdujących się poza 
terenem sowietów i wreszcie sprawa 
stworzenia trybunału międzynarodowe­
go do załatwiania sporów między nie-
obywatclami sowieckimi a Rosją So­
wiecką* 

Jubileusz szkoły 
zawodowej. 

Dziś, w niedzielę dnia 20 listopada 
cech rzeźniczo-wędliniarski w Łodzi 
obchodzi uroczystość dziesięciolecia ist­
nienia własnej szkoły dokształcającej za­
wodowej. 

Po nabożeństwie w kościele Matki 
Boskiej Zwycięskiej i kościele św. Jana 
o godz. 12 w poł. odbędzie się uroczysta 
akademja w gmachu cechu przy ulicy 
Kopernika 46. 

Na akademji tej podstarszy cechu ł 
przewodniczący rady nadzorczej szkoły 
p. Andrzej Lutrosiński wygłosi referat 
p. t. „Powstanie i rozwój szkoły zawo­
dowej", a kierownik szkoły p. B. Szwalm 
odczyt p. t. „Rzemiosło", a szkoła zawo­
dowa". Następnie jeden z uczniów wy­
głosi przemówienie, poczem odbędzie się 
wręczenie dyplomu oraz popisy uczniów. 

Szkoła zawodowa rzeźniczo-wędli-
niarska mieści się w lokalu przy ulicy 
Wólczańskiej 117. W roku 1929 zakład 
len otrzymał koncesję w ministerstwie 
wyznań religijnych i oświecenia publicz­
nego. 

ŁÓDZKI INFORMATOR KOLEJOWY 
najdogodniejsze połączenia 

z Lodzi I clo Lodzi 
w/ażny do ni maja 1933 r. Zawiera 30 KU­
PONÓW ULGOWYCH do kin Casino. Luna 
Palące. Do nabycia w Biurach „Orbisu", 
Piotrkowska 65 i Nowomiejska 2 oraz w ka­
sach wyżej wyni. kin. 

CENA 50 GR. 

W ślad za powyższemi idą dalsze 
wyniki, które mogą być potwierdzeniem 
o kartowaniu ich zgóry. 

Należy tu spotkanie Polonja — Ruch 
2:1, gdzie kilku mieszkańców Domu A-
kademickiego w Warszawie miało być 
świadkami przekupienia drużyny Ruchu. 

Następnie mecz Polonja — Legja 1:0, 
który również, według oświadczeń 
świadków, miał być zgóry umówiony. 

Kulminacyjnym jednak punktem był 
mecz Czarni — Ruch 6:1, gdzie uzasad­
nieniem podejrzeń w kierunku poddania 
się drużyny znajduje swój wyraz w wy­

mownej ilości goali oraz faktów, jak po­
wiadomienia Peterka o odwołaniu zawo­
dów, i prawdziwie ułożony przebieg me­
czu z systematyzenem przestrzeliwa-
niem aż 2 rzutów karnych. 

Obradujące dziś władze P.Z.P.N. mu­
szą z całą stanowczością wystąpić prze­
ciwko winnym. 

Tylko energiczna i natychmiastowa 
„czystka" panujących stosunków może 
spowodować, iż ogół sportowców pol­
skich zachowa dla piłkarslwa polskiego 
należne mu dotychczas a mocno obecnie 
zachwiane zaufanie. S. G. 
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Palące. 

DobranorTwiedniu. 
Jack Buchanan, świetny artysta filmowy, raz 

tyJko występował na ekranach łódzkich, ale 
pozostawił po sobie niezapomniane wrażenie, 
w „Monde Carlo", jako partner Jeanette Mac 
Donald dał się poznać z najlepszej strony. Wy­
tworny, 100-procenlowy mężczyzna, zyskał sobie 
wszystkich miłośników kina. Niestety, nic wi­
dzieliśmy go już dawno i dlatego zapowiedź no­
wego filmu z nim musiał wzbudzić najwyższe 
zaiiwlereaowanie. 

Tym razem występuje on w roli rotmistrza 
pTroji austriackiej, w filmie „Dobranoc Wiedniu". 
Tyituł wskazuje, jakie jest tło filmu. Ale treść 
zupełnie odmienna od wszystkiego, cośmy dotąd 
o.Ilridaili. Ujrzymy tu Wiedeń w trzech okresach: 
jako najweselszą stolicę przed wojna* jako zmar­
łe miasto w czasie wojny i jako mineto nowe— 
po wcffaie. Na tem Ua zręcznie powiązana intry­
ga miłosna. 

Koszmarne lata wojny, obrazy niedawnej 
jeszcze przegłos ci, później smutna dla Austrii 
rzeczywistość; rozgromiona ajrmja powraca do 
domu. Nema jut dworu cesarskiego, ani wspa­
niałej księżniczki. I nic nfe zmąci szczęścia 
biednej Viki 1 pięknego b. rolmiBtrza sławnej 
gwatdji cesarskiej. Przebajeczny ten film ujrzy­
my niebawem w kinie „Palące". 

W. 
{NI 

PUDER 
NARCISSE 

P\I?1S 

Z WOLNEJ WSZECHNICY POLSKIEJ. 
W niedzielę, dnia 20-go b. m., o godzinie 

10.30 ra.no odbędzie się w sali posiedzeń rady 
miejskiej uroczyste zantknlecie I-go kursu piodftraj 
dla księgowych Wolnej Wszechnicy Polskiej i 
otwarcie II-go kursu tegoż studjum. 

•BBIfl 813 urn 

Salon mód 
R ó ż a S y r k i s o w a 

Piotrkowska 88, tel. 129-71 
zawiadamia, i i z dniem dzisiejszym 46—640 1 
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„Luna 

Pożądana. 
Ostatnia premjera w „Lunie 1 ' , film p. t. „Po­

żądana*', jest największym sukcesem, jaki osią­
gnęła w ostatnich latach kinematografia, FilLm 
o jjupelnie nieznanych dotąd motywach. Nowe 
tło, wręcz oryginalna treść, nieznane zupełnie 
środowisko. 

„Pożądania'' — to Mm, Ilustrujący dramat 
kobiecy wśród przestępców, wyrzuconych przez 
społeczeństwo w kraju, gdzie cnota jest niezna­
na, na wyspie, odległej o 10-000 km. od wymiaru 
sprawiedliwości. Na te) wyspie, która nie uzna/je 
praw ludów cywilizowanych, zbierają się naj­
gorsze szumowiny społeczne: generał meksykań­
ski, adwokat, który wykołeił się i spadł na dno 
życia, kapitan statku, który spalił swój parowiec 
wraz z pasażerami, by wiaąć premie asekuracyj­
ną, międzynarodowy aferzysta, ścigany przez są­
dy całego świata. Oto towamzystwo, które będzie 
się mordowało wzajemnie na widok białej kobie­
ty, rozpalaj;ącej zmysły. 

Największą atrakcją filmu jest Darothy 
Maickail. 

MARLENA DIETRICH W FILMIE „BLOND 
VENUS". 

Marlena Dietrich zuuwdziiecoa iwą kanjerę 
przypadkowi. Reżyser Stemberg poszukiwał ar­
tystki, któraby mogła zagrać główną rolę w fil­
mie „Błękitny Anioł''. Proponował tę role dwum 
słynnym gwiazdom amerykańskim, ale obie od­
mówiły, wówczas Stemberg zaczął szukać ja 
kiejś zupełnie nieznanej adeptka któraby mogl: 
zagrać tę rolę. 

Stembeng przyjechał do Berlina. Tu dnian 
i nocami robił próbne zdjęcia z setkami adeptek, 
ale nie mógł znaleźć odpowiedniego typu, •— 
W końcu postanowił powrócić do Ameryki, zole-
chęcony bezowocnemi poszukiwaniami. 

Os lat ni wieczór w Berlinie postanowił spę­
dzić w teatrze. Spóźnił s:ę na przedstawienia, 
/resztą nie zwracał na to większej uwagi, pragnął 
jedynie rozerwać się trochę po żmudnej codzien­
nej pracy. Al . artystka, grająca główną rolę 
przykuła jego uwagę. Był to właśnie taki typ, 
jakiego poszukiwał oddaiwna. Tą artystką była 
właśnie Marlena D:ełwch. 

Sternberg posiał jej wówczas bilecik i proś­
bą, by przeszła na próbne zdjęcia, Wielki reży­
ser nie omylił się. Ju* w swym pierwszym filmie 
„Błękitny An:ol" Marlena wykazała, żcnietylko 
jest. fascynującą kobietą, ale także niepospolitą 
artystką. 

W ostalnim filmie „Blond Venus" w dosko­
nalej obsadzie z Herbertem Mashallem i Gary 
Grantem na czele, Marlena śpiewu 4 piosenki.,. 

ODCZYT W SALI GEYERA. 
Sekcja kulturalno - oświatowa przy klU D I'* 

firmy Geyer podaje do wiadomości, że we wto­
rek, dnia 22 l:<stoipada 1932 r. o godzinie 7.15 
wieczorem przy ul. Piotrkowskiej Nr. 295 w sali 
teatru Geyera zostanie wygłoszony przez prof. 
Józefa Jamroza odczyt na temat: „Gazy bojo­
we 1 obrona przeciwgazowa". 

Odczyt ten będzie ilustrowany liczne mi 
przezroczami 

W dnu odczytu bilety można nabywać przy 
kssie teatru Geyera. 

Usuwa 

ZMARSZCZKI, 
zapobiega tworzeniu się nowych, 
utrzymuje czystą, gładką cerę i na­
daje jej świeży młodzieńczy wygląd 

PERl?ECTION. 

•a 

Sprzedają pierwszorzędne perfu Yfi 
merje i składy apteczne. Ś{* 
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TYDZIEŃ CHUSTEK DO NOSA W KONSUM1E 
PRZY WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURZE. 

Jedyny w mieście nasz cm dom towarowy 
..Konsum" przy Widzewskiej Manufakturze (Ro-
'.ricińska 54, dojazd tramwajami 10 i 16) jest bez­
względnie jedną z najbardziej popularnych placó­
wek handlowych w n&szera mieście. Inicjatywa 
handlowa dyrekcji Konsumu zdobywa jej coraz 
większe uznanie. Dowodem tego jest olbrzymie 
zainteresowanie, . jakie obudziła w społeczeń­
stwie łódzkiem koncesja, uzyskana przez Kon-
sum przy Widz. Man. aa wv»yłkę paczek poczto­
wych do Rosji — Z. S- R. R-

Bieżący tydzień w Kon umie upłynie pod 
znakiem taniej sprzedaży wszelkiego rodzaju 
chustek do nosa, najwyższej jakości, we wszel­
kich deseniach i kolorach, dla pań, panów i dzie­
ci, Kooium poleca także resztki, braki i sekunda 
wyrobów Widzewskiej Manufaktury oraz znane 
ze ewaj doskonałości towary marki. „O.K.4', któ­
re sprzedaje po cenach ściśle fabrycznych. 

Olbrzymia frekwencja kupujących jest na»-
wymowTiiojszyrn dowodem, że Konsum przy Wi­
dzewskiej Manufakturze iest najtańszem źródłem 
zakupu w naszero mieście. 

Boisko Crscouii 
nie będzie zamknięte. 

Nasz warszawski korespondent tele­
fonuje: 

Ha piątkowem posiedzeniu Zarządu 
Głównego Ligi rozpatrywany byl wnio­
sek Wydziału Gier i Dyscypliny w spra­
wie zamknięcia boiska Cracoyii na prze­
ciąg jednego roku za niedopilnowanie 
porządku na zawodach Cracoyia — 
Warta i dopuszczenie do ekscesów po 
meczu. 

Wniosek Wydz. Gier i Dysr ,igi zo­
stał przez Zarząd jednogłośna odrzu­
cony. 

Ma temże posiedzeniu zastanawiano 
się nad wnioskami, zgłoszonemi na nad­
zwyczajne zebranie Ligi, które odbędzie 
się w dniu dzisiejszym. 

Dłuższą dyskusję wywołał w szcze­
gólności wniosek o wstrzymanie degra­
dacji z Ligi na przeciąg dwóch lat. 

Zarząd uchwalił, że wniosek ten nie-
' ma racji bytu, natomiast jedynem wyj-
j scicm z obecnej sytuacji byłby podział 
drużyn ligowych na dwie grupy. 

U waga sportowcy! 
Wynik decydującego meczu o wej­

ście do Ligi Legja — Podgórze oraz wy­
niki pozostałych spotkań ligowych wy­
wieszone zostaną w naszem oknie wy-
stawowem o godz. 14.30. 

Przedostatni tydzień 
rozgrywek ligowych 

W dniu dzisiejszym w przedostatnim 
tygodniu rozgrywek ligowych odbędą 
s'ę w kraju następujące mecze: Craco­
yia — Leg;,a w Krakowie, Czarn> — 
Warszawianka we Lwowie i Polonja — 
22 p. p. w Warszawie-

Mecze dzisiejsze posiadają decydu­
jące znaczenie gdyż niewątpliwie padnie 
rozstrzygnięcie tak w górnej jak i dol­
nej części tabeh ligowej. 

Z ogromnem zainteresowaniem ocze­
kiwany jest w szczególności wynik me­
czu krakowskiego, gdyż w wypadku 
przegranej Cracoyii. ŁKS będzie miał 
poważne szanse na uzyskanie tytułu 
mistrza. 

Dziś w Częstochowie 
decydujący mecz o wejście 

do Ligi 
W dn'u dzisiejszym o godz. 12-ej 

przed południem rozegrany zostanie w 
Częstochowie trzeci decydujący mecz 
płkarski o wejście do Ligi między Le­
gia poznańską a Podgórzem z Krako­
wa. 

W wypadku, o He po normalnym u-
ply\v'e czasu gry wynik meczu będz'e 
brzmiał remisowo, gra zostanie przedłu-

! żona na dwa razy po 15 minut, a jeśli l 
' w tym czasie spotkanie n'e da decydu­
jącego wyniku wówczas gra przedłużo­
na zostanie aż do, decydującej bramki. 

Obie drużyny przygotowały się do 
spotkania bardzo starannie. 

Drużyny przybyły do Częstochowy 
już w dniu wczorajszym. Zainteresowa­
nie spotkaniem w Częstochowie > w 
miasteczkach okolicznych jest olbrzy­
mie. 

Meczem kierować będzie ?odzian»n 
o. Rettig. 

http://ra.no
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F u t r o g ł ó w n ą o z d o b ą 
Płaszcz tegoroczny nie różni się wiele od zeszłorocznego.—Moda jest 
dostosowana do czasów kryzysowych.—Apaszki, rękawiczki, pantofle 

(D Na jesień i zime przepisuje moda 
klłka rodzajów okryć. Może to być 
płaszcz przybrany futrem, może też być. 
wprawdzie u nas mniej lubiany, ale za­
granica, bardzo popularny kostium zimo­
wy, i wreszcie — solidny płaszcz fu­
trzany. 

Płaszcz jesienno-zimowy, najczęściej 
w kolorze ciemnym (czarny, bronzowy, 

clemno-bordo lub cierruno-szary) przy­
brany jest suto futrem. Krój ma nad wy­
raz prosty, lekki klosz u dołu, wcięty w 
talji. Rękawy, często z futra, najcięśuiej 
opatrzone bufką futrzaną lub epoletami 
kołnierze kombinowane z klap. krawa­
tów, kokard ł t. p. Futro najczęściej pła­
skie. Wyjątek stanowią lisy. które jako 
przybranie na płaszcz są obecnie bardzo 
modne, skoro je fantazyjnie upiąć, tak, 
ie biegną wzdłuż zapięcia 1 otaczają całą 
z futra, zawsze wykazujące skłonności 
do urozmaicenia, wreszcie prześliczne 
figurę. Jest to zresztą moda dla kobiet 
bardzo eleganckich l bardzo bogatych. 

kowania, lekkie wcięcie w pasie i nie­
wielki klosz u dołu nadają mu modmą 
linję sylwetki. 

Rękaw przyciąga I tu naszą uwagę. 
Rozszerzenie nad lub poniżej łokcia jest 
wskazane, kołnierz duży układa się 
miękko wokół szyi. Najwięcej noszone są 
futra w kolorze czarnymi, przyczem łą­
czenia czarnego futira z innym kolorem 
są mniej wskazane. 

Paryż szaleje za futrami, które zmie­
niają swój naturalny kolor w farbiarni: 
gronostaj na bronzowo. foka na grana­
towo, krety na zielono. Nie jest to zbyt 
praktyczne, ale przyznać trzeba, że bar­
dzo efektowne. 

U nas natomiast najchętniej nosi się 
karakuły, lanki brcitszwancowe, karaku­
łowe, piżmowce i brzuszki piżmowców. 

Galanterja futrzana zajmuje dużo 
miejsca w dziale futer. Właściwie może­
my słę już upodobnić do mieszkańców 
krajów północnych: kapelusik często z 
futra lub przybrany futrem, mufka lub 
futrem, suknia przybrana futrem I t. p. 
A ponieważ na szczęście futra bardzo 
torebka z futra, rękawiczki bramowane 
staniały — wszystkie te ozdoby są dziś 
dostępne. 

Co się tyczy natomiast sukni — wi­
dzimy jaknajdalej posuniętą oszczędność. 
Nigdy jeszcze nie starano się pod tym 
względem o dostosowanie mody do wa­
runków ekonomicznych, jak to się dzieje 

Ponieważ tych ostatnich jest coraz mniej, 
znajdujemy w modzie doskonałą namia­
stkę futra w postaci pluszów desenio-
wych, wytłaczanych. Pelerynka lub bo-
lerko. wreszcie rękawy czy też aplikacjo 
na płaszczu sukiennym z deseniowego 
pluszu, dają miłe połączenia. 

Krótkie kostjurny mogą być nie tyl­
ko w kolorze czarnym. Kolor „brie" lub 
zielony nadaje się do tego celu znako­
micie. 

Płaszcz futrzany na ulicę nie ulega 
tak szybkim przemianom mody, jak In­
ne części naszej garderoby. To też 
płaszcz tegoroczny nie różni się wiele od 
zeszłorocznego: długość jego jest umiar-

dzisiejszy. Każdy dobry kawałek mater­
iału można zużytkować, o ile szyie się 
suknię w domu i robocizna nie kosztuje 
dużo. 

W pierwszym rzędzie należy pomó­
wić o aktualnych sukniach, wkładanych 
nych pod płaszcz futrzany. Futrzany 
płaszcz, jak już zaznaczyliśmy, spełnia 
dziś bardzo rozległe funkcje. Nosi się go, 
nie jak dawniej „od parady", lecz na co-
dzień. Należy jednak pamiętać o tem, źe 

Cloni. mamy ozdobnie wykrojone w de­
seń dziurki. 

Modna biżuteria iest doprawdy prze­
śliczna. Szeroki pas metalu stanowi bran-
zoltjkę. Jest on najczęściej gładki i szero­
ki na pół dłoni, czasami cyzelowany.,Na 
przedpołudnie najczęściej nosi się pa­

ciorki z drzewa lub galalitu. Żadna ele-
.ganoka kobieta nie włoży przed połu-
J dniem błyszczącej biżuterii. Zresztą bi­
żuteria jest dziś dziełem sztuki, a nie le­
gitymacją zamożności. Potrójny naszyj­
nik z kamieni, imitujących kość słonio­
wą, nawlekanych razem z płytkami zło­
ta do sukni czarnej, czarne kulki z jedwa­
biu i półksiężyce do sukni jasnej, wężo­
we zwoje srebra i t. d. — oto w czem 
wyraża się dobry smak l gust pani. 

obecnie. Osiadamy dziś suknie, zesta­
wione - dwu i trzech rodzajów mater­
iału. 

Oórna partja bluzki i rękawy są z in­
nego materiału, niż pozostała część suk­
ni. To też obecnie można przerabiać każ­
dą zeszłoroczna suknię, nawet te daw­
niejsze, które z dawnych czasów prze­
chowywane były w garderobie po dzień 

E E L . D E 
Puder Wytwornej Pani 

Idealnie przylega do twarzy 
pięknie matuje cerę. 

Subtelny zapa h 
DORIN-PAR1S 

nie można pod futro włożyć bylejaklej 
sukni. Futro, niezależnie jakie ono bę­
dzie, iest stylową częścią garderoby, a 
wlec suknia noszona pod płaszczem nie 
może być bez styłu. 

A wiec jaką suknię ubrać pod płaszcz 
futrzany? 

Na porę przedpołudniową kostium; 
trykotynowy lub spódniczkę wełnianą 
s-nortową, do tego lekką bluzkę, a na 
bluzkę kamizelkę włóczkową. Poza tem 
zostaje duży wybór sukien wełnianych, 
z bouclc, kreponu, jersey lub lindskiego 
aksamitu w prążki. 

Wchodząc do sklepu po zakupy, czy 
też do kawiarni, pani rozpina płaszcz. 
Chodzi więc o to. aby odwijając poły 
płaszcza' zaprezentowała sie korzystnie. 
Pamiętać o tem należy również, dobie­
rając suknię do koloru podszewki płasz­
cza futrzanego. 

Eleganckie suknie popołudniowe l wie­
czorowe są w tvm roku często przybie­
rane tiulem, który w połączeniu z Jedwa­
biem wywołuje niezawodny efekt. 

Suknie1 w ten sposób kombinowane 
cieszą się tem większem powodzeniem, że 
można je równie dobrze nosić po połu­
dniu, gdy idziemy na skromna herbatkę, 
iak l na skromniejsze przvjecle wieczo­
rowe. Tiul nadający całości pożądaną 
lekkość..powinien być jednak mocny, a 
więc niezbyt cienki. 

Kombinuje się go nltevlkn z modne-
m! jedwabiami, jak crepe-marocaln. „Fln-
•nisol". czy krepowanym ..clo-clo". ale 
'akże z georgettą i jedwabnym aksami 
tem. 

Może wlec być suknia z aksamitu 
którego pasv przecinają też tiulowe rc-
kawy,.'zaś przy staniku tiulowa kokarda. 
Albo też suknia z georgetty z wstawka­
mi tlwiowemi przy kimonowym karczku. 
1 wreszcie suknia z crepe marocaine — 
karczek i rękawy trzech czwartych dłu­
gości zrobione sa z tiulu. 

A teraz omówimy niektóre drobiaz­
gi. Apaszka jest w roku bieżącym dalej 
modna, ale ustenuie ona zwolna mieisca 
wąskiemu pasowi kolorowego peau d'an-
ge. w kolorze kaoehusza. zawiązanego 
pod brodą lub na plecach kokardą. Rę­
kawiczki modre naiczpśclej sa szyte 
ręcznie. Zamiast wyszycia na wierzchu 

Pantofle, torba l rękawiczki najczę­
ściej dobierane są" w tych samych od­
cieniach. Na wieczór znów są modne pan­
tofelki ze srebrnej skórki. 

łrene. 
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rednicfwo Wysokiego Komisarza Rostinga 
w sporze polsko gdańskim nie powiodło się. — Senat gdański 

wprowadza w błąd opinję publiczną. 
Gdarłsft, 19 l :stopada. 

Cała prasa dzisicisza publikuje urzę­
dowe oświadczeń c senatu o przebiegu 
rozmów, które odbyły 55c ostatnio w o-
becnoic Wysokcgo Komisarza Ligi Na­
rodów nrii^zy Komisarzetn General­
nym Rzpltcj a prezydentem senatu 
gdańskiego. 

Wysoki kom-sarz zaproponował obu 
stronom układ na okres trzech lat w 
sprawie uregulowania wszelkich spor­
nych kwesty! w dziedzinie gospodarczej 
oraz natychmiastowe załafv :cnic spra­
wy wprowadzenia opłat złotowych na 
kolejach oraz zakazów wystosowania 
przez obie strony pism do prasy. 

Według komunikatu senatu prezy­
dent Z-clim ni-al przyjąć propozycje Wy 
sokiego Komisarza Ligi Narodów, ncto-
in'ast Komis:uz Rzoczyposporitcj Po> 
sk !cj zgody rządu polskiego edmówit. 
W tych warunkach prezydent Ziehm 
m-ał oświadczyć, że prowadzenie dal­
szych rokowań i składane dcklaracyj 
jest zbyteczne. 

W związku z tym komunikatem za­
znaczyć należy, że zaproponowane 
przez Wysokiego Komisarza Ligi Naro­
dów t' zw. modus vivend: na trzy lata 
nic zawiera nic innego jak tylko pOgO r . 
szony projekt układu.Jakiego w czasie 
rokowań warszawskich delegacja pol­
ska p r / v ? . L nh. mogła, to też ide ma on 
olip-"io szans na przyjęcie przez rząd 
polski. 

W czasie rozmów, które miały miej-'stronie polskcj n'e zgłosił, rozsiewając 
sce u Wysokiego Komisarza L gi Naro- obecnie w prasie gdańskiej iurormicje 
dów senat swei gotowości przy.ęcia pro o swej gotowości przyjęcia tych propó-

Sowiety przywracają święta 
Moskwa, 19 listopada. iwakacyj zimowych przypada'ą święta 

Dekret rządu sow:cckiego usiana- Pożego Narodzenia według starego sty-
wiaiacy rozkład zaięć w szkołach za- lu. zaś podczas wakacyj zimowych 
wi-cra niezwykle sensacyjne szczegóły, rrrawycli przypadają również ruchome 
Szkol\ wiejskie będą czynne przez 6 święta Wielk ei Nocy. Powyższe zarzą­
du', mając .siódmy d/ień odpoczynku, dzenia uważać należy za poważne, choć 
pomów J/ wieś .świecka przyzwycza w nieoficjalnej formie, uczynione ustęp-
' O I I U jest do świętowania niedzit ;i. Istwo rządu sow :eck ego wobec religij-

V\ akacje z mowę 'będą trwały od 1 n :c usposób onych mas chłopskich. 

począć się między 20 marca a 20 kwie­
t n i w zależności od warunków klima 
tycznych. 

ZDROWIE 

Awanturnicze 
przygody 

p o s ł a — £ ó t a § a 
Warszawa, 19 listopada. 

(St) W bufecie I i U klasy na dwor­
cu głównym w Warszawę zjawił się 
gość niezwykły: był to góral ubrany w 
serdak i kapelusz z sokol m piórkiem,-
..pisane" portki, w ręku trzymał ciupa­
gę. Zasiadł do stołu, jadł i pił. n'e zby­
wało mu ua apetycie. Wreszcie wstał 
przeciągna.1 się i skierował ku wyjściu. 
W tym momencie podbiegł do niego kel 
ner z rachunk em- Uóral wpadł w szal 
i zwymyślał kelnera. 

Jak z pod z :emi zjawił się policjant. 
Przedstawiciel wład/.y mai wiele kło­
potu z n epłacącym jegomościem, który 
szarpał go za klapy i wymyślał- Po dłuż 
szych awanturach wylegitymowano wo 
Jowniczego górala. Okazało się, żc jest 
to . poseł ze Stronnictwa chłopskiego, 
Wincenty Roj. Pizcdi tawł legitymację 
poselską Nr. 249. Pomimo wielkiego 
zbiegowiska jakie wywołały harce a-
wanturn :czego posła - górala, policiant 
musiał go zwolnić. P poseł wytoczył 
się na ulicę, idąc chwiejnym krolrem 

TO BEZCFNNY SKARB DLA WSZYSTKICH. 
Nawet przy największej rozb'.ełności zdań i 

Należy zwrócć uwagę, że podczas różnicy twałopogiądów wszyscy Uidzie zgadzają przez ul cę Bracką, natknął się na mjr. 
" & J J L / * f S ? , i ? 2 ^ T ' * i l c 6 t

 N A ' C E N N I ^ Y ™ I dypl. Franci=ka D., zaczcp ;ł oficera i za 
skarbem na iwiec e i należy go sctczcgóln-.e | „ /~»r:_5L - i POD KOLAMI S A M O C H O N N U . 

Na ulicy Rzgowskiej najecliana zosta­
ła przez, samochód, przechodząca przez 
jezdnię Estera Penczak. żona kupca, za­
mieszkałego orzy ul. Piaseczncj 4. 

Wskutek wypadku Pcnczakowa do­
znała ogólnych obrażeń ciała. Ranną 
opatrzył wezwany lekarz rw-rtowla 

strzec i chronić. Wszvscv ma'my-da:e i okresy I c.zał wymyślać mu- Oficer wezwał pq-
zuioełne£o br?kti apetytu, kiedy dołeglwości żo-J^CJę. poseł Rój Zna'azł się W 10 kom---
łądkowe i ogólny rozstrój dają się nam doUtliwie 
we znaki, czuiemy «-ę zmęczeni i wyozennani. 
Jesłcśmy niedysponowani nie czuiemy s ę zdolni 
ani do pracy, ami do zabawy. Jakakolwiek była­
by tego przyczyna, w większości wypadków 
Ovomaltyni aprowadra MI-tfnę na lensze. 

Ovomrj!tyna nie ieet lekarsłwem, lecz odzyw­
ka witaminowa, zawierająca sube'.ancie n ezbęd- , 
ne dla odżywiania r»ngani-zmu ludzik'ego. Ovomal- ] 

sarjac-e, lecz tu mus^ano go .wkrótce 
zwolnić. Ual&ze jego losy są nam nie­
znane. 

OGŁOSZENIE. 
Syndyk tymczasowy masy upadłości 

mv ..Emanuel I Mendel Jlamburscy" oraz 
współwłaścicieli, masy spadkowe) po zmar­
łym l!tnaniie'u,, J|anibur^klm;-ls rgendla t Mam 
burskiego, adwokat Lenn Poznański, zawiada­
mia niniejszem wierzycieli telie masy. iż w 
sobotc. dnia 26. listopada; \932r.. o godz. 
12-ej w.południe odbędzie sie w Sadzie Okrę­
gowym w Lodzi (Plac Dąbrowskiego 4). Wy. 
dziale Handlowym, zebranie, wierzycieli celem 
wysłuchania sprawozdania syndykata tymcza­
sowego I zawarcia układu, wżg'. zwiazkn 
wierzycieli ł wyboru syndyków ostatecznych. 

O Zajściu policja SPOrząd/Ua protokllł tyna. zwaileziajp.c skuteczni* osłabienie, poma<la 
1 pociągnęła SZOfera C'0 O d p o w i e d z i a ł o ś - 'organizmowi w waJce z choroba. Pozatem dzięk-
al karnet za n iegroźna lazde. (a) \™W « * * < w o . ™»«.<*nton«4 budowie i swemu 

składowi, iwko też dzię-ki «wym zaWom pokar-
imu e>kond'n«owanego I la^woprzyswajinlnego od-
I powiada Ovomaltyna tym wszystkim wy ma Ja-
'niorn, iałt « stanowią obecne warunki wzmożone­
g o tempa życiowego. Ovoma1tyna doprowadza 
cho'emu organiizmowi w skoncentrowanej łormie 

Ir.BJHARDZICI wartościowe substancje od>ywcze, 
[ wyrównując w ten »-o*ób pow»ta'y niedobór. 

Oyomaltyna icet latwoslrawma i działa sku-
Itecznie wiszędze tam gdiie zwyczajne pożywe-

'na lekkieTBWSr̂ * bawełniane. O f i r t r * ' 6 '»•> wy^arcza. Ov->maltync nabyć możni-
KcpubUW .̂iubu«§u. wo wszystkich 

( S s s t f n T B z a h m ) 

do adniin.stracji 
szarka 

J — ; — i R-
r. 'AXIMUM Cl P Ł A l ł 

MINIMUM WĘGLA II 
Renomowane! marki 

a>p'.e>k*ch ł wkładach airtecznych 
31.2 I d r c ^ E T I A C L I ) . Próbki i broszury W Y S Y Ł A bezplat 

r Zarząd masy upadłości firmy ..A. O. Borst" 
: SprVka Akc. w. Zcierzu podaje do wiadomości. 
! że z dn. 1 stycznia I W r. sa do wydzierżawie­

nia następujące oddziały fabrvkł. stanowiące 
własność masy upadłości w Zeierzu: pralnia 
wełny, czesalnla. przędzalnia czesankowa, przę­
dzalnia zgrzebna, szarparnla. tkalnia. ,wvk"ń-
czulnia i furbiarnla. Informacie co do powyż­
szych obiektów reflektaiici otrzymać tnoca w 
kancearjl adwokata Henryka Fćlixa. Lódz. 
Piotrkowska \M). w codz. od 6 do 7 no poł. 
Ofertv pisemne składać należy w kancelarji 
adwokata Henryka Felixa. Lódż. Piotrkow­
ska Nr. YM do dnia 30-go listopada W > r. 
przyczem oferta nowinna ohemiować szczecó-
łowo: obiekt, na który oferent reflektuje, czynsz 
ofiarowany, oraz rodzaj gwarancji na dotrzy­
manie warunków umowy. O termime i mle'scu 
nrzetnrjru wszystkie osnbv. które złożyły ofer­
ty będa powiadomione listami poleconeml. 

Syndyk tymczasowy masy una ll»'<cl 
f-my ..A. O. Oorst" Sp. Akc. w Z K T I Z U 

( - ) Henryk Fcllx, adwokjt. 

IIHIIIIIIIIIIIIHI 
OOLOSŻENIE. 

Sędzia Komisarz nadzorowanej firmy A. 
m Uibanowski" właściciel Józef Urbanowski Za-
S kład Kamieniarski nodaie do wiadomości, że 
m zgodnie z art. 50 Rozporz. Prezydenta Rze-
BB czypnspolitci z dn. 23 grudnia 1927 r. (l)z. 
= Ust. Nr. 3 poz. 2i)) termin ogólnego zgroma-
BB dzenia wierzycieli powyższel firmy wyznaczo-
B ny został na dzień 3 grudnia 1932 o godzinie 
55 11 w gmachu Sadu Okręgowego w Lodzi przy 
m ul. Plac Dąbrowskiego Nr. 5. sala III. 

Udział w ogólnem zgromadzeniu moga 
wzinć wszyscy wierzyciele wpisani na listę 
sprawdzonych wierzytelności przez nadzorcę 
sadowego. Porządek dzienny obelmtiie: 1) 
sprawozdanie nadzorcy sadowego. 2) odczvtn-

1Ż3 nie propozycji układowych ł dvskusia i 3) glo-
Q K sowanie nad pronozvciami ukladowemi. 
55 Wierzyciele, którzyby nie mogli przybyć na 
B i zgrntindzenle ogó ne wierzycieli, na zasadzie 
Bffl art. 52 i 54 przytoczonego nowyżei Rozn. Prez. 
™ Rzeczyposnolitel moga złożyć swoje głosy na 
Hi piśmie, iednakże nodnis na takiem piśmie wi- W 
KB nien bvć poświadczony urzędowo. \Vierzvciele. • 2 Z K t ; I S 7 I I A C V swe głosy na piśmie beda uważani 55 
H za obecnych. ilć 
g | Sędzia Komisarz BOLESŁAW KOTKOWSKI • 

Sędzia Handlowy. 

BHHHHHBHHBHHBMii& 

PIECE 
p i z e n o i n e 1 KnrbenKi 

NA CZYSTYM 
S Z - M O C t E 

Z a k ł a d y C e r a m i c z n e 

S p r z e d a l i 
Wodna I2|U. tel. 105-22 

Frzv«tanłk linb 1S. 
przv zbiegu ul. Przejazd i Wodnej. 
Sprzedaż detaliczna po cenach fabr.: 
..Hydraulika"'. Al. Kościuszki 39. 13. 
Jankowski. Piotrkowska 91. R. Wem-

berg, Piotrkowska 29. 

| nic fabryka. CHĘNIICTNO-łairmaceulyczin* dr. A, 
(\Vaiflder, &p. ikc.; Kraików. 

ODZNACZENIE. 
Długoletni prezes łódzkiego oddziału związ­

ku, nauczycielstwa pok<k ego, p. Tomasz Wasi 
lewsk , został odznaczony Srebrnym Krzyżtn 
Zasługi za działalność na po'.u oswklowem i 
społecznem naszego miasta. 

Jednocześn-ie zestal odznaczony Zl-'tym_Krzy-

SYN ZAMORDOWA OjCA. 
NOWY JORK, 19 listopada. 

W Brooklynie zamordowany zosta! zamożny 
polski przedsiębiorca budowlany Kor.stan'y Kisiel. 

O morderstwo posądzony jest 20-lctni syn 
zamordowanego, którego aresztowano. 

Zamordowany na krótko przed srruercią za-
asekuiowal się na 2Q.l,C0 dolarów. 

TELEPATA. JASNOWIDZ, GRAFOLOG i FAKIR 
Jak wszystkim łodzanom i łodziankoni wia-

•lojno, bawi w Łodizi od dłuższego czasu' iedtO' v 

i najwybitniejszych spółczesńych przedstiw ci«U 
tajemnei w, iędzy Lvk.irów, słynny prof. Saddi 
Sa-id Foaddy. W cipgu swtgo pobytu w 'na«rem \. 
m eście,zdołał sobie ten niezVńwśaay*' lilijiMfiSCl Bi 
j-.snowidz, grafolog i fakir zvskać popularnoić 
w najszerszych sferach społeczeństwa łódzkiego. 
Popularność tę zawdzięcza swym seansom pu-
Mcznym w dolnych salach Filharmonii orar pry­
watnym po-adom w nairóżniejszych troskach ży­
łowych. Nic w tem zresztr. dziwnego, O ile s ę 
•veimie pod uwagę, iż prof Fonddy na podstawie 
badań grafologicznych conajmnUj w 80 proceał 

żem Zasługi wice.pri»zes odilfiilit, p. Jan Braun,. kir i grafolog po odniesionych sukcesach wy-
za działalność na oolu MJONICZNOM. |"eżd}a już w poniedziałek, t. i. jutro Z Łodzi. 

INSTYTUT KOSMETYKI LEKAR 
SKIE.I 1 FIZYKALNLJ TŁRAP.U 

„ M i m a r " 
LÓDŻ, ul. Prez. NARUTOWICZA 9, 

Td. 122-09 i 
pod fach. kierów, lekarsk. przyjmuje 

od 11-2 i od 4 - 8 I 
od 1—2 przyjmuje lek specj. 

30-2 

KRAWIEC 
Kilkuletni współpracownik firmy fie-
lassen i Kazimierski, obecnie PRZYJ­
MUJE U SlŁUlE WSZELKIE ROBO­
TY, wchodzące w zakres krawiectwa 
i wykonuje po cenach bardzo niskich. 
Robota pierwszorzędna, ul. WYSO­
KA Nr. 19. 30—2 

Dyplomów. 

Masażysta 
A. KOŹMIŃSKI 

ZGIERSKA 38. tel. 225-67. 
Wykonuje masaże, leizmcze. chirur­
giczne. ortopedvczne. odtłuszczaiace 
i elektryzacje. - Wypożycza kupicie 

elektryczne. 

ŁÓŻKA METALOWE, dziecinne, wóz 
ki sportowe, sanki, materace, tapcza­
ny i łóżka polowe i t p„ przyjmuje 

wszelkie reperacje 

H K1UIII CEHIUU Ml 
PIOTRKOWSKA 66, w podwórzu 

URZĄD CELNY W ŁODZI 
podate do nublicznej wiadomości, że w dniu 

Kurs OcbroniarsKi 
dla f r e b a n e K 

pod kierownictwem 
PROF. WŁ CZACKIEGO 

rozpoczął sie dnia 5-XI. Zapisy łrwają 
w kancelarji kursów ((i inn. Prznerai. 
Zawadzka 1, w godzinach 6—8 wiecz. 

30—2 ł 

6 grudnia 1932 r. o godz. 10 rano odbędzie sie 
w magazynie koeiowo-celnym Nr. 1 i w ma­
gazynie towarów zatrzymanych przv st. Lódź 
—Kai. Karolewska 53 oraz dnia 7 grudnia r, b. 
0 godz 10 rano w sktadacli wolnocłowych f;r-
my (koleino) ..Warrant" (Wodna I). ..Póln. 
Tow. Transp. i Fksned." (Jerzego 8) 1 „Bank 
Depozytowy" (Listopada 95) 

SPRZEDAŻ 7 LICYTACJI 
towarów niepodietych w przepisanym terminie, 
skonfiskowanych oraz za|ctvch. a mianowicie: 
Silnik, opornik elekt., części maszyn, koła zę­
bate, grafit mielony, wino, likier, wódka, wy­
roby nożownicze, z azbestu, cumelastyki i pa­
pieru oraz odzież, tkaniny jedwabne, bawełnia­
ne, przędza jedwabna, bawełniana, konopna, 
skórki futrzane, szczecina, kufry fibrowe I t p. 

O ile w dniach 6 I 7 grudnia towary nie 
zostaną sprzedane, odbędzie sie powtórna licy­
tacja w dniu 21 i 22 grudnia r. b. o godz. 10 
rano. Spis szczegółowy łowarów wystawio­
nych na licytacje będzie wywieszony w Urzę­
dzie Celnym w wymienionych magazynach 
1 składach wolno-clowych najpóźniej 30 listo­
pada b. r. 

Kierownik Urzędu 
(—) Cicrplckł insp. celny. 

zaprowadza i prowadzi rutynowana 
buchalterka. Warunki przystępne. — 

Uferty sub „Uodziny'\ l">-2 

KREM Al.OMA LIBERTI 
Jedvme KR KM Al.OMA Liberii za­

wiera czynna substancle radinakt\w-
na która nadaie twarzy świeży mło­
dzieńczy wygląd i powodule STOPNIO­
we zanikanie zmarszczek i sł.iłlowań 
skóry, nie wvtwarzaiac nrzvtem SKUT. 
ków ubocznych Krem Al.OMA DOSIA­
da pozatem wytworny zanach. CHRONI 
cerę OD uiemiwch zmian atmosferycz­
nych i usuwa wszelkie pryszcze, .a 
jednocześnie siuiy iako \vvśm ENITY 

podkład pod puder. 

99 zy s t o sc 

WltLKA PROPAGANDA SZ\VA|. 
CARSKICH 

zegarków I budzików kieszon. wyr 
wiecz. szkło 5 lal GWARANCJI 3 95 
świec iyftbl. 4 95. 8.y- i I5.20, 25 na 
r.'k? T Ę S K I E lub dainsk;; h.9\ 1?.5 1 

l s _ ' S iJewi.-ki od zl. I . budziki •>& 7 - R I 
damska <łote 21 50 1 T. d. Rcneracia 
na miciscu. Fabr. zeg Chrmomctrc 

Łódź. Piotrkowska 116. 

1 9 
Piotrkowska 14 celoion 167-15 

orzyimuie cyklinowjnie. drutowanie, 
froterowanie or:z sorzatar.e biur. po­
koi. C Z V S Z C 7 E N L E «/vb. . 

Lokal fabryczny 
z kotłem l parowa maszyna dla 

apretury natychmiast 

poszukiwany 
Oferty do adm. Republiki sub: 

,.H. P. t02'\ 
4 0 - 2 

NowsoSwsra 
KUflACiA 

IRENY CYPERLING 
przy ul. 6-go Sierpnia Nr. I polec: 
kwiaty doniczkowe, cięte, bukiety 

ślubne, wiązanki oraz wieńce 
30-2 

file:///932r
file:///Vierzvciele


S t r . 1 4 : 2 0 . x i 1932 N i 3 2 1 

F E L I C J A R O Z E N T A L 
prosi o zwiedzenie je| 

S a l o n u M o d y D z i e c i ę c e j 
Mlelczarskiego 6 (Szkolna), tal. 189-96 ce lem obejrzenia n a i n o w s z y i h modeli paiyskich i wiedeńskich 

PALETKA — SUKIENKI — UBRANKA) 
Przyjrruje zamówienia z własnych i powierzonych m a t e r j a ł w . 4 0 - t o 

Niniejszym podajemy do wiadomości P. T. Kiijenlów, i e otrzymaliśmy wyłączną sprzedaż na Łódź i woje­
wództwa znanej fabryki kryształów i szkła 

3 0 - 1 0 « J . S T O L L E , N i e m e n 

Prosimy o kierowanie do nss cennych zleceń, które będą punktualnie i solidnie wykonywane 

Warszawiak i Gurman mi Mami Mu, p.oirhowska ai lei. 1 5 1 - 3 9 . 

40—JO 

Dziś wielki wspaniały program obecnego sezonu 1932-33, film p. t. 

O D R O D Z E N I E 
John Bole?, Lupo Mu, Nancy 0Neil. Michał Mark I Syluia N i i n c 

Nad program: W s p a n i a ł a k o m e d i a Vt a i c i f o w a . 
są 

[ Lokale 

POKÓJ umeblowany, 
int. pani do wynajęcia, 
nem. Al. Kościuszki 39. 

słoneczny dla 
ew. I piini-

m. 9. od i—ł. 

RUTYNOWANA korespondentka pol-
>ko - angielska (znajomość francuskie­
go) z piei wszorzędnemi referencjami _ 
oważucj angielskiej firmy, poszukuje.|'i-z,»jmi, spoin.ka do warsztatu *'u 
odpowiedniej posady. Olcrty sub ~ s a r s k J . P.otikowska Nr. 17. N:kj-
.l.inpioy tnent'. Memsk 

LEKARZA dentystę-kę poszukuje tech] 
m.zkn celem współpracy. bgzystoikjuf 
upewni tri Okrty „L>obr; placówka' 

DWUOIOŁNNY POKÓJ z używalnością 
kuchni do wynajęcia. Zachodnia 65. 
m. 4. front. Obejrzeć 10—11 i od 4.3U 
do 7.30. 

NAPIÓRKOWSKIEGO 47/49 3 i 2 no 
koje i kuchna. ftontowe. wygódka 
kąpielowe, w czystym domu. natych 
miast oddam. Wiadomość u dozorcy. 

POIRZIBNE sprzedawczynie i 'ptze- i l C H M K dentystyczny przyimuje cd 
dawcy co akwizycji w sklepach. Pe-j p p | Łkar;y - dentystów roboty Uch. 

wciiy ciłkie. J. Boksenfoerg, Al. I Ma-

l O B S R b l T Z A H e t l O ] 

& & ' 10 J R K O W S K M W \ 

organizuje nowe grupy Angielskiego, 
. jancuskiego 1 Niemieckiego. Zapisy 
codziennie Dyr. J. W. ANUtKSON. 

17 -2 

•>ny za <.hek kilku złotych dzicnr 
Zgładzać się: od 12—4. Główna 62. 
meszk <ll 

.vAUCJA zł. 400. Długoletni kuurc z 
J l-ru opinia poszukuje pracy jako w.-] 
%aseiit. inari-zynier, ekspedient 'ui 
bileter samochodowy. Oierty su'j —j 
L ' i -

PLAG duży wraz z szopami przy ul. 
Naruiiiuisza, blisko dworca w cahśj 
ud c7e4fowo do odnajęcia. Dzwonić 

to". MU.64. od godz. 9-16. 

POKÓJ do wynajęcia, a tamże pos/.u 
kiwany wsp.llokator. 1'oludniowa 3iJ 
front. II p ctro. m. 6. 

POTRZEBNA panienka chrześ. IJinkii. 
Jo sklepu s-poźy wczego. z ca odz-u.-
•lem utrzymaniem. Zgłosić *ie ,<«R'W! 
ka tr 25 l*orn/.ztajn, od 9 C pp 

BARDZO eleg. umebl. pokój o ?-;n 
oknach, z używaln. łazienki i telefonu 
do wynajęcia. Śródmiejska 46, m. 7. 
od 10-12 i 3 - 5 . 

AKWIZYTORZY zdolni do sprze la/v 
ri;a'nej a. ykulu domowego użytku 
a poS/Ukiwim. Zgłoszenia Pils<"ltk e 
• • Nr. fó. m. 5. od 10—1 I 3--.i p. p 

POKÓJ i telef.. obiadami lub bez. 
Piotrkowska 130. m. 5. 
POKÓJ umeblowany z niekrepujaceui 
wejściem, telefonem i wszelkiemi wy­
godami do wynajęcia. Południowa 20 
m. 53. 

OSZlIktjJf. starszej panny 1 <utrvc« 
Jo szycia •".•aiownia sukien .< I raj 

emuci I .nkow«ka 8. 

POSZUKUJE pokoju z klatki schód > 
wej, JcdnookienneKo z woda,, zlewem, 
w okolicy Kopom,ka. możliwie nleu-
meblowanego. Oferty sub „Przyjezd 
ny*' do ..Republiki''. Pośrednicy pożą­
dani 
POKÓJ do wynajęcia z wszelkiemi 
wygodami, nie w\k uczone malżeń 
stwo. Piotrkowska 120. mieszk. 42. 
DO WYNAJĘCIA pokój z kuchnią 
przy ul. Pomorskiej 156, od gospo 
darzą. 

l'l-lk<ZbbNA inteligentna pam.a 
»kr .n-nycli v>\m-iKuń na i g. n uJz 
ko;epri\c;i V eru i-zefistwo it n ia-
rzystk m Oferty do adininistra; i *u.v 

.2*' '.I' 
SI WILWA p m''tniczka tec3r: zno 
den.y*.ykzna r. sł.i<kuje pracy, l e e 
fon 22 -W. 

POSZUKIWANY sprzediwca dla tka 
nln jedwabnych. Oferty uprasza s:e 
składać do administracji Republiki sur-
..J jdwah" 

ZA POŻYCZtNlE 500 Z|. dam rob ite w charakterze robotnka 
w adnrnistiacjl. 

Wiadomos 

DO BIURA skcidu manuf. potrzebm 
praktykant piszący na maszjnie. Jfe 
ty sub ..O. Sp" 
P'l"!>ZUKUJt u V>u akwizyto' . \ t 
Wiadomość Łódź. _ Śródmiejska Nr. 32| 
drukarnia ..Ostoja''. 

KZŁKABLAME swetrów. Przyjmuj 
ubsta^unki i wszelkie reperacje s*v-
trów fabryka swetrów, Północna 9.1 

rawa oficyna 2 wejście, sklep. 

t i A C l N U b C l f ! Zdolni agenci 1 agjnt-
yi i i birdzo do. .ych warunki j .i.o 
,ą lic Igi >s.ć. ul. Srodm;cjv.j BB 
ii V cd i ( — 2 i od 4—8. 

VV\CIIOWAWt/\NI kwalif,koyy.;na 
p • v ; i n i , " . i"u cjami do 3-.efi'jgo 
c.lopczy ka p .-/al wana. Zgłoś, e.i a 
Poinciika 2.;. u w i oficyna 11 wj ticie 
ui l'> n-ięd/y itiflt. 15—17. 
r»»SAHF. może otrzymać pa:;n.i lub 
wd iwa w lland'u Win i Wódek z k;.u 
,ia (JJW zł gotówka, Oferty do adm 

nistr u i M < 

•j 2Ś. 

,'KUEt.SOR gimnazjalny, matematyk, 
przysposabia do matury. Ceny przy-

L pne. bzwonić A)0-10 godz. 5—6. 
ILNŁ iranv.aise ayant encorc que| 

ques heures libres cherche lecons. le' 
20(12 de 9 a H» et 2 a i 

11<UZ|K.|A. który dnia 15 b. m. przy 
kasie Sqdu Grodzkiego ukradł mi oort 
cl. proszę o zwrot dowodu osobiste 

KO. pozwolenia na broń oraz doku 
mcntoyv dla niego bez wartości. Wl.i-| 
dysuw Wanatowski. Przejazd 86 
in. 32. 
i'AM ze Zgierza, reflektująca na ien 
Juży sa onowy obraz w Magazynie 
Sztuki. Lódź, Piotrkowska 117, może 
nabyć takowy bardzo tanio. 
CZYSZCZĘ sufity, tapety oraz ścla ly 
malowane such- — sposobem, nie ku­
rząc, tano. Zawadzka 6. m 21, tełe 
ion 126-68. 
FOTOGRAFOWAĆ sic tanio 1 dobrze 
można tylko w Zakładzie fotograficz­
nym „Salon d'Art'. t ó d i ul. II-go 
Listopada Nr. 2. 6 pocztówek art 4 zł 
PRZYBLAKAL sie pies rasy wilcze] 
Odebrać można za wynagrodzeniem, 
! mowa 87. m. 22. 
[POSZUKUJE wspólnika do Istniejące 

;o już wydawnictwa w dużem mi;ś 
cie z kapitałem 500 zł. Oferty pod — 
P. Z." 

£>KRZYPUX (progr. konserwatorium) 
Jouauowy forupian. alti.wka. or>z 
podstaw teoretycznych udziela Stan!-
ftlW. ł;W«maii. • >r«brz^ftik4 6o(29. M ? 
pisy: poniedziałki, czwartki 5—7. 
iv\L»URAF Berman poprawia wszei' 
\ie charaktery pismu w ciągu 15 lek 
-vi. Zawadzka 19. 
NIEA1KA udziela grunt, lekcji nie­
mieckiego, konwersacji, koresp. han., 
stenografii. Tetef._ 144-76 od 2—4. 
ANGIELSKIEGO udzielam. Jeden 
złoty godzina. Ul. Przejazd Nr. 69 i 
m. 10. 

Do akt Nr. 434 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik ^adu urodzkicgo w Ło­
dzi, rewiru 3-go. zamieszkały w Lo­
dzi, pizv ul. Mielczarskiego 14. na 
zasadzie art 1030 U. P. C. ogłasza, 
ie w dniu 29 listopada 1932 r. od 
godz. 10 rano w Lodzi przy ul. Na­
wrot 92, odbędzie sie sprzedaż z prze 
targu pub icznego ruchomości, ualczA-
cych do firmy „Orso* i składających 
się z 2500 kondensatorów nikowyeh, 
300-tu przełączników i innych, osza­
cowanych na sunie z>. 5.300. 

Łódź, dnia 19 listopada 1932 r. 
Komornik: K. SUZIN. 

LEKCJI i korepetycji udziela ruty­
nowany nauczyciel. Zapółnbriym me­
toda skrócona. Przygotowute dc egza 
minów. Specjalność: matematyka, 
polski.Wólczańska T9, m^l^ fr. parL 
MISS MARY g ^ ^ n g i i , } , Prencti 
and German le»sons. Traugutta Nr. 2 , 
I p.. fr. _ 

Do akt Nr. 1672, 1673 1932 r. 
OGł OSZINIE. 

Ifomoiiilk Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiry. 3 go. zamieszkały w,,̂ .Cr 
dzi. przv ul. Miel .-żarskiego 14. na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. oglasca. 
że w dniu 29 listopada 1932 r. od 
godz. 10 rano w Łodzi przy ul. Na­
wrot 47. odbędzie sie sprzedaż z prze 
targu publicznego ruchomości, należą­
cych do Oskara Plaszke l składają­
cych sie z mebli I Innych, oszacowa­
nych na sume zł. 730+985. 

Lódź, dnia 19 listopada 1932 r. 
Komorniki K. SUZIN. 

ABSOLWENTKA Uniwersytetu War-
szawsk eg • udziela 'ekcvi Fpeclal-| 
ność: polski hchraihk'. łacina. Cenyi 
bardzo przysti-.pne. Tel. 233-57. 

ŹLOfV godzina. Studentka udziela 
lekcji. Wiadomość Piotrkowska Ilu. 
«n. 60. 

PROŚBY, skargi i odwołania pisze ko 
rzystn.e b.uro ..Ursus". Kilińskiego 
(Naprzeciwko A. B. C.) 

iil'1 Y.NOWANA korespondentka 1 sic i N o t i l z a I u i u e h n u i * n l a 
notyp.stkn. pr^y.aźnie biegła w jciy i I n a U K a 1 w y c n o w a n i e no 
ku tiicimeckim może s>e zgłosić, pu 
•iedz alek «'d godz. 4—6 pop. do l,r 
.ny Józtt Sc l ivcd. Łódź , ul. N a r J t c * 
cza 13/1. • 

AKWIZYTORZY na Lódź. wprowadzę 
nl w branży mydlarskiej, poszukiwań 
Oferty listowne z podaniem refere.KJ 
kierować; Warszawska Wytwó-n r 
Mydlą, Warszawa - I^asa. Jasińskie 
K «2-

WVD\WMCJVVU poiskie poszu<r:e 
;'lku uczciwyih inteligentnych o -o-
n-ej puztntacj, pań i panów do .ek-
kiei pracy zewnętrznej na dobrv»n 
warunkach za i.bkowych. Zgłosić -ic 
z ockumenumi ul. Bednarska 26, 
m .18. 

Matrymonialne. 

OSOBA inteligentna szuka posady go-j 
spodyni, zajmie sie samodzielnie ijo-
spodarstwem bez służącej, posiadn 
.świr.dtttwa. Wiadomość Kil.<lsk'ego' 

225. m. 18. . 

PRZEDSTAWiClELA na Lódż poszu 
kuje Malopo'ska fabr. wag. Zgłoszenia 
z podań'em referencyj. Przemyśl,1 

skrytka pocztowa 5. 
OSCBA inteligentna w średnim wieku 
łagodnego charakteru poszukuje nitsej 
sca do samotnych lub dziecka. Ufjrty 
pod ..Samotna''. 
POSADA maszynistki (sty^ pojsuc 
niemieckie] zaiaz z.a pożycziiiio 
zł. K.arcla ?, m. 7, Lont, 4—6. 

DROBNE ogłoszenia w „Republice' 
-a najlepszym i najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron 
Ktu chce: II znaleźć lokatora lub sub 
'okatoia. 2> znaleźć mieszkanie lub 
poiedvńczy pokot. 3) sprzedać nieru 
.li< mość lub rzecz. 4> kupić cośkol­
wiek okazyjnie. 5i dostać posadę T» 
wyszukać pracownika — niewliaj po-
Ja drobne u-Jłos/enm do .Republiki' 

PRZYBtAKAL sie pies wilk, 
kowska H r. Matusiak. 

,t P 

NIEMIECKI gruntowny: konwersacja 
gramatyka literatura, korepetycja, 
handlowa korespondencja, ceny zni­
żone. Pomorska 22. front, 1 p. mlcszk 
4 od 3—4 po pol. I od 8—9 wlecz. _ 

I3ERL1TZA 
met. prawdziwa 8 rok szk. 

Kursy lezyków obcych 
uznane nrzez państwo 

ENGLISH 
FRANCAIS 
DEUTSCH 
ITALIANO etc. 

3rofesorzy cudzoziemcy I spe-
:jalnie wyszkoleni pedagodzy 
Większe grupy dla początkują­
cych po zniżonej cenie. Małe gru 
py. Lekcje prywatne. Szybkie 
rezultaty. Zapisy codziennie od 

12 do 1 I pół i od 6 do 8-ej 
i'róbnc lekcje hez zobowiązania. 

TYLKO 
Piotrkowska 86. m. 9. front. 
!!!Filji w Łodzi nic mamy!! 

• ^ ^ v ^ ' i a » i S ^ M M ^ ^ l m a a j a a i a r i , , n 

(PRZYBLAKAŁ się pies do polowania. 

3HLTNIE poznam pana na stanoWsku 
posiadam własne mieszkanie Sub 
..Skromna blondynka". 

Już otwarty 

P n s t i l u t c ie*Bęa.u. łp 

i * o m a 
6-go SIERPMA Nr. 3, II piętro, Iront. 

Tel. 204-91. 
Godziny przyjęci 10—2 i 4 — 7 po poł 
Usuwanie piegów, wągrów I zmarsz­
czek. — Racjonalny masaż twarzy. — 
Niezawodne wskazówki w dziedzinie 

. P^ICKi^*!"'8 c e r y . : *L'2 

~ L O K A L 
5—6 pokojowy na biuro na Piotrkow­
skiej od Narutowicza do NawrMu 
I piętro front POSZUKIWANY. 

OJeriv sub „Wielkie Przedsiębljr-
stwo'-. 212 

Z dniem dzisiejszym 

Mtm o s i a w s z y s t k i c h 

Do akt Nr. 1373 1932 r. 
OGł OSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 3-go. zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Mielczarskiego 14, na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogląda, 
że w dniu 29 listopada 1932 r. oc" 
codz. 10 rano w Łodzi przy ul. Slcn-

iewicza 52, odbędzie się sprzedaż 
: przetargu publicznego ruchomości, 
należących do Dawida Rabinoyvi:z» 
- składających się z dywanu I lampj 
oszacowanych na sumę zł. 550. 

Komornik: K. SUZIN. 
Łódź, dnia 19 listopada 1932 r. 

Do akt Nr J62 1932 r, 
Oid OSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzk'eeo w Ło­
dzi, rewiru 3-go. zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Mielczarskiego 14. na 
zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
źe w dniu 29 listopada 1932 r. od 
godz. 10 rano w Lodzi przy ul. Sien­
kiewicza 52. odbędzie sie sprzedaż z 
orzetargu publicznego ruchomości, na­
leżących do Władysława Je'enia i 
składających się z mebli, oszacowa­
nych na sume zł. 3.700. 

Lodź, dnia 19 listopada 1932 r. 
Komorniki K. SUZIN. 

Sfrzpiai 
do celu! 

Z powodu obecnego kryzysu Ba' 
Oastroimniczny Główna 50, róg KiLń 
sk :ego wydawać" będzie obiady z 3-ch 
idati. smaczne, obfite, za 70 gr. Kolarja 

UADAME Flszhai.t Parislenne d"oio- od 70 gr. Codziennie świeże flakt i 
nec Puincóis et Conespoiidance Z )in- pulpetami 70 gr. 

I.OuO DI-OII/I)WV biało nakrapiany. Siarę Ró-hńeioatc Prlx inoJeres. 67 Piol.kiw-I Z poważaniem F. SERWAS'SKf. 
Uicie 35, Foriialczyk. 20Uka. app.i JO, teJepiione: 174-70. h . 30^ 

Brr ń fcea 
K c c w c t r r la 

p o l cjl, 
browning 6-clo mm. strz'.!a]ący z me­
talowych naboi do celu. Patent Nr. 
?295, rączka n'klowa. pokryta czaną 
masą ebonitową według rysunku za 
'A. 8.95 wraz z eleganckim futerałem, 
wysyłamy za zaliczeniem pocztowcm 
na listowne zamiw'cn'e. 2 *zt. zl. 16.50 
100 kul mosiężnych zl 3 75. Adresować 

Sz. Skrzydłowcr, Warszawa L 
skrz. poczt. 386. Oddział R. 

Uwagał Browningi nasze nadają vi. 
j również, dzięki specjalnemu urząJzcs 

mu, do strzelania na ptactwo śrutem. 
40-2 



Hs 321 :20 .Xl 

mm Najsrynnlajst* fiwlatowa po-
lekarskie stwierdziły, ie 

7 6 procent chorób 
powsta je x powodu 

O b s t r u k c j i , 
Chory iołądek }o«t główna przyozyną powstania najrozmaitszych ohorób, zanleczysz-

osa krew 1 tworzy ztą przemianę materii 
Słynne od 45 lat w całym Świecie z i o ł a x gó r Harcu Or. Laue ra 
jak to stwierdzili proŁ Berlin. Unlwarąytotu Dr. Martin, Dr. Hoohflaetter l wloln in 
nyehjrybttnyoh lekarzy, są Idealnym środkiem dla uzdrowienia żołądka, usuwają ob 
jak to stwierdzili proŁ Berlin. Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. Hoohflaetter I wloln In-
nyehwybltnyoh lekarzy, są Idealnym środkiem dla uzdrowionla żołądka, usuwają ob­
strukcje, (zatwardzenie), ea dobrym łrodklcm przeczyszczającym, ułatwiają funkcja 

organów trawienia, wzmacniają organizm 1 pobudzają apetyt 
" t

f l ? r H « r « u Dr. Laue ra usuwają olarpienia wątroby, nerek, kamieni 
żGloicjwyah, cierpienia bemoroldalne, reumatyzm i artretyzjn,bóle głowy, wyrzuty iliszaje. 
Zio ła a g ó r Harcu Dr. Laue ra zostaty nagrodzona na wystawaeh lekarakieh 
najwyiwam odznaczeniem 1 flot medalami w Badenle, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, 
Londynie i wielu innych miastaoh. — Tyeląoo podziękowań otrzymał Dr. Laacr 

od oeflb wyleczonych. 
C « a ^ pudelka d UO, pedw. pudełko zl 2.60. Sprzedaj w aptekach 1 składach t p t 

Lokale 

„OEGUZ", Piotrkowska 82, tel. 132-40 

Soleca bez odstępnego, 
ł. 98.— kwartalnie 1 pok. z kuchnią 

od gospodarza. 
Zł. 210.— kwartalnie 2 pok. z kuchnią 
I p.. wygody. 
ZL 310.— 3 pok. z kuchnią wszelkie 
wygody. I p. front. 
Z(. 30.— z klatki schodowej pokoje 
umeblowane. 

DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
z telefonem, * nlekrępującem wej-j 
ściem. Cegielniana 30, m. 7, front 
1 piętro. 
ELEGANCKI pokój frontowy, wszel-
kie wygody. Gdańska 65-a. 1 piętro. 
2 POKOJE z kuchnią (słoneczne) 
wygodami do wynajęcia. Lipowa 48, 
m. 29. od 12—15. 
ŁADNY pokój umeblowany z wygo 
darni do wynajęcia. Piotrkowska 86, 
m. 10. 
POKÓJ z używalnością łazienki wy. 
najmę Panu albo Pani, bardzo tanio 
Lipowa 31, m. 2 2 . Ryza. 
2 POKOJE umeblowane, nadające «ic 
ua biuro, odnajme- Narutowicza, front 
1 piętro, centralne ogrzewanie, telefon 
Oferty: „Czysty dom', 
PRZY inteligentnej małej rodzinie jest 
wygodne pomieszczenie. Traugutta i2, 
lewa of. I piętro, m. U. 
ŁADNIE umeblowany pokój, telebn, 
wygody, odnajme solidnemu panu. — 
Gdańska 46. m. 16. 
DO WYNAJĘCIA duży umeblowany, 
frontowy pokój z oddziclnem wej 
ściem. z używalnością łazienki, tel. z1 

utrzymaniem lub bez. Piotrkowska 62, 
m. 7. 
DUŻY, słoneczny ładnie umeblowany 
pokój z wygodami, telefonem, z utrzy 
manicm do wynajęcia. Traugutta 14, 
m. 8. 
WDOWA odnajmle pokój umeblowa 
ny 1 lub 2 panom urzędnikom w ci­
chym domu przy ul. Sienkiewicza, 
Wiad. Główna 28. m. 32. 
DO WYNAJĘCIA pokój z kuchnią od 
gospodarza. II-go Listopada 69. 

DWUOKIENNY ptkój umeb'ow.!iiy * 
tickręptijącem wejściem, z wyzoLiml 
tJefoneir. do wynajęcia. Żeromskiego 
46. m 3. 1 c 
OSOBA samotna poszukuje jednego 
pokoju z kuchnią, możliwie z wygoda­
mi, wprost od gospodarza, w lepszym 
domu. Okolica obojętna. Oferty sub 
„Marja''. 
DO WYNAJĘCIA umeblowany pokój 
przy rzraellckiej rodzinie z używalnoś 
cią kuchni. Zielona 42, m. 30. 
UMEBLOWANNY pokój z wygodami 
i telefonem dla pojedynczej osoby do 
wynajęcia. Cegielniana 3. m. 12. 

Str. 15 

Złoto, biżuterię, 
kwity lombardowe 
leupuie i płaci naj-

wyższe ceny 

Zakład Kilimki 
I . F I J A Ł K O 

P i o t r k o w s k a 7 . 
40—1 

Allegm 
Cudowna maszynka ostrzy kamieniem l wy-
zładza skórą nożyki do brzytew. 

P. T. 
„Od trzech lat Już używam Allegro I od 
tego czasu zużyłem zaledwie dwa ostrza. 
Jednern z nieb, które znajduje się w do­
skonałym stanie, posługuje sie leszcze 
teraz. 

Z poważaniem 
E. A. C. R., Buenos Aires." 

8 dni próby. 
Sprzedaż odbywa się we wszystkich ma­
gazynach przyborów nożowniczych, perfu­
meriach etc 

Wyłączne przedstawicielstwo: D/H. „PARYŻ-WARSZAWA", Foksal 18. w Warszawie. 

Oksyd. zł. 25 
Nikł. ., 30. 

ODNAJME pokój 
dzielne wtjń,'«. z 

umeblowany, <d-
utrzymanij.il iub 

bez. Żeromskiego 46, m. 34. I pię-.ro. 

ODNAJME ładny kawalerski umeblo­
wany pokój r.a II piętrze, wejście r. 
k'a.ki schodowej. Grabowa 30, ni. 2, 
parter 
POKoJ l.idn.c t meblowany, 0'JdZ'Cir.e 
wejście oddam solidnemu panu 'ub »ia 

gę: listopada 45, m, 6. 

DO WYNAJĘCIA umeblowany pokój 
z telefonem przy rodzinie. Cegielniana 
82. Wiad. u dozorcy. 
POSZUKUJĘ 4 pokoi z wszelkiemi 
wygodami w centrum miasta, w czy-
stym domu. Wiadomość telefon' 231-93 
FRONNTOWY 
nlekrępującem 

pokój umeblowany z 
wejściem odnajme. 

6-go Sierpnia 32 — 5, telef. 149-05. 
POK0" J dwuosobowy lub dla małżeń­
stwa, ewent. na pracownie dla kraw-
cowej. Piotrkowska 56, II p. m. 32. 
DO WYNAJĘCIA dwuokienny pokój' 
z wszelkiemi wygodami. I piętro front] 
Andrzej.t 42, m. 3. 
SLONECZNNY. pokój umeblowany 
przy Inteligentnej rodzinie do wynaję 
clą. 6 Sierpnia 37. m. 2. od 3—6. 
DO ODDANIA 3 pokoje z kuchnią, 
wszelkie wygody, I piętro, front w 
czystym domu. Lipowa 56. Dowie­
dzieć się u gospodarza. 

UMFBLOWANY pokój do wyaajocia 
dU par', luli parów. Główna 46. m. H\: 
Pî KÓ.J liniiblewany niekrępujące wej 
ścle, wyr.ody. do wynajęcia. Piotr­
kowska 12:'. ostatnie wejście, prawa 
(,lvcyni. rr. ,V> 
POKliJ umeblowany z niekrepujjcem 
wcj*c'cin (z klatki schodowej) do wy 
nij-rcia. tei. 210-99 łub Oferty ..J. H. 20 

SŁONECZNY eleg. umeblowany po 
kój wzgl. 2., komfort, telefon, luks. la-
zienki, front I p. ew. dla małżeństwa 
z utrzymaniem do oddania. Piotrków 
ska 81. m. 5. 
MIESZKANIE z pełntm utrzymaniem 
dla 2-ch panów po 100 zl. Nawrot ."4, 
m. 19. 
MIŁY umeblowany pokój z niekrępn-
jącem wejściem tanio wynajmę, ew. 
z utrzymaniem. Piramowicza 2, m. 20. 
POKÓ J dwuokienny ładnie umeblowa 
ny tanio do oddania. Andrzeja 43 
m. 10. 
JEDEN pokój słoneczny front. Lszc 
piętro z osobnem wejściem, również 
na biuro się nadaje zaraz odstąpię. 
Blien, Pomorska 14. 

POKÓJ wyremontowany z używalno 
cią kuchni, odnajme młodemu małżeń 
stwu. Południowa 7. m. 14, do godzi 
ny 9,3it 
POKÓJ umeblowany z osobnem wej­
ściem odnajme. Żeromskiego 11, front 
I piętro, m. 18. 
POKÓJ świeżo malowany z nickrępu 
jącem wejściem do wynajęcia. Kościu 
szkl 29, m. 9. 
1—2 ELEGANCKO umeblowane po­
koje z używalnością kuchni, łazionk 
1 telefonu do wynajęcia. Narutowicza 
56. m. 25. 

otulenie. 
Niniejszem zawiadamiamy osoby zainteresowane, że WYNAJMUJEMY 

nasze wykwltnie urządzone SALE NA BALE. MASKARADY, RAUTY. WlE-
CZORKŁ PORANKI, KONCERTY I ODCZYTY 1 t. p. 

Zaznaczamy, iż na miejscu jest do dyspozycji kuchnia, plater, szkło, 
porcelana, bielizna stołowa 1 t. p. 

D y r e k c j a t e a t r u 

99 
i l 

5 0 - 4 
Prosimy o wcześniejsze rezerwowa 

nie terminów. 

Śródmiejska 15, tel. 232.33 

ŁADNY, słoneczny dwuokienny fron­
towy pokój, I piętro do wynajęcia. 
Sienkiewicza 18. m. 5, tel. 176-08. 
POKÓJ umeblowany z wygodami dla 
pojedynczej osoby do wynajęcia. Na-, 
rutowicząv47. m. 12-a. 
POKÓJ słoneczny, umeblowany ew 
z całodziennem utrzymaniem od 1-go 
Śródmiejska 28, m. 7. 
POKÓJ skromnie umeblowany dla je­
dnego pana do wynajęcia, od 1-go 
grudnia. Andrzeja 46-8. 
1 LUB 2 pokoje słoneczne w śródmie­
ściu do oddania. Centralne ogrzewa-
nio, winda, telefon. Dzwonić 170-96. 
DO WYNAJĘCIA sklep, pokój z ku 

DLA ADWOKATA, doktora i t. d. 2 
pokoje razom lub oddzielnie. 1-sze pic 
tro front, telefon, zaraz do wynajęcia. 
Skwerowa 7. m. 4. 
POKÓJ umeblowany z wszelkiemi wy 
godami i telefonem od zaraz do wy­
najęcia. Łódź, Kilińskiego Nr. 145, 
m. 6. 
MAŁY pokój z całkowitem utrzyma­
niem, ze wszelkiemi wygodami i ob­
sługą zaraz do wynajęcia. Gdańska 
42, m. 8. 

'NSTYTUT KOSMETYCZNY 

PIOTRKOWSKA 175, lei. 138-76 
Bezpowrotne usuwanie owłosienia nal-

nowszą bezbolesną metodą. 
30-2 

NIEKRĘPUJACY pokój elegancko urn* 
blowany z używalnością łazienki i wy 
godami do wynajęcia. Cegielniana 22, 
m. 7. 
POKÓJ umeblowany z uickrępującem 
wejściem odnajme solidnemu panu, ul. 
Piotrkowska, tel. 132-21. 

chnią, wpro»t od gospodarza. Wiad.stępnego. Oferty 
ul. Ahramowskicgo 35/33. |..Tanio'. 

POSZUKUJĘ osobnego pokoju bez od-
z wai mikami sub 

CZYSTY- kawalerski . umeblowany po 
kój, wejście ntekrępujące. Grabowa 
L. 26, m. 3. 
2 POKOJE z kuchnia i dużą terasą w 
Marysinle (Ruda Pabianicka) natych 
miast do wynajęcia. Wiadomość: Łódź 
ul. Zamenhofa 18, m. 28. 
POKÓJ umeblowany dla 1—2 osób do 
wynajęcia. Ul. 11-go Listopada 30, 
m. 34. 
POKÓJ frontowy dwuokienny umeblo 
wany do oddania. Wejście z klaiki 
schodowej. Gdańska 45, ni. 6. 
CU2PŁY umeblowany pokój z 
darni do wynajęcia od 11—8, 
ska 35, m. 7. 

wyso 
Gdań 

POSZUKUJĘ obszernego niekrępują-
cego pokoju z pianinem w śródmieściu 
tclef. 172-04, godz. 9—12. 
MIESZKANIE do wynajęcia. v,;Pic<i 
wielkich słonecznych pokojów, nieda­
wno odnawianych, nowoczesne wy­
gody, winda, centralne ogrzewanie I 
piece. Wiadomość na miejscu. Naru­
towicza 37, m. 9, tel. 100-81, godz. 

2—4 po pol. 
SLONŁCZNN*' umeblowany, frontowy 
pokój z niekrępującem wejściem do 
wynajęcia. Al. 1-go Maja 35. m. 14. 
POKÓJ duży. słoneczny w cichym 
czystym domu do wynajęcia. Wól­
czańska 78, m. 6. 

O G Ł. O S Z 
PP. w ifSSlia^^ ^ a d a m i a i , pp. A k cl„„arj U s ,y, i e dn>a * erpdpla 1932 , o * o d , 4-.J 

z w y c z a j n e W a l n e Z g r o m a d z e n i © 
Akcjonariuszy Widzewskiej Manufaktury * następującym p o r t e m dziennym: 

1. Wybór Przewodniczącego Zgromadzenia. 

c) Powiększenia I lości członków Rady Nadzorczej i wyborów "uzupełniających do Rady Nadzorczej. 
d) Sprawozdania Rady Nadzorczej w sprawie sprzedaży obligacji dokonanych w celu zastawienia tychże obligacji u wierzycieli 

dzewskiej Manufaktury Spółki Akcyjnej, stosownie do protokułu Walnego Zgromadzenia z dn'a 3 września 1931 raku. 
e) Wniosku w przedmiocie przepisania na rzecz Spółki nieruchomości Nr. rep. 39(SS Nr. h'p. 258 oraz Nr. rep. 711 Nr. hip. 272 F. 
f) Wniosku w sprawie zrezygnowania przez Zarząd z części poborów przyznanych Zarządów' na podstawie uchwały Walnego Zgro­

madzenia z dnia 20-go września 1929 roku. 
3. Sprawozdanie Zarządu za rok operacyjny 1 9 3 1 . 
4. Sprawozdanie Rady Nadzorczej za rok operacyjny 1 9 3 1 . 
5. Zatwierdzenie Bilansu i Rachunku Strat I Zysków za rok operacyjny 1931. sposobu pokrycia strat za rok 1930 ' 1931, oraz udzclenie 

absolutorium Zarządowi i Radzie Nadzorczej. 
6. Określenie poborów Rady Nadzorczej. 
7. Wybory do Rady Nadzorczej 1 ustalenie ilość' członków Rady Nadzorczej. 
8. Sprawozdanie Zarządu o przebiegu postępowania układowego. 
9. Zmiana § 25 Statutu Spólk1, który zamiast dotychczasowego brzmienia: 

„Rozwiązanie Spólk1 może być dobrowolne, na zasadzie uchwały Walnego Zgromadzenia, lub obowiązkowe. Rozwiązanie Spólk' 
następuje obowiązkowo, poza wypadkami przewidzianeml przez prawo, jeżeli bilans wykaże stratę, przekraczającą sumę Kapitału Rezer­
wowego, Nadzwyczajnego Kapitału Rezerwowego, ewentualnych specjalnych Kapitałów Rezerwowych i jedną trzecią część Kapitału 
Zakładowego, a akcjonarjusze n'e pokryją jej w ciągu pół roku od daty zatwierdzenia przez Walne Zgromadzenie sprawozdania, które 

tę stratę wykazało", 
nia otrzymać nową treść następującą: 

§ 2 5 , „Rozwiązanie • likwidacja Spólk1 dokonywane będą w wypadkach i w sposób przez prawo przew-idzianvcli'-. 
Zwraca się uwagę pp. Akcjonarjuszów ną możliwość zgłoszenia dodatkowych spraw na porządek dzienny, które winny być zamieszczone 

w ostatn'em og łoszen i . 

L Ó d i , ( W a 28 p a ź d z i e r n i k a 1 9 3 2 r. 

Zarząd I Rada Nadzorcza Widzewskiej Manufaktury 
Snólha AiKYlna w fcettes. 1 5 0 - 1 0 

http://utrzymanij.il
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on poniedziałku zi u.m. D o r o c z n a W y p r z e d a ż wszelkich towarów 
I konfekcja damskiej 

Po IIDTIIANJDI datai w lilii N I S K I C H C E N A C H ! ! ! „...LIILLI ILFIII IBSZTEH II 1 — IŁ. 

Radzimy | _ . T R A J 8 T M A N — przekonać się! przekonać sit;! 

JADALNIE stylowa, oraz gabinetową SKLEP kolon. - spożywczy z pcwidu' 
maszynę do szycia, okazyjnie tanio, wyjazdu do sprzedania. Żeromskie-
1'elef. 171.23. co 95. 

DO SPRZEDANIA suka - wyżet. tre­
sowana do polowania. Rybna 7. m. 9, 

ZŁOTO. nlZUTERJE. kwity lombardo 
we kupuje I płaci najwyższe ceny 
Zakład jubilerski L Fijałko. Piotrków-
ska 7. 00 

MOTORY elektryczne nowe I używane 
okazyjnie. Najtańsze źródło. Naprawa 
przewijanie motorów, toczenie pane­
wek, wyrób rozruszników kolektorów. 
Instalacje elektryczne, inż. Reicher Po­
łudniowa 28. tel. 21-000. 

ŁYŻWY z butami damskiemi nowe GAZOWY piecyk automat do wanny 
numer 39 do sprzedania. Tylna 6. Wia w dobrym stanie kuplę. Oferty sub 
domość u portiera. 

NA WYPŁATY. Na czasie. Ootowe 
eleganckie damskie I męskie płaszcze. 
Firanki odoasowane 1 na metry. Kapy. 
obrusy, Towary wełniane na sukn-c 
płaszcze i kostiumy oraz Jedwabie. 
Towary na szlafroki, aksamity, flanc 
Je. barchany. Towary kamgarnowe 
męskie. Swetry t pulowery damskie I 
męskie. Męskie ubrania na obstalunek 
Biały towar. Damska 1 męska bielizna 
Obuwie, śniegowce, pończochy, skar 
petki i rękawiczki. Na najdogodniej­
szych warunkach i po najtańszych ce-j 
nach. poleca Leon Rubaszkin, Kil ń 
skiego 44. 31 

HANDEL win i wódek sprzedam z po 
wodu choroby zaraz. Wiadomość w 
Administracji. 20| 
CENTLRFUGE średnicy 800 mm. na 
pas kuplę. Wiadomość A. Zatorski, Biu 
TO Dzienników. Pabianice. 

MEBLE sypialnie brzoza, róża. jesion 
dab. stołowe orzech, garderoby, łóż­
ka, kredensy, stoły, krzesła, sprzeda­
je tanio na raty. zamienia Stolarnia 
K. Oalara. Warszawska 16. tcl. 231-80 wm 1K0KS 

ŻELAZO, BELKI ŻELAZNE, CEMENT, 
ARTYKUŁY TECHN. RURY, 

55—4 o r a z wszelkie maerjały b u d o w l a n e 

wagonowo i za składu poleca: 
" SpÓłKa Iktllu •8aJ10W0-?r«n?lłiWa L.J. Borkowski ^ ^ ^ ^ ^ ^ 

w. I o i . ^ ? o d i d 7 I
3

, ^ Ł
2 » fiiiiósKiego 70 £ ą r 

JEST OKAZYJNIE do sprzedania 
wanna z piecykiem gazowym i ogrze­
waczem. Wiadomość ul. Piotrkowska 
189. II podwórze, prawa oficyna, par­
ter, m. 23, 
KSIĄŻKĘ adresowa, dobrze zaprowa­
dzona, razem z firma, odstąpię, do dal 
szego prowadzenia. Oferty sub: „Do­
bry interes4. 

SPRZEDAM tamo owocarnię i budkę 
z węglem w dobrym punkcie. Marja 
Nowak. Radwańska 49. 
MASZYNĘ do szycia Singera zupełnie 
nową sprzedam. Andrzeja 45, m. 18, 
od 10—12. 

SPRZEDAM 4 lamp. aparat do sieci 
z akumulatorem, bardzo tanio. Łódi 

NA RATY, Jak za gotówkę, każdy mo POCO śpicie na słomie, gdy na naido- ul. Szara 7. m. 3. 
że dostać materace, otomany, tapcza- godniejszvch warunkach dostać mo- n K A 7 l 4 l c n r . „ H . m . „ . . . „,„ 
ny. kozetki, krzesła, fotel - łóżko, So- żna materace, otomany, tapczany i

 (3*„J\l 5 P r z e d a " i dom bardzo tamo 
lidne wykonanie tylko u tapicera A. krzesła solidnie wykonane. Tylko u " . , , • ^ . 
Urzczlńskicgo, Sienkiewicza 52, róg,tapiccra P. Wajsa, Łódź, Siekiewi-.URZAUZtME stajni na 4 konie tanio 
NawroL 

W KOLUSZKACH sklep do wynaję­
cia w dobrym punkcie 20 metrów-od 
stacji kolejowej. Wiadomość: Sklep 
tytoniowy, S. God ewska w Kolusz­
kach. 
TANIO Z NIEKREPUJĄCEM W E J Ś C I E M DO 
WYNAJĘCIA POKÓJ B E Z LUB Z MEBLAMI. 
PIOTRKOWSKA 86. M . 9. FRONT 4 p. 

3 POKOJE słoneczne, kuchnia, wszel­
kie wygody do oddania. Zachodnia 08, 
ni. 40. | 

Adwokat 

przeprowadził się 
ul. Piotrkowską Na 31. 

2 5 - 2 

KUPIE okazyjnie dywan maszynowy 
•w dobrym stanic. Oferty z podaniem 
ceny i wymiaru do Administracji pod 
..Dywan'. 20 
KAPE na 2 łóżka ręczne) roboty (lilcO 
pijanie włóczkową szydełkowej robo­
ty oraz różne serwetki sprzedam oka-
zylnię. Gdańska 43, m. 10. 
PRAWIE nowe umeblowanie kuchni 
okazyjnie do sprzedania. Dzw. 241-25 *> 
OKAZYJNIE do sprzedania kilka dy 
wanów w najlepszym gatunku, tanio. 
Oterty „A. B.'* 20, 

Z POWODU wyjazdu sprzedam 2 ma 
gle po cenie przystępnej. Kilińskie­
go 18. 20 
KARAKUŁOWE palto I kufer walizo-
•wy sprzedam. Kilińskiego 87, m. 32. 
parter. 
Z POWODU wyjazdu są do sprzeda 
nia pokój stołowy 1 gabinet w bar­
dzo dobrym stanie. Do obejrzenia na 
ulicy Piotrkowskiej 53. II piętro. 
CHART Syberyjski do sprzedania 
Oferty do administracji pod „Chart'' 
KOŃ i rolwaga do sprzedania, ul. Le-
szno 56. 
OKAZYJNIE sprzedam maszyny za 
graniczne blacharskie z powodu wy 
jazdn. ul. Główna Nr. 65, 
MASZYNĘ gabinetową bębenkową no 
wą za pół ceny sprzedam. Rzgowska 
56-b. lewa oficyna. 

" I c ż a T Ś . " ' d o sprzedania. Wólczańska 50. 
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0 120-5 s L P J L l 
Ptiłt .HW/EWSKIEJ MANUFAKTURZE' s M O U l SM urządza 

R OKICINSKZ- S Bojazd Tramwajami 10116 

T A N I T Y D Z I E Ń 
C H U S T E K D O N O S A 

po niebywale niskich cenach 

dla PAFI. PANÓW I DZIECI 
Chustki bfattt Chustki kolorowe 

lub oddaje m i e ­
s z k a n i a l o k a e 
h a n d l o w e i fa­
bryczne zwraca s :c 
dona DOWOŹ ie-sze 
rto b u>a , n L r u s " 
ŁoHf, Śrńdmie ska ' 
Tel. 151 77. 3 0 - 1 

JEST do wynajęcia lokal farbiarni 
składający sie z jednej dużej saii. pa­
kowni, kotłowni, kantorku i stajni. 
Wiadomość ul. Leszno 34, u gospo-
darza 
POSZUKUJĘ 2—3 pokoi z kuchnią i 
wygodami z podaniem sumy komorne 
•JO Sub. ..Al.'* • 
POKGj frontowy, umeblowany z te­
lefonem Tvlko solidnemu panu do wy-
naiecia. Piotrkowska 83. front m. 10 
9-10 2 - 4 . 7 . 8 w i e c z . L 

najwyższe gatunki 
wielki wybór 

najnowsze wzory 
wysokie gatunki 

Uskuteczniamy wysyłki paczek do Rosji na podstawie specjalnej 
umowy z przedsiawicielsiwem Z S. R. R. Informacje na miejsiu. 

Wielki *> bór 
Towarów 

Widzewskich 

Polecamy towary marki 

O K 
o nieznanej dotąd 
na wylszei iakoćci. 

[ 0 0 0 0 0 0 0 3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 < 

Wyłączna sprzedaż 
RESZTEK 

BRAK I 
SEC JNDA 

KUPIĘ TKALNIĘ, skład, się z 30-35 
krosien ang. w dobrym stanic po P r z y | P L A C E p r z y u l , Fabjanicklc) i Ciasnej „ISTNA REWELACJA". Nalselektyw-
stępnej cenie albo wydzierżawię 50- p o , o ż o n e > r o ż n e j W j C ik. 0 $ c j do sprze- niejszy odbiornik do sieci z 3 lampa-
60 krosien. Pożądane szerokości 3 6 , ' d a n j a _ T r a m w a j n a miejscu. Otton Krami zł. 180. Radjo - Watł.-Narutowicza 
™ 7 ,V . . ; o l o r ^ w k ' J . maszynkL' u s e L ó d ź pabjanicka 47, tcl. 148-45. 16. Sprzedaż na raty. 
Oferty składać sub „Tkalnia mech.' | 27 

Do komp'.ctu przy­
gotowawczego 

A, B , C 
I P r z e d s z k o l a 

or?v me ie«zcze kil­
koro dzieci. (Ogród, 
rytmika). 'apisy 
1—3. Zakątna 8 i 
m. 3. Tel. 14--94 
Ceny z n i ż o n e . 

3 0 - 1 

BRYLANTY, 
złoto, srebro, k w i ­
t ł l o m b a r d o w e 
oraz wszelką bitu-

[9] 'erię kupirę i płacę 
n a j w y ż s z e c e n y 
Posia ara stale na 
składzie w-zelkiego 
rodzaju wyroby iu-
b lerskie p o n a j ­
n i ż s z y h eonach. 

M . M I Z - S 
P i o t r k o w s k a 3 0 

P>| U w a g a : Taksu.ę. 
wszelka b żuttrę na 

miejfcu, 3o — 1 

[ 

r*UKOJ umeblowany z telelonem dia 
-.olanego pana do wynajęcia Skwero­
wa 6. m. 12. od godz. 10 rano do 4 po pol. 
ODDAM pokój frontowy słoneczny, 
wszelkie wygody. Oglądać od 2—5. 
Zachodnia 21, I p. front, m. 5, tele-
fon 178-94. • 
POSZUKUJE pokoju umeblowanego z 
wejściem wprost z klatki s'Chod wej 
na godziny popołudniowe Oferty sub 
M W/' do adin. ..Republiki''. j p 

POKÓJ umebl. z utrzymaniem.lub bez 
zaraz do wynajęcia. Kilińskiego 1 1 7 . 
m 7, 12 POSZUKUJĘ 2 pokoi z kuchnią 1 wy­
godami bez odstępnego, kolo ul f( Ma 
ja. Oferty do Republiki sub „E. F.'' 

20 
ŁADNY pokój umeblowany z wszel­
kiemi w\ godami do wynajęcia. Nawrot 
34. m. 2. 20 
POKÓJ ladalny. kasa. fotele, kanapy, 
różne inne meble do sprzedania. Sróci 
miejska 27. m. 5. 
— 1 1 — — 
l'RZ"J.ME na mieszkanie 2 panis,z 
utr/.. maniem lub bez. Piotrkowska 83 
m. 26. 

Lokale l 
SKLEP oraz pokój i małą kuchnię, WAŻNE dla p. gospodyń. 
78 zł kwartalnie do sprzedania, ulica n a c z y n aluminiowych, nakrycia -
28 p. strz. Kan. Nr. 53. w e j j . c i flennenberg, serwisy porce-sk_a^25i_m._4. 

SAMOCHÓD pólcieżarowy 1 i DÓ! łanowe ..Cmiolów*'. wyżymaczki na1 

Komplety PIANINO czarne mało używane do I r w i , M p n i p i o t r k o w s k a D o i e -:ia storo-isprzedania. Cena 1000 z ł . . . u r b e d n a r - ! £ O K U M ^ 55, poie 
POKOJE pojedyncze od złotych 30 
kwartalnie 

. tólift«H^^ i l t ó W f f i kuchnią od złotych 55 
dam tanio. Brzeska 18. 104-b. tel. 139-46. 

SPRZEDAM okazyjnie maszynę do pi ^ ^ ^ " ^ S ^ ^ Ł r L ^ . L " ! ! " ^ "łrzezdzieck 
sania „Hammond". Wiadomość ul. ś w J , a r d " „ l ° S 

|żankę, krzesła dębowe, robota soli­
dna, tanio sprzedam. Kilińskiego 160, 

Anny 17, m. 1. nio sprzedam. Wiadomość Piotrków-'non murowany, i piętrowy,'19-miesz 
ska 82. u dozorcy. 'kań, dochód roczny 2.0U0 zł. zaraz do.zl 

kwartalnie. 
2 POKOJE z kuchnią z wygodami od 
zl. 133. 
3 POKOJE z kuchnią z wygodami cd 

199.-
PIANINO czarne w najlepszym stanie P | A N , N O , a i r r a n i c Z n e znanci m a r k l . ' s P " « l a n i a . Cena 14.000 zł. Informacji.4 POKOJE z kuchnią z wygodami od 
okazyjnie do sprzedania. Cena zl. 950 ° " ^ " ' " . " „ i e sprzedam - udziela biuro „Lokumpol", Piotrków- żł. 275. 
Nawrot 39. front. 3 p. m. 18. 3 6 I r B c J s k a 46 m 6 * P r z e U a , n - s k a 5 5 . v 5 POKOI z kuchnią z wygodami ,.d 

z ł . 370. 
ŻEBROWYCH i patentowych rur do OKAZJA. Handel win i wódek do NOWE karakułowe palto okazyjnielpOKÓJE umeblowane z klatki scho-
ogrzewania poszukuje firma Bracia sprzedania z koncesją I towarem, do sprzedania. Cegielniana 4, m. 20. Idowci od zl. 25. 
Lpsztajn. Piotrkowska 56. Icl. 208-98. Oferty do gazety pod „Tanio*. 24 
SPRZtDAM połowę domu 

o A m n firm,, a io'm~,„,» / J B E Z ODSTĘPNEGO!!! Mieszkania, lo 
o 7-mlu D o SPRZEDANIA sklep spożywczy z 50

AD

S-J?ci

 U™LSLJ. J ^ ^ ^ l k a l c handlowe, biurowe i fabryczne, 
mieszkaniach w tem dwa wolne. Wia- pokojem, k"*•'-'-
domość ul Ruska 10. _ j e m . Wii 

publiki''. 

)ANłA sklep spożywczy z V " _ X a ^ ' ~ do snrzedańia k a l e " a ^ ' o w c - oiurowo i taDryczne, 
uchnią. lub jednym poko-fS S „ a K ^ o d W - d o T O ' p a C f ' p a r f l e ' "i*>iA'k i gosp.-
ność w Administracji ^ l o v n a «>. m. 2U. od- i -7 -e j . / l a r c t u , n r 0 | n e poleca i poszukuje „Lo-

UWAOA. Sypialkę dębową i • VR>/I.>nclkumpol*. Piotrkowska 55. 
NOWA magiel do sprzedania. Ul. Na-pokojowy modny sprzedam tanio.:WYNA.|ME 1, 2 frontowe duże pokoje 
wret Nr. 24, m. 1. lUrzezińska 65. stolarnia. Il-szo piętro. Narutowicza. Tel. 144-10. 

POKÓJ umeblowany, słoneczny, ">d-
dam riodicgo. Narutowicza 35, m. 13, 
front 
ŁADNIE umeblowany pekój z wygo­
dami, telefonem zaraz do wynajęcia. 
Narutowicza 35/14. 
POKÓJ umeblowany z niekrepującem 
wejściem, natychmiast do oddania. 
Wiadomość Skwerowa 15. m. 3. 
CENTRUM! Dwuokienny umeblowany 
pokój z telefonem i wygodami do wy 
najęcia. AruJrze]a_7. m. 8 front 

GABINET KOSMETYCZNY 

„ S A B A " 
prowadzony przez wspólpr. Instytutu 

"""w-wie GDAŃSKA kl tc?.ntl27-P35 
godz. przyleć, od 10—2 1 4 - 8 . 

Zabiegi kosmetyczne systemem pary­
skim „CEDIB" i InstytUiu „ANDREA" 

w Warszawie 30-2 

SKLEP z przyległym pokojem i ku­
chnia w centnini, niskie komorne ra-
t\chmiast cdstąpię. Adres w „Repu­
blice*. 
ZA POKÓJ - • pokój z kuchnią w 
śródmieść^ ut:4dzę gospodarzowi f)l-
ter' odżeleżnićijacy do wody. Gradow­
ski Edward. Piotrkowska 113. w go-
dzinacli biurowych, telefon 101-17. 

SPRZEDAM dom drewniany 8 m. 2 
wolne, plac 40X40, za 8 tys. zl. Choj­
ny, Wesoła 9. I 
^Redakcja i Administracja. Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. - Telefony Administracja: 122-14 Redakcja: Sekretariat redakcji 127-24, 

i sportowy 136-44; referat gospodarczy i sekretariat nocny: 136-43. Jjlocznia — 180-80, Konto P. K̂  O. Wydawnictwo „Republika'' 68-148. 
tekstowa 

DWUPOK ).IOWt mieszkanie "z inj-whnią i wygodami natychmiast do od­
stąpieni Miclczarsklcgo (Sżkoina) 23 
m. 16. 

referaty: miejski 

Prenumurała „Republiki" 
w Łodzi zł. 4.— za odnoszenie do domu 40 gr. 
miesięcznie! z przesyłka pocztową w Polsce 
zł. 5.50. zagranica zl. 10 . - „Republika' I 
,,Express'' w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl. 7 miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm\280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 7(1 mm. Strona ogłoszeń zwykłych d z i e l i się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I — zł. 2 za wiersz mm Nekrologi - 40 gr. za wiersz mm Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście z l . 10. - Adwokackie ryczałtem zł. 25.— Drobne za sbwo 15 gr najmniej 
z l . 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr. najmniej zł. 1.20 Opisowe w tekście redakcyj­
nym z l . 2 za milimetr. Zj zastrzeżenie miejsca dopłata- 20 proc. Ogłoszenia zagraniczne l 0 „ i o s , e n i ; i n i e „ D . ) w a * n , a i , d„ tedańw^i 
.00 proc. drożej. Ogłoszenia ^m^^t^^^ drożej. Z a terminowy druk ^"pfatT KŴRŹENU,0 o S z c n i a ! 

Słuszne reklamacje będą uwzględniane, o ile 
wniesione będą najpóźniej w ciągu tygodnia 
od ukazania się perwszego pgloszemu, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sie drugiego z rzędu 
ogłoszenia tej samej treści co pierwsze. — 
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 

zwrotu 
ogłoszeń Administracja nie odpowiada. 

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika", Sp. z ogr. odp. i redaktor odpow. Wacław Smólski.W druk. „Republiki", sp. z ogr. odp. w Łodzi, Piotrkowska 49 i 64. 


